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w ekspedycji i agenturach w Bydgoszczy z dodatkiem tygodniowym ,,fiRE-
DOWNIKa MIEJSKIEGO" wynosi kwartalnie 7.50 zS, na pocztach, przez listo­
wego w dom 8.58 zl. - Miesięcznie 2.50 zl, przez listowego w dom 2.33 zl,
pcd opaskę w Polsce 4.53 zl, do Francji i Ameryki 8,53 złotych, do Gdańska
4.88 guldeny, do Niemiec 4.08 tnarkl. - W razie przeszkód w zakładzie,
spowodowanych wyższą silę, strajków lub t. p ., wydawnictwo nie odpowiada
za dostarczanie pisma, a prenuioeratorzy nie maję prawa do odszkodowan!a.

Redaktor przyjmuje od 11-12 w oołudnie oraz od 5—6 po południu.
Ekspedycja otwarta od godziny 8 rano dó godziny 6 wiecz. bez przerwy.

Redaktor odpowiedzialny: Czesław Budnik.
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ulica Poznańska 30,
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Drukiem i nakładem ,,Drukarni Bydgoskiej" Spółki flkc

OGŁOSZENIA

15 groszy od wiersza milim., szerokości 36 milim. Za reklamy ofi milim. na

stronie przed ogłoszeniami 72 milim. 48 groszy, w tekście na drugiej !ub dal­
szych stronach 53 groszy, na l-ej stronie 1 zloty. Drobne ogłoszenia słowo
tytułowe 28 gr.,każde dalsze 10groszy, dla poszukujących pracy 5(1 proc, zniżki.

Przy częstem powtarzaniu udziela się rabato Przy tonaursacio i dcfchodzeuiach
sędowyeh wszelkie rabaty upadaję. Ogłoszenia zagraniczne l(M’/i, nadwyżki
Rękopisy zostaję w administracji. — Miejscem płatności i prawnem dla

wszelkich sporów sądowych jest Bydgoszcz.
Sonta bankowe: Bank Bydgoski T. A .

— Bank Ludowy. - Biink M. ’?tadt-

bagen T. A. - Bank Dyskontowy. — Konto czekowe: P. K . O. nr _-X 137-ł(’ Poznań.

Telefon administracji 315. Telefon naczelnego redaktora nr. 3,16. Telefon re}’dakcji 326.

Mumer 25. BYDGOSZCZ, niedziela, dnia 31 stycznia 1925 roku. Rok XX.

Chrześcijańska Demokracje
mniejszości narodowe.

Stosunek społeczeństwa polskiego do

mniejszości narodowych nie jest dotych­
czas ani ustalony należycie ani grun­
townie przemyślany. Wielu ludzi wca­
le nic zdajc sobie sprawy z tego, że w

Polsce zamieszkuje blisko 10 miljonów
obywateli narodowości niepolskiej, z

którymi przecież w wiecznej wojnie żyć
nie możemy.

"Program Chrześcijańskiej Demokra­
cji stosunek ludności polskiej do obco-

p!emiennej w państwie polskiem okre­
śla w następujący sposób:

,,Broniąc interesów narodowych, dą­
żąc do potęgi państwa polskiego, do

,wzmożenia naszej siły gospodarczej,
podkreślamy wszakże, że chrześcijań­
ska idealocia narodowa nie jest identy­
czna z nacjonalizmem szowinistycznym,
Jstóry za najwyższy i jedyny sprawdzian
wszelkich wartości stawia interes na­
rodu.

Zdaniem Chrześcijańskiej Demokra­
cji interes narodowy winien być podpo­
rządkowany nakazom etyki chrześcijań­
skiej i ograniczony słusznesni prawami
samych narodów.

Toteż, broniąc słusznych praw i in­
teresów Narodu polskiego, nie będzie­
!my dopuszczali do gwłacenia praw in­
nych narodów, zamieszkujących z nami
Ziemie polskie.”

Uważamy za konieczne podkreślić po­
,wyższy punkt programu naszego w

chwili obecnej, kiedy ze wszystkich
stron patentowani patrjoci nas atakują
zą t,o. że na współpracę z lojalnymi oby­
watelami narodowości1 niemieckiej ina­
czej niż on,i się zapatrujemy. Tak jak
na nas w prasie się napada, chc,iano po­
st,ępow’ać z śląskim wojewodą p. Bil­
skim. Rozważna jego polityka, zasto­
sowana do trudnych warunków na

G. Śląsku, nie podobała się domorosłym
politykom i postanowili go za wszelką
c.enę utrącić. Wśród owych polityków
byli nawet podwładni mu urzędnicy,
l’§ąd na szczęście zrozumiał, o co cho­
dzi i dymisji rozgoryczonego wojewody
nie przyjął.

Chrześcijańsko-domokratyczny ,,Głos.
Narodu°, wychodzący w Krakowie, pi­
sze w7 zw’iązku z tą spraw’ą jak również
z znanemi zajściami w Bydgoszczy o

szkodliwej psychozie (zamącenie umy­
słów) w stosunku do ludności niemiec­
kiej. W’ygłasza on m. in. następujące
słuszne uwagi, które pewni ludzie u

nas wzią,ść sobie pow’inni do serca:

,,Niechęć Niemców na G. Śląsku i na

Pomorzu do państwowości polskiej
wzrasta, a nawet przenosi się na mniej
odporne jednostki z polskiego społe­
czeństwa. Byłoby jednak strusią poli­
tyką, dopatrywać się wr tem wyłącznie
wpływów Rzeszy niemieckiej. Działają
tu niestety i przyczyny od nas zależne,
-- w pierwszym rzędzie ząś gospodar­
cza słabość naszego państw’a, Ona daje
najlepszą broń w ręce wszechniemiec-
kich agitatorów, a nawet naszej pol­
skiej ludności nasuw’a smutne porów­
nanie z gospodarczym stanem pro-
Mncyj z okresu zaboru. Jest to smut­
ne, bardzo smutne, ale - prawdziwe.

Cóż w tych warunkach robi nasze pol­
skie społeczeńst.wo kresowe? Rozdzielo­
na jeszcze bardzie}, niż w głębi kraju i

skłócone, nie może wyłonić żadnej myśli,
fetćraby była zdojna do unormowania
hiszdrowyoh stosunków, Zaawansowane

,w szowinizmie antysemidŁim. żywio,ły

pchaj,ą, wrażliwe narodowo koła polskie
do bojkotu Niemców; ich na,dwrażliwość
w sprawach narodowych każę im w wy­
konywaniu nawet ustaw przez admini­
strację polityczną i szkolną (na Górnym
Ślą,sku), w bezstronnem traktowaniu

spraw kościelnych (napaść na Nuncju-;
sza), w próbie współpracy z. Niemcami j
na terenie samorządu miejskiego (w Byd-}
goszczy) widzieć niełedwie ,,zdradę naio-
dową" łub czyn antypaństw-owy.

Jakaż wobec tego winna być !faja po-
gtj;,RswsMb polskiego sfo}eozeńsfwa w

stosunku do Niemców? Próżnobyśmy na

to pytanie szukali odpowiedzi w ,,Kurje­
rach Poznańskich”, ,,Gazetach Bydgo­
skich” i ,,Gońcach Śląskich”. Znajdzie-
my tam ,bowiem samą negację (przecze­
nie). Ponieważ jednak prasa ta i ta o-

pinja swojej negacji. stb uzasadnia ża-
tlnemi konkretnymi, akinalnenti i rze-

czowemi argumentami, - ponieważ da­
lej, jej oskarżenia jednostek czy grup

Kolskich, które próbują współpracy z

liemcami, lub urzędników ,którzy stoją
na czele administracji. pakazujg. się go-

Jak Hubert Linde szastał groszem
publicznym.

Pożyczał bratu i urzędnikom, którzy byli u niego w łaskach. — Rada

zawiadowcza Pocztowej kasy Oszczędności (P. K . 0.) nic o tych inte­
resach n?e wiedziała. - Skarb Paftstwa poniesie straty. - Minister

sprawiedliwości Piechocki zapowiada surowe Śledztwo.
Warszawa, 29. 1. (PAT}. Sejmowa ko­

misja budżetowa wysłuchała na dzisiejszem
posiedzeniu referatu posła Szydłowskiego
o sprawozdaniu N. I . K . P. (Najwyższej Izby
Kontroli Państwa) w sprawie nadużyć w

P.K.O.
Pierwsza część referatu dotyczyła po­

życzki lombardowej, udzielonej Marjanowi
Linde’mu przez P. K, O. w wysokości
305 000 złotych pod zastaw 4-procentowej
rumuńskiej renty skonsolidowanej. Pożycz­
ka ta została udzielona bez wiadomości ra­
dy zawiadowczej P. ’K. O. W dzisiejszym
momencie została ona częściowo pokryta
przez sprzedaż wspomnianej renty, a niedo­
bór, wynoszący około 19 009 zł pokryty być
może przez kaucję hipoteczną na realności
w Zakopanem, należącej do Heleny Linde,
żony Marjana Lindego

Druga część referatu obję.ła pożyczkę,
wynoszącą 70000 dolarów. Wynikła ona

wskutek gwaranc}i, udzielonej przez P, K. O.
za wpływ akceptów, posiadanych przez Ma­
r}ana Linde na powyższą sumę. Akcepty
przez Mar}ana Linde’go nie zostały wyku­
pione, wskutek czego P. K . O. jako poręczy-
cielka musi powyższą sumę zapłacie. Udzie­
lenie pożyczki tej również odbyło się bez
wiadomości rady zawiadowczej na podsta­
wie wyłącznej decyzji prezesa P. K, O, Hu­
berta Linde’go, Skarb państwa zabezpie­
czony jest przez zahipotekowanłe sumy
70 000 dolarów na drugiem miejscu na sana-

torjum d-ra Dłuskiego w Zakopanem, będą-
cem obecnie własnością Marjana Linde’go.
,Na pierwszem miejscu znajduje się zahipo-
tekówana pożyczka banku austrjacfco - wę­
gierskiego, zwaloryzowana w wysokości
około 70 000 złotych, Wobec wartości sa­
natorium, przekraczającej powyższą kwotę,
skarb państwa nie powinien ponieść straty,
w razie jednak gdyby wartość sanatorjum
okazała się niższą, skarb państwa może zna­
leźć pokrycie w zapisie hipotecznym na po­
wyżej wzmiankowanej realności, należącej
do żony Marjana Linde’go,

Jako trzecia sprawa, poruszona w spra­
wozdaniu N. I. K, P,, była sprawa pożyczek
po 45 000 złotych, wypłaconych Jabł.oń­
skiemu Włodzimierzowi, inspektorowi PKO,,
Janowskiemu Janowi, mczełnikdwi central­
nej izby obrachunkowe} P, K. O,, i Sticho-
werowi Alfredowi, naczelnikowi kasy, Po­
życzki te udzielone zostały na skutek po­
dań wyżej wymienionych osób z tem, że

mają one zamiar użycia powyższych sum na

zawiązanie kooperatywy mieszkaniowej pod
nazwą: Współdzielnia mieszkaniowa urzęd­
ników P. K, O, W rzeczywistości wyżej
wymienieni nabyli nieruchomości ziemskie

pod Warszawą, Pożyczki te były udzielone

również bez wiadomości rady zawiadowczej.
Po w’ykryciu powyższych nadużyć realności,
zakupione przez wyżej wymienionych, prze­
szły na własność istniejącej już współdzielni
mieszkaniowej urzędników P. K, O., która

dotychczas z funduszów P. K. O. zajmuje się
budową domów mieszkaniowych dla urzęd­
ników P. K, O. w Warszawie, na Ochocie.

Chcąc ocenić, czy przez udzielenie tych
pożyczek skarb państwa narażony jest na

straty, tr?eba zbadać cały stosunek kredy­
towy między spółdzielnią mieszkaniową
urzędników P, K. O . a samem P, K. O. —

W tym samym czasie współdzielnia miesz­
kaniowa urzędników P, K. O. udzieliła po­
życzki Stanisławowi Dzierżanowskiemu w

wysokości 40 000 złotydh, nie mając do tego
uprawnienia statutow’ego i wypłacając mu

ieniądze, udzielone jej przez skarb w formie

redyiu. Powyższa suma ma być zabezpie­
czona na majątku Dzierżanowskiego,

Czwartą grupę zarzutów, objętych spra­
w’ozdaniem N. I. K, P,, tworzą uposażenia
funkcjonarjuszów P. K. O,, a to specjalne
dodatki funkcyjne i remuneracje, pobierane
dwa razy do roku, każdorazowo w wysoko­
ści jedno-miesięcznych poborów, zaliczki na

uposażenia, t, zw. zaliczki normalne, zalicz­
ki bez ustalenia terminu spłaty oraz zalicz­
ki na zakup akcyj Banku Polskiego. Z ty­
tułu zaliczek bez ustalenia terminu spłaty
winni są w danej chwili urzędnicy P. K . O.
399 099 złotych. Zachodzi poważna obawa,
że wobec niemożności ściągnięcia tych zali­
czek, zwłaszcza od osób zw’olnionych, skarb

państwa może, ponieść srtaty. Z tytułu in­
nych zaliczek nie przekraczających łącznię
kwoty 499099 zł, ze względu na zdepono­
wanie akcyj Banku Polskiego skarb, państwa
strat nie poniesie.

Nad powyższem sprawozdaniem N. L K,
P, odbyła się obszerna dyskusja, w czasie

której zabierali głos przedstawiciele P, K, O,,
N. I. K, P, oraz p. minister sprawiedliwości,
który oświadczył, iż nadużycia, popełnione
przez b. prezesa P, K, O. Huberta Lindego,
badane są przez sędziego śledc,zego w przy­
spieszonym trybie urzędowania, P, minister

polecił narazie w’yodrębnić pewną grupę
tych nadużyć, aby czemprędzej przeprowa­
dzono śledztwo oraz doprowadzić do rozpra­
wy sądowej, która prawdopodobnie nastąpi
już w marcu.

Dzisiejsze zatem posiedzenie komisji mia­
ło jedynie za eel zapoznanie się z w’ynikami
badań, przeprowadzonych przez N, I, K. P.

wsprawie wspomnianych nadużyć oraz uja­
wnienia opinji komisji i żądań w kierunku

energicznego ścigania nadużyć i zabezpie­
czenia skarbu państwa przed ewentualnemi

stratami.

OszcżcdhnOfcfi

od jednego złoteg’o począwszy,
przyjmujemy i oproc?entowujemy na -

dogodnych warunka?ch. Za zobo­
w’iązania Miejsk,iej Kasy Oszczg- g
dności odpowiada cały majątek mia- fl?
sta Bydgoszczy wynoszący przeszło
— 54 miljonów izłotych. —

Miejska Kasa OmziMe!
Jezuicka (ginach Magistratu).

Instytucja prawa puhńeza. o papilarnej -’cwnożeł
Dr. Chm!e!arski, Wachę,

Wieceprezydant miasta. Radca miejski.

łoslownemi, płynącemi z psychozy, —

.

dlatego społeczeństwo: polskie musi

przejść nad niemi do porządku dzienne­
go. Sama zresztą N, D, (Związek Ludo­
wo-Narodowy), która te niewczesne alar­
my wszczyna, nie jest u siebie zgodną.
Podczas gdy np. w Bydgoszczy zwalcza
wszelką możliwość współpracy Polaków
na terenie miejskiego samorządu, kiub
narodowo-demokra tyczny w Radzie Miej­
skiej w Chojnicach tworzy większość z

Niemcami; to samo stało się" znów świeżo
w Chodzieży, jak donosi prasa poznań­
ska. Widać więc, że przynajmniej nie
wszędzię — zdaniem Ń, D. — można i

należy uprawiać bojkot Niemców. I ma-

my uzasadniona obawę, czy p. St. G-rab­
ski pa raz — nie wiedzieć który — nie

zdezawuuje swojego stronnictwa, i czy
nie zawrze czwartego konkordatu
z Niemcami - gonad głową EJ. D.J T.ym
razem znałazłbv więcej dla siebie uzna,­
nia, niż wtedy kiedy zawierał konkordaś
z żydami lub p. Piłsudskim.

Uważamy:
J) że należy w stosunku do Niemców

stać na grancie ustaw i legalności;
2) gdzie nastrój ludności niemieckiej

pozwała, można z nią współpracować
na terenie samorządu (przecież tu cho­
dzi głównie o współpracę w celach go­
spodarczych);

3) zaprzestać sjołos!ownych oskarżeń
i wyzbyć sie szowinistycznej psychozy;

4) przywrócić jedność w polskim o-

bozie zachodnich prowincyj państwa,.
+

Podejemy uwagi powyższe w tyną
celu, aby nad nimi zastanowili się głę­
boko ci wszyscy, którzy sądzą, że po­
lityka opiera się na krzyk a dwie j Wy­
pisywaniu andronów, choćby ujętych w

najpiękniejszą formę.

Wojskowość stara się usprawiedliwić,.
Warszawa, 29. l, (PAT). W związku

z referatem posła Michalskiego o sprawo­
zdaniu N, I. K, P, co do administracji woj­
skowej, komisja budżetowa postanowiła, by
podkomisja zapoznała się z całym materia­
łem, dotyczącym zagadnień, poruszonych
przez posła Michalskiego, aby w Min. Spraw
Wojsk, sięgnęła do źródeł, jak umowy, roz­
kazy, protokóły itd. Począwszy od 27 b. m .

odbywają się w sali konferencyjnej korpusu
kontrolerów konferencje z pos. Michalskim.
Przedstawiciele M. S, Wojsk, udzielali wy­
jaśnień na kwestje, poruszone przez posła
Michalskiego, popierając je oryginalnemi
dokumentami. Z pośród 9 shraw najważniej­
szych, poruszonych przez posła Michalskie­
go na posiedzeniu komisji budżetowej, omó­
wiono dotychczas cztery. Prace te przecią­
gną się jeszcze do przys?ięgo iygod/da.



Dr. ALFRED BRANDOWSW.

O przebudową Rzeczypospolitą
Wara§ififące ’rargzonf:y administracji. -- Kwestja socjalna. - Wojenny rozrost

administracyjny. - Wyższość Pras rsasf Austrią
’

Rosj’ą. - Powojenna zadan!a

administracji. -- Mg kresach zachodnich i wschodnich. - Wobec Kwestji żydo­
wskie!, - Ztedowanle dobrej administracji ojczystym długiem dzisiejszego

pokolenia.
Kolebką administracji w naszem zro­

zumieniu jest wiek XIX. Wiek, w któ­
rym do troski o dwór monarszy, porzą-
óek prawny, wojenne pogotowie i długi!
państwowe, przebywa dzielona, z samo-

i-ądem, paóstwó?wa troska o obywatela,
o jego życie fizyczne, duchowe, kultural­
ne i gospodarczy-dobrobyt. Troska od­
imienna od poiićyjmej pieczy z doby o-

t wieconego absolu,tyzmu. O wzroście a,­
gend admhustraóyjnych świadczą budże-:

ty państw, te naj:w’ierniejsze zwierciadła;
każdoczesnych staę:unków. Budżety
wszystkich państw europejskich, wyno­
szące w roku ł?Sff-zaledwie 2% miliarda

franków, sięgają-w roku 1894 ’już 18 mi­
liardów. Jeszcze-większy rozpęd wyka­
zują budżety samo-rządowe. Budżet mia-
sta Krakowa wzrasta w biegu o,statnich
trzydziestu lat zeszłego stulecia sześcio­
krotnie.

Jednem z kosyJ.owmych, skompliko­
wanych kół admin’istracyjnych staje się
kwestja socjalna: i? związana z nią socjal­
na polityka pańsatwa. Doniosłość jej po­
jął bodaj-że pierwszy, przewidujący Bi­
smarck, ważący zrazu, w jakich grani­
cach dałby sig wprowadzić Lasałlowski
p?ogram produkcji, bez państwowego
wstrząsu. O tych kanclerskich waha­
niach pisze interesująco znakomity eru-

dyta Emil Lavełeye. Kres położyło- im

dopiero wojenne szczęście pruskie na po­
lach Sadowy i Sedann, pozwalające wie­
rzyć w żelazną pięść nietyłko wobec ob-

ćych ale i swoich.
Na krwawa podłożu lat 1914—1818

rozrasta się admi!nistracja państwowa
B _natury rzeczy do gigantycznych roz­
miarów. Na szalę wojny rzuciły narody
naetylko obnażone miecze. Fabryczne
młoty, górnicze kilofy, parowe pługi, wie­
śniacze sochy - wszystko zaliczono do

wojennego arsenału. Walka toczyła się
nietyłko na polu bitew, ale o setki mil
od nich — wszędzie, gdzie pracowały
mózgi i muskuły ludzkie. Organizmy
społeczne zmagały się ze sobą.

Prowadziło to w konsekwencji do mi­
litaryzacji całego życia, do poddania
przelicznyeh, nowych jego dziedzin try­
bom administracyjnej maszyny. Admi­
nistracja państwowa, pędzona z biur w

przybierający na sile wir życia, zdaw’ała

egzamin, I przyznać trzeba, że egzamin
wypadł najlepiej po ^tronie pruskiej. Au-,
strjacka zawiodła w obliczu pierwszych
klęsk wojennych i z zamętu wydobyła ją
dopiero ręka Berlina. Rosyjska dopro­
wadza do rewolucyjnej katastrofy i grze­
bie w niej zbutwiałe swoje szczątki
Niemcy, niewątpliwie njewoini od pęt
biurokratycznych, widocznych zwłaszcza
w jasn.em świetle zadziwiających orga­
nizacyjnych prac Anglji i Ameryki, wy­
kazują przecież administracyjny ład,
bart i porządek. I gdyby pierwsi budo­
wniczowie administracji polskiej, miast

wygrzebywać austrjacką skostniałość,
czy rosyjską zgniliznę, więcej byli zapo­
życzyli administracyjnych myśli i form

pruskich, nie budziłaby dzisiaj admini­
stracja nasza tye słusznych"skarg i obaw.
Zdania tego bronię niezachwianie, mimo,
że chowała mnie szkoła austrjacka, a jak
wiadomo — przyzwyczajenie byw’a drugą
naturą.

Przypomnę jeszcze, ile słusznej kry­
tyki i goryczy wywołała biurokracja
francuska, fatalny spadek napoleoński.
W czasie wojny właśnie biurokratycznej
bezduszno’ści i formalności, krępującej
organizację obrony narodowej, przypisy­
wano ’winę klęsk bohaterskiego, francu­
skiego żołnierza. Parlamentarna opozy­
cja francuska podjęła też zdecydowaną
W’alkę z biurokratyczną t, zw. ,,papera-
serją,t, zawleczoną do Warszawy zarazą.

Wyrosły na krwawych drożdżach

wojny biurokratyzm nie ustępuje łatwo
w- erze pokoju. Zwłaszcza, że kłopoty ą-

parowizacyjne, główne teraz żerowisko

’biurokracji, nie kończą się z ustaniem
huku bojowych dział. Do żerowiska tego
przybywa n:owe: odbudowa powalonego
przez: wojenne wichry życia. I ta wła­
śnie okoliczność, że operacje administra­
cyjne przychodzi, dziś prowadzić na orga-,
mzm,ach chorych, przez wojnę okałecża-

łych, czyni wiedzę i technikę administra­
cyjną tak t.rudną i skomplikowaną.

Kresy zachodnie z niewyrwaną my­
ślą pangermańską pozbędą się łatwiej

swojej jadowitej rośliny, gdy mniejszość
niemiecka ujrzy się’ otoczoną silną i do­
brą administracją. Siła wzbudza szacu­
nek, dobroć miłość. O to ostatnie uczu­
cie będzie niewątpliwie trudno tam,
gdzie dopiero wczoraj rządziła krzyża­
cka wola niepodzielnie. W każdym: razie
z dobrą administracją polska, ustanie
lekceważeni:e nowego rządu, berlińska

agitacja pocznie trafiać coraz częściej w

próżnię i. Niemiec przekona się z cza­
sem, że woda w Gople warta więcej ,niż
pojenia zwycięskich pruskich rumaków.
Zasada: ,,tam ojczyzna, gdzie nam do­
brze", cokolwiek miałby jej do zarzuce­
nia nacjonalizm i patrjotyzm, może być
siłą państwow-ego magnesu, zwłaszcza
wobec narodowościowych wysp, otoczo­
nych potężnem, nieprzebytem morzem.

Ale nie ma dobra i potęgi bez dobrej ad­
ministracji.

Jeszcze donioślejsza wo-la świta przed,
administracją naszą na kresach wschod­
nich. Wobec ludowej duszy ruskiej, wy­
czuwającej instynktownie w murach

państwa polskiego w’ęgły własnej chaty.
Wyglądającej praw’a sprawiedliwości i

opieki. Nie możemy dać Rusinom udziel
ncści politycznej, wskrzeszającej nowo­
czesną kozaczyzn?, ale możemy im dać

szczęście swobody społecznej. Podobne

temu, które kuło dziejową obręcz rzym­
ską, godzące liczne ludy z Kapitolem.
I gdy to nastąpi, przepadnie zmora linji
Curzona, spychająca nas do dusznych
etnograficznych granic. Ale znowu nie
ma- szczęścia swobody społecznej bez do­
brego rządu i dobrej admini,stracji.

Śmiertelne są w’schodnie grzechy rzą­
du polskiego. Niedbałośe o odbudowę i

kulturę rolniczą wielkiej połaci kraju,
!snącej łanami nieskalanego czarnozie-

mja, miejscami o egipskiej bujności.
Zniszczone dębow’e runo lasów, zdruzgo­
tana naftowa Kolchida. Zdrojowiska
lecznicze, cuda, pielgrzymie o szwajcar­
skim blasku, zaw’alone rozmyślnie wie-
deńskiemi kłodami, czekają daremnie na

administracyjnych Pigmalionów, zdol­
nych tchnąć iskry życia nawet w trupie
szlaki Dość pow-iedzieć: w miejsce kolei
do Kosowa - głód na Huculczyźnie.
Biurokratyzm kaleczy dalej ludność,
a z nią państwo. Tylko drożej opłacany
niż za austriackich i rosyjskich czasów-.
O administracji wołyńskiej trudno wo­
góle nie pisać bez rozpamiętywania
,,Dzikich Pól”, leżących przecież daleko
za Styrem i Horyniem. Reforma kreso­
wej administracji musi być przeprowa­
dzoną z żelazną energją i konsekwencją,
przy użyciu uczciwych i wyszkolonych
urzędniczych sił, jakich dość jeszcz:e po­
siada rezerwoar państwowy, byleby tyt­
ko wyciąć biurokratyczny garb.

Nie bez dodatniego znaczenia będzie
dobra administracja wobec kwestji ży­
dowskiej, tego najtrudniejszego do roz-

motania wę’zła. Nie przetnie go żeby naj­
lepszy administracyjny miecz, ale w

każdym razie dobra administracja u-

mniejśzy chorobliwe ogniska, jakie stłu­
mić zdolny tylko długotrwały proces spo
łeczny. Proces trudny wobec dzielących
różnic psychologicznych, opanow’aniu
naszych gospodarczych szczytów, przy
równoczesnej nędzy żydowskich mas u

dołu.
Dobra administracja musi czuwać, by

żydzi, na równi z resztą społeczeństwa,
szanowali obowiązujące w Polsce prawo.
Musi zamknąć na żelazne rygle wszelkie
nieuczciwe źródła zysku i wyzysku. Do­
tyczyć to będzie w znacznej mierze wy­
bujałego, szkodliwego pośrednictwa. Ró­
wnocześnie jednak musi administracja
być równą i sprawiedliwą. Gdy w kon­
sekwencji tego stan,u nastąpi nawrót do

produkcyjnej pracy, a konkurencja to­
czyć się będzie równiejszą bronią —

zm,niejszą się tarcia, zwłaszcza z odpły­
wem elementów, pow’iększających nieza-
winienie krajow-ą nędzę’, którym ideolo­
dzy żydowscy doradzali i uła,tw’iali emi­
grację.

Ma więc, administracją . w Polsce,
przed sobą zadanie pierwszorzędnej wa­
gi. Może jedne Czechy w Europie mają
równie trudne administracyjne zadanie,
nieznane państwom pod względem na­
rodowym jednolitym. Dlatego zbudo­
wanie celowego, postępowego, nieugięte­
go i sprawiedliwego ustroju administra;.

cyjnego - jest świętym długiem dzisiej­
szego pokolenia wobec ojczystej całości.

Trafnie brzmią słowa angielskiego
poety Popego: ,,Niechaj głup:w się spie­
rają o formę’ rządu; najlepszą jest ta,
która ma najlepszą administrację".

Dobra administracja ma, zwłaszcza
dla Polski, doniosłe znaczenie. Ma ona

nietyłko stworzyć filary ojczystego gma­
chu i zaroić go zdrow’em życiem Praw’­
nem, ekonomicznein, kulturalnem i cy­
wilizacyjnej, ale zdrowie to stale utrzy­
mać i przez nie ojczyste filary w przy­
szłości osłonić. Bo nie łu,dźmy się’ nieza-

mąconym t_ych filarów spokojem. Zbyt
wiele czai się wkoło nich sąsiedzkich po­
żądań, zbyt dużo tli wewnętrznego fer­
mentu. Syconego, po;za wspólną dziś

św’iatu kwestją socjalną, — przez kwe
stję narodowościową w Polsce. Kw-estji
te;j nie obronimy przed zreformowanera
okiem Europy po,lskiem prawem i zno­
jem historycznym. Szczerbiec Bolesn.ą
wów, pierścień Jadwigi, klinga Batorych
i Źółkiewskich-to wspaniała cisza słoni

ca, zawieszonego wieczyście u naszeg’o(
dziejowego stropu, zasnuwanego jednak
mgłami zmieniającej się światowej atmo

sfery. I w razie nowej rewizji karty
państw i ludów — nie prawa przeszłości
a stosunki teraźniejszości zadecydować
mogą o granicach. Ostoją się granice, w

których ferment wewnętrzny nie poczyni;
rozpadlin i rysów. Gdzie celowa i spra­
wiedliwa administracja zjednoczy wszy­
stkich obywateli.

Moroercza Rrytyfta rządów erabsKiego
Co powiedział min. Zdziechowski na komisji budżetował,

(Dokończenie)
Jak powrócić do parytetu Złotowego? - Potyczka zagraniczna nas nie watuje.
Prał. Kemmerer fest powagą. - łte?my w Ameryce zpopyt sofcie Sofcrą oplraję.
Jak stoi potyczka tytoniowa - Hośź bezrobotnych wzrosła na 349,839. -’

Równowaga budżetowa zalety od reformy administracji, — Państwowe za­
kłady przemysłowe i kolej naloty lepiej wyzyskać. - Trzefwy rachunek pod­

stawą budżetu.
W dalszym ciągu mówił min. Zdziecho-

wski na komisji budżetowej następujące:
Więcej interesuje opinję publiczną spra-

wa_ powrotu do parytetu zlotowego. Należy
wziąść pod uwagę, że zagadnienie to ma u

nas inny charakter, niż w krajach, w któ­
rych p_arytet zlotowy stworzyła długoletnia
tradycja, jak np. w Anglji, gdy u nas pary­
tet został stworzony dekretem. Do parytetu
zlotowego można dojść trzema drogami: al­
bo przez obniżenie cen wewnątrz kraju, tak,
by siła nabywcza złotego na rynku we­
wnętrznym była większa niż na zewnętrz­
nym, albo przez aktywny bilans płatniczy,
jak to było w Anglji, albo przez skonsumo­
wanie rezerw, My musimy pójść tą pier­
wsza. drogą przez ądpowiednią politykę cen,
co doprowadzi do najważniejszej rzeczy — -

stabilizacji miernika wartości pieniądza po
kursie takim, by siła nabywcza złotego we­
wnątrz kraju była większa niż zewnątrz.
Jeżeli obniżymy ceny przez rewizję kosztów

produkcji, zdjęcie z niej ciężarów j, zmniej­
szenie ceny oprocentowania kapitałów, to

wówczas dopiero wolno nam będzie popra­
wić kurs waluty, przybliżając go do paryte­
tu złotowego. Nad zagadnieniem pożyczki
zagranicznej zatrzymywać się nie będę.
Wpływ jej na podniesienie wytwórczości
i obniżenie stopy procentowej jest jasny.
Ale dla obniżenia stopy procentowej sam

przypływ takiej czy innej pożyczki zagra­
nicznej jest niedostateczny, niezbędnem na­
tomiast jest wytworzenie takich warunków,
które umożliwią przypływ kapitałów zagra­
nicznych do naszego życia gospodarczego.,
Co do pożyczki, to Myśleć możemy tylko o

takiej, która będzie na dogodnych warun­
kach. Trzeba mieć walutę na płacenie pro­
centów i amortyzację, trzeba mieć zdrowy
budżet — budżet nadrównowagi. Musi się
odbyć proces likwidacji inflacji i przystoso­
wanie naszego przemysłu i warsztatów do

gospodarczej struktury państwa i do no­
wych rynków, które musimy zdobyć, Ten

proces, któ_ry wyraża się cyfrą 341,090 bez­
robotnych i 10 miljonów zL miesięcznie na

zasiłki, musimy przebrnąć, Jednocześnie

jednak konieczny jest wysiłek wszystkich,
aby był najmniej bolesny, natomiast by był
tw’órczy i wyleczył nas z dotychczasow’ych
błędów. Czas ten musimy wyzyskać na

przygotowanie pożyczki zagranicznej, pra­
cując na wszystkich polach nad kredytem
państwa. Jest wiele sił, które pracują w tej
dziedzinie na niekorzyść Polski._ W ciągu
ostatniego okresu w prasie StariSw Zjedno­
czonych nie możpa było umieścić ani jednej
przychylnej wzmianki informacyjnej o sta­
nie rzeęzy w Polsce. Nieostrożne niekiedy
W’zmianki w prasie polskiej wyzyskiwane
są przeciwko nam. Musimy informować o

Polsce z pierw’szorzędnych źródeł i opano­
w/ać te ataki. Znaczenie misji prof, Kemme-
rera polega nietyłko na tem, że jest to powa­
ga w swoim zakresie jako człowiek, z któ­
rego zdaniem liczy się poważnie prezes Fe-
deral Reserwe Bank, instytucji emisyjnej
Stanów Zjednoczonych. Ważnem więc było,
aby prof. Kemmerer przekonał się naocznie
o wysiłkach rządu w doprowadzeniu równo­
wagi budżetowej w kierunku polityki, wy­
kluczającej wszelkiej formy inflacji. Warun­
kiem całe} tranzakcji jest wartość i opinja
firmy, z którą, się tę tranzakcję zawiera, W
interesie państwa jest wchodzić w stosunki

tylko z pięrwszorsędnemi firmami. W sto­
sunku do Bankers Trustu chodziło o to, by
się przękonać, w jakim stopniu wydzierża­
wienie monopolu tytuniowego może się
przyczynić do stworzenia podstaw dla ope-

; rąęii pążjsią?dipwcj ną większą skałę, mismo-

wicie około 100 pjjłjohdw dólarów i w jakim
stopniu udział w zyskach przedsiębiorstwa
może wpłynąć na uzyskanie dogodnej po­
życzki, Dotychczasowy dochód z monopolu
tytuniowego nie może być przedciiotem po­
działu, co się państwu należy, przez sam

fakt posiadan:a tęgo przedsiębiorstwa. De­
legacja Banker Trustu badała organizację
monopolu, zaznajomiła się z sytuacją finan­
sową Polski i na tle jej sprawozdania otrzy­
mamy propozycję. Prócz warunku, aby do
dnia 8 marca nie pertraktować z nikim śa-

nym w sprawie wydzierżawienia monopolu
tytuniowego, żadnych innych zobowiązań
rząd w tej sprawie na siebie nie wziąŁ Za­
warcie tej tranzakcji zależne jest od rezulta­
tów układu z Banca Commertiale w związku
z umową włoską i zależne jest od zatwier­
dzenia tej umowy przez dała ustawodawcze
Banker Trust jest firmą pierwszorzędną, stoi
za nią bowiem American Tobaceo Comp.
Jest to jedna z największych firm tyiunio-
wych świata. Dotychczasowe rozmowy są
krokiem ku nawiązaniu nowych dogodnych
stosunków finansowych z zagranicą.

Na zapytanie, dotyczące funduszu gospć’
darczego, odpowiem, że jest on częścię
wpływów z pożyczki amerykańskie}. Jak
dotychczas zrobione wysiłki celem zmniej­
szenia wydatków, tak i wysiłki- około

zmniejszenia budżetu na rek 1926 dokonane
w znacznej mierze przy pomocy delegatów
oszczędniośclowych Ministerstwa Skarbu,
ale również i przy dużej pomocy mini­
sterstw, zwłaszcza M. S. Wojsk, i Mini­
sterstwa Oświecenia, doprowadziły do su­
my 1.730 miljonów zł. Jest to więc w poró­
wnaniu z budżetem na rok 1925, wynoszą­
cym 1.999 milj, zł. wysiłkiem dużym. Na nie­
korzyść 1926 r. przemawia dalej ostry kry­
zys gospodarczy i fakt, że ilość bezrobot­
nych wzrosła ze 160.000 na 340.000 oraz

drugi fakt zanikania wielu przedsiębiorstw,
Z drugiej jednak strony niektóre przedsię­
biorstwa weszły w okres korzystniejszych
koniunktur eksportowych- Rok 1926 przy­
pada po ?oku, w którym były większe uro­
dzaje, aniżeli w r. 1924, nie ma więc dosi?M
tecznych powodów, aby przypuszczać, żć

preliminowane wpływy obliczone są w su­
mie zbyt wygórowanej i że budżet wskutek
tego będzie nierealny. Wartość wszystkich

rzedsiębiorstw przemysłowych i górniczo-
utniczych bez kolei, lasów i poczt, wynosi

260 do 300 milj. i według budżetu mają one

dać też 581.000 dochodu. Tu otwiera się
wielkie pole do reorganizacji, bo jest oczy­
wiście niedopuszczalnem, abyśmy posiada­
jąc taki majątek, wolny w wielu wypadkach
od podatków, mieli się kontentować tak ma­
łym zyskiem. W dziedzinie kolei możnaby
oszczędzić około 70 miljonów, co’ przy bud­
żecie kolejowym 900 milj. nie będzie wy­
maganiem fantastycznemu Równowaga o-

parta na fikcji uśpiłaby tylko naszą czujność,
Deficyt wykazany przez trzeźwy rachunek
musi nas obudzić do czynu i to jest formułą
tego budżetu, który panom przedstawiam.
Wysiłki minimalne powinny doprowadzić do

równowagi, co jest koniecznością, państwo­
wą, maksymalne doprowadzą do nadrówno­
wagi, która nam jest potrzebną, bo nie ma­
my wcale zapasów kasowych. Byłem prze­
wodniczącym komisji budżetowej przez dwa’
lata, Znam całą wagę kontroli parlamen­
tarnej nad budową budżetu i wszystkie ko­
rzyści, które z niej płyną. Mimo to odwołuję
się do komisji z prośbą, aby traktowała ten
budżet w tempie przyspieszeniem, w tempie
pełnego zaufania co do tego, że w wielu po­
zycjach już maksymalne wysiłki oszczędno­
ś.cio.we . sŚLStały zrobione,
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(Od naszego korespondenta)

Prasa nasza mało zajęła się memorją­
łem świętobliwego synodu prawosławne­
go, wniesionego na ręce prezesa Rady

.^Ministrów. W piśmie dźwięczy żal z po­
wodu nienormalnego położenia cerkwi
w Polsce do dnia dzisiejszego, w zasad­
niczych punktach nie wyjaśniono dosta­
tecznie stosunku cerkwi do państwa i
odwrotnie. Ogłoszenie autokefalji, nie

ruszyło tego stosunku z punktu martwe­
go, napół zaledwie prawnego, niezdecy­
dowanego. Święty synod stwierdził, że

odniesienia Rzeczypospolitej do prawo­
sławia w żadnej dziedzinie nie zmieniły
się na lepsze. Niezwłocznie po zapadnię­
ciu postanowień o zaprowadzeniu auto­
kefalji, synod przesłał do Ministerstwa

Wyznań Religijnych statut o wewnętrz­
nym ustroju kanonicznym cerkwi pra­
wosła(wnej z prośbę, aby przy opracowa­
niu przez rząd ustawy o państwowo-
prawnem stanowisku cerkwi, nie była
sprzeczną ze statutem nadmienionym.
Ministerstwo obiecało w czasie najbliż­
szym przygotować projekt ustawodaw­
czy i wnieść go do Sejmu po porozumie­
niu się z Św. Synodem. Nic jednak nie
wiadomo o stanie przygotowania projek­
tu. pieczęć milczenia spoczęła na wszyst
kiem. wobec czego obowiązują ,,Przepisy

i tymczasowe" z 1922 r., przestarzałe i nie­
korzystne dla życia religijnego prawosła­
wia. ,,Praktycznie - oto ustęp memoria­
łu — pozbawiono( cerkiew prawa posia­
dania ziem i nieruchomości, a władze
cerkiewne do najniższych włącznie, po-
zcsiają w zależności od dobrej czy złej
woli organów administracji". Jako ja­
skrawe świadectw’o ciężkiego położenia
przedstawiono dziwne praktyki na polu
szkolnictwa duchownego. Ministerstwo

próbuje doświadczeń, bez żadnego wido­
cznego planu, często bez zniesienia się
z hierarchją kapłańską cerkwi, często

nawet w’brew jej woli. Prawosław-ny wy­
dział teologiczny otwarto przy uniw’er­
sytecie warszawskim, dzięki staraniom

Rady uniwersyteckiej, niezależnej od Mi­
nisterstwa. Statut wydziału, ułożony
przez komisję, wyznaczoną z ramienia

tej Rady, zw’raca się jeż powtórnie ze

względu na drobne, formalne uchybie­
nia, co utrudnia rozwój kursów, Po
dwóch latach istnifenid posiadają one za­
ledwie jedną katedrę teologiczną? Wresz­
cie Ministerstwo wysunęło projekt, ma­
jący na celu całkowite pogrzebanie kur­
sów jako wyższego zakładu naukowego,
dążący do zepchnięcia ich na poziom
szkoły średniej! Nadto, przebija się chęć
do zamknięcia dwóch istniejących semi-

narjów duchownych, jednego w Krze­
mieńcu, drugiego w Wilnie. Minister­
stwo staje naprzekór niższemu wycho­
waniu cerkiewno-rełigijnemu, odrzuca­
jąc stw’orzenie projektow’anych przez Sy­
nod uczelni niedzielnych, które umożli­
wiłyby duchowieństwu parafjalnemu
kształcenie oddanych jego pieczy owie­
czek. A, na kresach szkół powszechnych
jest mało, religję nie wszędzie wykłada
się i znaczna część ^odrastającego poko­
lenia, puszczona luzem, uległa spaczeniu
pod wpływem kómpstiżrau.,,

Tyle memtnjał w streszczeniu naj-
ogólmejszem.

Dla społeczeństwa polskiego waźnem

jest zagadnienie mniejszości narodo­
wych, ważną sprawa kresów, przytyka­
jących do przestrzeni rosyjskiej, a tem

samem ludności związanej węzłami re-

ligji z wielkoruskim szczepem. Skargi
Św. Synodu w Rzeczypospolitej nię mo

gą i nie powinny zostać kamieniem, rzu­
conym na dno głębi wodnej i pogrzeba­
nym pod powierzchnią fali. Żadną mia­
rą!... Jak z pow’ściągliwego tonu memo­
riału widać, skierowu!je się ostrze rozgó-
ryczenia przeciw dzisiejszemu kursow’i
w Ministerstw’ie Wyznań Religijnych i
Oświecenia Publicznego, eksperymentu­
jącemu także na ciele szkolnictwa czysto
polskiego. System przewlekania, odkła­
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dania z dnia na dzień, zawleczony z Atr

strji przez p. Piekarskiego dyrektora de­
partamentu obcych wyznań, nie wyi’
świadczą, żadnych przysług państwowo^
ści, która nie powinna być kozłem ofiar

nym sztuczek biurokratycznych. Jeżeli
żale Synodu i metropolity Dyonizego są
rzeczywistością, należy natychmiast kres

położyć niewłaściwej robocie, o której
społeczeństwo bardzo mało wie, którą z

pewnością potępi w razie wgłądnięcia w

tajniki zakulisowych poczynań. Obo­
wiązkiem prasy jest rzucić ostrzeżenie
i wskazać na igranie z ogniem przez
czynniki zwykle najmniej obejmującs
szersze widnokręgi. Wśród morza roz?

goryczenia własnego stwarzać musiray,
na’strój zadow’olenia dla wszystkich pań
stwowo myślących i dlatego wcześnie
dość zawołać, aby nastawiono żagle w

kierunku właściwym i spokojnym oby^
watelom nie robiono utrudnień.

W’arszawa, w styczniu.
W, K,

ZAKŁADY OGRODNICZE

C. WŁRICBB
załóż. 1805 r, w Warszawie, S. A.

CgeBMftrfiala;g, K-
zawiadamiają, że wyszedł z druku

Cennik nasion na rok 1926
i rozsyłany jest na żądanie.

PfiHalstśsrsitwo SBtforteia

Promowa PożyssRa Morowa

SsesrJhsR 11.

Z dniem 1 lutego 7S2S roku zostaje wypuszczona serja H-ga
o% Premjowej Pożyczki Dolarowej na sum§ 5 008.000 dOłarSw StanńW Z"’e,dnOCZO”
nych Am ary?J Północnej w odcinkach po 5.00 dolarów z terminem piatmośoi dnią
1-go. lutego 19 ]l r.

Obligacje zaopatrzone będą w 10 kuponów płatnych z dołu w terminach półrocznych,
W ciągu lat 5-ciu wylosowanych zostanie 2.140 premii na suro§
1,150.000 płatnych w effektywnej wa’ueie.

GłJwne wygrane:
10 premji po 40.000 dolarów
30 premji po 8.000 dolarów-, "MS
2.100 prem i na ogólną sum§ 510.000 dolarów.

I-sze losowanie odbędzie sig w dniu 1-szym marca 1928 r.

Właściciele obligacji serji I-szej- 5% Premjowej Pożyczki Dolarowej mogą vry-
mieniać je na obligacje Serji I!, poczynając od dnia I lutego 1928 r. ss prawem zacho­
wania ostatniego kuponu, płatnego w dniu 1 marca 1926 r.

Sprzedaż za złoto, waluty i dewizy zagraniczne oraz za złoto odbywać się będzie,
poczynając od dnia 1 lutego 1926 r. we w’szystkich oddziałach

Banku Polskiego, Banku Gcspod. Krajów, oraz w Pocztowe) Kas!ę Oszczędności.
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Wolność.
Powieść z czasów odrodzenia

Wielkopolski,

(Ciąg dalszy)
Znaleźli go tak towarzysze broni, któ­

rzy zbiegli się niby do kwatery po tej
rozprawie przed policją, koronującej
i utwierdzającej zwycięstwo garści Po­
laków w sercu starego grodu Piastow­
skiego. Pochylił się nad nim dobry
uśmiech pana Bronisia, otoczyły go ra­
miona innych przyjaciół. Usłano go na

łóżku, lekarz opatrywał mu nogę, a po­
wstańcy, zanim pokrzepiwszy się trochę,
pośpieszyli do dalszej ,,pracy", opow’ia,­
dali na wyprzódki, szkicowali doraźnie
różne momenty walki, i tak jak to wy­
ruszywszy z koszar pułku grenudjerów
pod wodzą reakcjonistów, Niemcy jęli
atakować dom Naczelnej Rady Ludowej,
zagrażać centralom życia narodowego,
jak to w lot Straż Ludowa stanęła pod
bronią, jak to salwa Polaków z przed Ba

żaru zmiotła Niemców z Placu. Inni pod­
nosili z zachwytem jak to stary pan Cze
sław Wichrowski, ustrzeliwszy ze swej

drójrurki dwóch Prusaków w oknie po­
licji, następnie unieszkodliwił kulomiot
i wynosił ria ramionach rannych z ognia
Dzielny p. Juljan Maciejewski, ślusarz

poznański, sławił Stanisława Nogaja..,
W ład. Mettlera i Pijanowskiego, którzy
sprzą,tnęli duże kulomioty z przed poli-
tji. Dowódca dzielnicowy, p. Seweryn
!Rutkowski, p. Wi Kulczyński Józef Tu­

cholski, Aleks. Ratajczak, dowódca dziel­
nicowy Franc. Masadyński, młodziutki
Józef "

Pyszczyński - Wszyscy wielbili

męstwo towarzyszy, zapominając o so­
bie. Aż p. Teodor Bobowski, żołnierz uro­
dzony, zawołał:

— A któżto padł tutaj przed policją
bohaterską śmiercią?

Nikt nie zna jego nazwiska. Wynurza
się jednak z drugiego pokoju wysoka ko­
ścista postać z długą, siwą hiszpanką
i głosi:

— To Ratajczak Franciszek, robotnik,
którzy przybył z Westfaiji z pierwszą
partją wojaków naszych... Przybył, aby
polec tutaj za Ojczyznę...

— On pierwszy... — szepnął ktoś
i chwilą głębokiego milczenia uczczono

w skupieniu śmierć mężnego syna Wiel­
kopolski.

Zaczem wielu wybiegło — do broni.

Pojawiły się inne twarze. W dymie pa­
pierosów, przy dźwięku kieliszków try­
ska nieporównana, polska fantazja wo-

jaęka, niby race rozsiewające tuziny
gwiazd wysoko. Spotniałe oblicza, zczo-

chrane czupryny, mundury w nieładzie

mówią, że przyszli oni od ,,roboty”.
W ciżbę jedzących, pijących wojaków,
na rycerską nastrojonych nutę, wplatają
się komendanci Franciszek Budzyński
i ,Tózef Trzeciakowski, porucznik Feliks

Koszutski, adwokat z Berlina, dalej po­
rucznik Bronisław Sikorski i przedsta­
wiciel sokolstwa p. Lange. Ohlegają łóż­
ko Sobiesława, zarzucają go szczegółami
scen i rozpierającemi ich wrażeniami.

Lecz poczynają na nich spadać coraz

to nowe wiadomości. Ktoś opowiada, jak
Polacy zdobyli Muzeum Prowincjonalne,
gdy już nowy przybysz obwieszcza łatwe

zdobycie arsenału przy Wielkich Garba-

rach, co łasa na broń brać przyjmuje
gromkiem: hurra!! Znów wpada powsta­
niec i raduje serca, opowiadając, ja!t
nasi ze zdobytego zamku Hohenzoller­
nów zaSypali kulami Niemców w prze­
ciwległym gmachu Towarzystwa Kredy­
towego Ziemskiego.

— To całe śródmieście nasze!... Wi­
wat !.­

Jak domki z kart obalają się pla­
cówki pruskie, huragan polskiego roz­
machu zmiata, rozpędza zgraje tchórzli­
wego Heimatschutzu, wytrąca z rąk sza­
ble ich oficerów, powala w proch naj­
mężniejszych. Więc lecą now’e, radosne
wieści z przedmieść i fortów, okrzyki ra­
dości biją 0 ściany a Karol Rzepecki nie­
zmordow’any, a jednak dnia tego niemal

zmordowany, podnosi głos:
- A wiecie wy, chłopcy, że tu w pro­

mieniu miasta stoi przeciw nam blisko...

piętnaście tysięcy sołdatów?!...
Nie wiedzieli. Zdziwienie .wykrzywia,

niejedną gębę pociesznie. Nie wiedzieli
i nie pytali się o to, ilu Prusaków’ stawi
im czoło, i dlatego zwyciężyli. Każdy
z tej kilkusetnej falangi śmiałków szedł
sam a zdało mu się, że idzie z nim plu­
ton, kompanja, pułk cały i - buława
hetmańska, gdyż pobudkę grała mu

w piersi pew’ność zwycięstwa a męstwo
przodków jego przypinało mu skrzyd,ła.

Pierwszy huk karabinu pruskiego
w pobliżu Bazaru stał się iskrą wysa­
dzającą w powietrze nagromadzone za­
pasy mocy duchowych oraz sygnałem
do wałki, do zderzenia się dwóch z woli
Przeznaczenia wrogich sobie żywiołów.
Rozpętały się antagonizmy, buchnęła
jakby lawa nienawiść do podłego cie­

mięzcy, kropla po kropli wsączana w do­
brotliw’e dusze słowiańskie, i wystrzeliła,
niby kwiat paproci, rozkwitająca miłość

ukochanej Matki. Szlachetna namiętność
wiehrem niosła tych co czuli i karabin

dzierżyli w ręku — niosła naskroś mia­
sta. Bił Prusaków kto mógł i bił ich,
gdzie byli, aż pojmano ich lub wypłoszo­
no z dziupli, ze wszystkich strategicznie,
ważnych ostoi.

Dzień 27 grudnia 1918 roku był dniem

rzetelnej i owocnej pracy...
I w ciągu następnych dni rozbiło się

na miazgę liczne wojsko niemieckie tak

jak byłaby rozpadła się cała armja Wil­
helma pod zwycięską szpadą Focha, gdy­
by dłoń dyplomacji i podziemnych po­
tęg nie hyła wyrwała mu jej z ręki —

na nieszczęście ludzkości.

Skrzydlate wieści, rozpromieniały Pm
znań. Opanowano koszary trenu! Ko­
lumna wojska, nadciągająca z Biedru­
ska, rozbita’ Fort Winiory, ów potężny
,,Kemwerk", sterczący nad Poznaniem,
zdobyty! Koszary artyłerji zajęte bew
strzału! A w szeregach pruskich dezer­
cja, niemal masowa! Tchórzostwo dzie-!

siątkuje ową Straż, co zrabowanej miała

pilnować ziemi. Czmyha kto i jak może.

Zostaje resztka wrogów Polski, ale już
beż” nadziei. Walczą jeszcze zażarcie
w koszarach grenadjerów, aby w końcu

wyjść z honorem. Wreszcie Ławica’
Wielka stacja lotnicza. Pod granatami
zdobytych armat sypią się jej mury,
i pod gruzami konają Prusacy. A wa­
leczny powstaniec i tam zatyka chorą­
giew polską. Gała okolica Poznania

,,oczyszczona"_ .

(Ciąg d,alszy nastąpi
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Przegląd religw i społeczny.
,,Nardd poiski odnajduje siebie". - W czem tkwi wie?ksść ś. p. kar­
dynała Merciera. — D?aezegc IcaWtey francussy nie potrafi!! obronić

swoich praw. - Organizujmy Ugi perafjaJne!
W dniach od 10—24 stycznia r. h, od­

byty się w Poznaniu, w kościele farnym
misje, pierwszy tydzień dla kobiet, dru­
gi dla mężczyzn. Misjom przewodni­
czył znany w Polsce mocarz słowa, ks,
Marcin Dominik, z zakonu. Ks. Ks. Jezu­
itów. Kapłan ten, umiejący, jak może

tylko bardzo nie wielu w Polsce, prze­
mawiać sercem do Serca, rozumem do
rozumu, a wołg, do woli, przeorał pier­
siami swojemi całą Polskę wzdłuż i w

szerz od Wilna do Piekar pa GórnymŚląsku, od Tarnopola do Wejherowa.
Tysiące dusz przesunęło się poprzez je­
go duszę kapłańską. Można więc o księ­
dzu Dominiku powiedzieć, że zna współ
czesną duszę polską. I cóż powiada ten

polski misjonarz o, moralnym stanie na­
szego narodu? Oto jego słowa, które w

czasie krótkiego ,,interview" mogliśmy
zanotować:

— Naród polski odnajduje siebie, We
łzach, cierpieniach, zawodach — hartu­
je się dusza narodu. Ale już przede­
wszystkiem dusza męska. Mężczyźni w

Polsce potężnieją duchowo!
— Jak to należy rozumieć? A gdzież

,.devotus femineus sexus", ów pobożny
rodzaj niewieści?

— Może to nieprawdopodobnie wy­
gląda, a jednak wymowa liczb podobna
jest najprawdziwszą. Kiedy dawałem
kilka tygodni rekolekcje w kościele Zba
wićiela w Warszawie, brało w nich u-

dział około 4 tysięcy samych mężczyzn.
A tutaj w Poznaniu, w samym środku
karnawału. przez cały tydzień fara, mo­
gąca pomieścić 6 tysięcy ludu, wypełnio
pa było po brzegi mężczyznami. W ko­
ściele nie było ani jednej kobiety. W nie­
dzielę 2 5-go przystąpiło do Komunji św.
przeszło 3 tysiące mężczyzn. Czyż to
nie są cyfry pocieszające? Naród odnaj­
duje siebie, zaczyna coraz lepiej rozu­
mieć, że nie zbawi n.as żaden Mussolini.
ani nswet 10 Mussóiini?h. Każdy z nas

ntnsi stać się dla siebie Mussolinim.
Czują to przedewszystkiem katoliccy oj
cowie, wychowawcy, urzędnicy, czuje to
coraz lepiej oszołomiony hasłami dema

gogicznemi robotnik, czuje to lud wiej­
ski, że tylko w łączności z Bogiem i z

Kościołem katolickim leży potęga aaro-

dn.
— Należy wszystko uczynić, aby to

duchowe Zmartwychwstanie narodu we

wszystkich jego warstwach przyspie­
szyć.

— Kto ma tego dokonać?
— ,,Nieznany", szary, ale ogniem mi­

łości Bożej płonący kapłan katolicki.

Świat katolicki dotknęła w ubiegłym
tygodniu ciężka strata. Pogrzebany w

piątek, 29 stycznia b. r . ś, p. Ks. Kardy­
nał Mercier, był postacią, która w dzie­
jach nie zjawiła się często. Tylko w chwi
lach tak przełomowych, jak ostatnie la­
ta naszego stulecia, zsyła Bóg ludziom

podobne słupy ogniste, jakim był ks.
kard. Mercier. Dzienniki podały już
krótką historję jego życia,, więc jej tu­
taj nie powtarzamy. Dodajemy tylko
kilka szczegółów:

Ks. Kard. Mercier miał Cztery dokto­
raty uniwersyteckie: z filozofji, z teoio-

gji, z prawa cywilnego i kościelnego o-

raz z literatury i nauk przyrodniczych.
Studiował także medycynę, a sławny
francuski lekarz chorób nerwowych, p.
Charcot, zaliczał ks. Merciera do swych
uczniów. Tak przygotowany, wszech­
stronnie wykształcony, rozpoczął w 36
roku życia wykładać filozofję na kato­
lickim uniwersytecie w Lowanium, two­
rząc nowy kierunek myśli katolickiej
t. zw. neoscholasiycyzm.

Naukową zasługą ks. kard. Merciera

jest to, że wykazał nierealność i fałszy­
we zasady filozoficznego systemu Kan­
ia. tak wszechwładnie panującego na

wszechnicach niemieckich. Mimo wiel­
kiego oporu t,. zw. molinistów spełnił ks.
kard. Mercier wraz z papieżem Leonem
XIII wielkie dzieło: — wprowadzało-
mizm na katedry uniwersyteckie.

Nie będziemy powtarzać, czego ks.

kardynał dokonał w czasie wojny, jak
pod nieobecność króla, który wałczył
Pbok armji francuskiej i rządu belgij­
skiego, który przeniósł się do Haga, ks.

kard. Mercier był jednynym wodzem
duchowym Eelgji, prorokiem zwycię­
stwa koalicji, zdecydowanym wrogiem
nicTuieekieco barbarzyństwa, Prasa ca­

łego świata oddała mu już za to stano­
wisko należny hołd.

Jednakże myliłby się, ktohy sądził,
że wielkość zmarłego księcia kościoła
zasadza się na tych zewnętrznych czy­
nach. Nie byłoby tych zewnętrznych
’oznak bohaterstwa, gdyby nie było du­
szy bohaterskiej. A męstwo i mądrość
i roztropność i dobroć, pociągająca na­
wet innowierców, czerpał ks. kard.
Mercier z wiary katolickiej. Wszech-

. stronna wiedza kazała mu wierzyć w

jooe Bożą. jak dziecku.
W bełgijskiem ,,Vie diocesaine"- pi -

ęsze ks. Simons, że w r. 1897, semina­
rjum duchowne, urządzone przez ks.
Merciera, miało wszystko, prócz semi­
narzystów.. Nikt się na teołogję nie za­
pisywał. Ledwie zebrano kilku ,alum­
nów. Wtedy ks. prof. Mercier powie­
dział: ,,Będziemy prosić Serce Jezuso­
we, aby nam przysłało na przyszły rok
25 dzielnych kandydatów". 1 rzeczy­
wiście w r. 1898 - zapisało się 24, a w

przeddzień rozpoczęcia roku szkolnego
zgłosił się 25-ty, z Polski, W r. 1801
liczba alumnów wynosiła już 58. Dzi­
siaj Uniwersytet w Lowanjum należy
do najlepszych na kuli ziemskiej.

Mimo wielkiego nawału pracy ks.
kard. Mercier znalazł czas, aby osobi­
ście dawać rekolekcję swemu ducho­
wieństwu. Codziennie wstawał, jak za­
konnik o godzinie 5-ej rano, odbywał w

domowej kaplicy Rodzinną modlitwę,
połączoną z rośmyśłaniem o prawdach
wiary, po Mszy św. zaś o godz. 7-ej spo­
żywał śniadanie i oddawał się na usłu­
gi bliźnich. Mieszkańcy miasta Mechłi-
nu, siedziby prymasa Belg]i, widzieli
nieraz kardynała, niosącego w towarzy­
stwie kapłana św. Wiatyk do łoża cho­
rego.

Ks. kard. Mercier był prawdziwym
,,homo Del", mężem Bożym, i w tem le­
ży jepo wielkość, z której płynęły,wszy­
stkie inne jego wielkości, jak ze źródła.

Historia życia katolickiego we Fran­
cji w czasie III. republiki, to nieustan­
na walka zasad katolickich z żydowsko-
protestancką masonerją. Od czasu,

kiedy niejaki Peyrat napisał w książce
p. t. ,,Histoire criti(}ue de Jesus", te
znane słowa ,,catholicisme, voila enne-

mi", wrogiem naszym jest ty!ka katoli­
cyzm. od tego czasu hasło walki z kato­
likami nie zeszło dotąd z porządku
dziennego. Podjął je odrazu Gambetta
w r. 1876, a podtrzymuje je dotąd na­
wet, politycznie sympatyczny Polsce,
p. Briand.

Coż jednak jest powodem, że katoli­
cy francuscy na każdem polu przegry­
wają, choć stanowią bądź co bądź więk­
szość w kraju? Dlaczego stary okrzyk
bojowy masonerii francuskiej, 1

czony z ust ’Woltera: ,,Ecrasez Finiame"
zamienił się w czyn?

Wiele jest przyczyn, dla których to

się stało. Jednak z nich, bardzo ważną,
podaje trafnie naczelny redaktor ,,La
Crois", p. Guiraud, pisząc, że katolikom
;francuskim brakuje erganizaeji. .,Czego
potrzeba, aby walka — o prawa katoli­
ków — miała przed sobą, prawdziwe wi­
doki powodzenia? Trzeba było, aby
katolicy uprzedzili pracą organizacyj­
;ną swoich wrogów i potężnej admini­
’stracji państwowe}, opanowanej w zu­
pełności przez maso.iei’ję, silnie zorga­
nizowaną, w każdej gminie nawet prze­
ciwstawili organizacje swoje... Zrozu­
miano to, ale było już późno. Kto do-
nśaro wtedy oroańlznje armię,, gdy
bitwa wre na dobre, ten naraża się do­
browolnie na przegraną. Zanim się bo­
wiem takie, na prędce zebrane, wojsko
wyćwiczy, wyekwipuje i wyruszy na

plac boju, to już je przedtem nieprzy­
jaciel pobije. Klęska zaś każda_ demo­
ralizuje armję coraz więcej, rodzi dezer­
terów, a innych zamienia na defety-
stów". Pan Guiraud podaje za przy­
kład snrawę podręczników szkolnych z

r. 1909 Ministerstwo oświat,y zatwier­
dziło cały szereg książek szkolnych, za­
wierających fałsze i błędy, zwłaszcza
odnośnie do historii Kościoła. ’ Enlske-
uat francuski żanrots§tfswał i zabronił
katolikom posługiwać się temi książ­
kami. Cóż się jednak stało? Związek
nauczycieli francuskich t. zw. ,,Amica-
les" wwteszył Episkopatowi proces —

osobie ks, karci. Lucou?a. arcybiskupa z

Reims, -- który ciągnął się kilka lat,.a
cała sprawa zakończyła się ostatecznie

klęską katolików, A dlaczego? Ęo
brakło w kraju orsanfeaeyj katolickich,
któreby były poparły akcie Episkopatu.

U nas w Polsce dużo się mówi o or­
ganizowaniu lig paraf;ialnych. Są mię­
dzy katolikami przeciwnicy takich or­
ganizacyj. ,,Po co? na co? — mówią —

wszak nic nam nie grozi?" Czy nam

nic nie grozi, to jeszcze kwestja, ale

głos najwybitniejszego publicysty kato­
lickiego we Francji niech będzie i dla
nas przestrogą: Armii nie organizuje
się dopiero wtedy, gdy już bitwa wre

na dobre?
Ks. Dr, S’r. Mirek.

Znamienny list Pasterski.

W doskonaleni zrozumieniu, że bez
załatwienia t. zw. kwestji rzymskiej,
odrodzenie Wioch, jako mocarstwa, nie
będzie zupełne, wszedł Mussolini na

drogę pew’nych ważnych awansów —

w dziedzinie religijnej.
Życzliwe przyjęcie tych posunięć

przez Watykan — zaczęła część prasy
rządowej proklamować niemal jako o-

stateczne zlikwidowanie istniejących
trudności, między Kościołem a Pań­
stwem włoskiem.

Prasa zbliżona do Watykanu posta­
wiła kwestję jasno, że naprawienie pew­
nych niedomagań w dziedzinie religij­
nej, nie oznacza jeszcze zasadn.iczego
załatwienia kwestji rzymskiej W po­
lemice, która około tej sprawy powsta­
ła, zarzuciła znowu - druga strona, że
trudność wysuwa Kardynał-Sekretarz
Stanu, na własną rękę it.p.

Tendencją pewnego programu prasy
rządowej, chcącego skonstruować w

kwestji rzymskiej, różnicę poglądów,
między Papieżem, a Kardynałem Se­
kretarzem Stanu, pozbawił podstaw list,
wystosowany’ w imieniny Kardynała-
Sekretarza Stanu, 18 stycznia rb. -yw
tonie serdecznym, tem znamien niej szy,
że towarzyszy’ł mu dar wspaniały, a

mianowicie medal w artystycznem wy­
konaniu Marshalla. List Ojca św.
brzmi jak następuje:

Ks. Kardynale’
Sprawia nam radość szczeg’ólniej­

szą, że mogę z okazji dzisiejszej uro­
czystości katedry św. Piotra w Rzy­
mie, wręczyć Mu piękny i ważn}’
medal w wykonaniu Marshalla, To­
bie, który z powodu Swojego urzę­
du, jesteś Naszym codziennym
współpracownikiem i wiernym tłu­
maczem Naszych myśli. Spieszymy
stw-ierdzić niniejszem, iż byłeś _Nam
zawsze niezmordowanym współpra­
cownikiem, i wiernym tłumaczem w

trudnościach i nie małych trudach,
które Nam dawały znaleźć pociechę
i zadowolenie w przeświadczeniu,
służenia Krółewskośei Chrystusa i
Jego Kościołowi

Jako do Siebie, tak i do Ciebie,
Księże Kardynale, możemy zas_toso­
w’ać słowa Pisma śav. z dnia dzisiej­
szego: ,,W czem radować się będzie­
cie trochę teraz, jeśli potrzeba za­
smucić się w rozmaitych pokusach."

Sw’emu drogiemu Bratu w Chry­
stusie z całego serca nasze apostol­
skie błogosławieństwo,

Pie:s P, P. KI.

TydzSeft Obrom/

ZashodnSch.

W okresie czasu od St I do 2 II włącznie w

Bydgoszczy będą sprzedawane nalepki w cenie
30 groszy - za sztukę,- opatrzone numerem bieżą­
cym, które nabywcom dają możność wygrania
parceli na polskiem w’ybrzeżu pod Gdynią,

Ze w;zględu na obecną ciężką sytuację gospo­
darczą miejscówy Powiatow’y Zarząd ZOKŻ. w

wymienionym terminie nie przygotowuje żad­
nych innych imprez w tem gtębokiem prze­
św’iadczeniu, że społeczeństw’o bydgoskie ochot­
nie poprze choć ten jeden sposób zbiórki na cele
i prace ZOKZ., który da każdemu obyw’atelowi
nie tylko wewnętrzne zadowolenie spełnienia
czynu pąrtjotyeznego, lecz rów’nież wzbudza na­
dzieję o-siągnięcia pozytywnego osobistego zysku
w formie wygranej parceli.

’fych wszystkich ofiarnych obyw’ateli miasta

Bydgoszczy’, którz-y zrozumieją i uzna-ją donio­
słość i państwowa ważność prac ZOKZ. i którzy
w tym, specjalnie poświęconym Zw’iązkowi ty­
godniu, chcieliby w’esprzeć Go więkssemi suma­
mi, prosimy .składać -odpowiednie kwoty w P.
K. O. na nr. 203184 (Z. O . K. Z . Poznań, Fredry
nr. 7).
?wzM Powiatowi g. O, Zt, Z. w Bydgoszczy.

Hiszpańska reforma

podatkowa.
Don Miguel Primo de Rivera y On i-

baneja markiz de Estelła duc de Te-
touan, przez dwa lata (od 15 września
1923 r.) dyktator Hiszpanji, a od nie­
dawno premjer cywilnego gabinetu, po­
wziął wielki zamiar reformy hiszpań­
skiego systemu podatkowego. — Niem­
cy, którzy przecież nie mają powodu
żalić się na Hiszpanję i wobec tego
zdobyć mogą się na objeklywność, na­
zywają Hiszpanję klasycznym krajem
nieuczciwości podatkowej. Oszukać
państwo nie uchodzi tam za rzecz nie-
honorową. Bo też system podatkowy,
od 1841 r, nie uległszy rewizji, jest cał­
kiem przestarzały. Hiszpanja nie ma

np. podatku majątkowego, wobec czego
olbrzymie bogactwa po części w złotej
monecie, spoczywają nieproduktywnie
w skarbcach grandów.

Tymczasem państwo potrzebuje na

gwałt pieniędzy. Okres 1909—1919 przy­
niósł 2 miljardy 401 miljonów pesetów
deficytu, następne lata wykazują gwał­
tow’ny wzrost deficytu na skutek woj­
ny marokańskiej (192U22 r. — 1 miljard
101 milionów pesetów); 1922 23 — 92U
milj. 324 tys.; 1923 24 - 576 milj. 315

tys. Budżet na okres 1924 1925 przewi­
dywał deficyt w. sumie 163 miljony o-

krągło, mianow’icie w dochodach 2 mi­
ljardy 778 milj., a w rozchodach 2 mi­
ljardy 942 milj. pesetów’. Dług państwa
wynosił przeszło 16 miliardów pese­
tów w dniu 1 stycznia 1924 r., z tego
nie cały miljard długu zagranicznego,
— Widoczne jest, że zagranica nie kwa­
pi się z udzieleniem Hiszpanji kapita­
łów przed zreorganizow’aniem systemu
podatkowego i podniesieni,u produkcji

Madrycki korespondent berlińskiej
,,Yoss. Ztg." np. z góry przew’iduje róo

powodzenie projektu reformy podatko­
w’ej de Rivera. Samo techniczne przy­
gotowanie reformy wymagałoby pracy
kilku lat. Tymczasem wszystko ma być
gotow’e do 1 lipca. A chodzi o 3 postu­
laty: l) nowe oszacowanie posiadłości
ziemskich, 2) domostw i parcel miej­
skich, ,,3) zaprow’adzenie ksiąg handlo­
wych, rejestrujących sprzedaż z każde­
go dnia. Są to reformy całkiem demo­
kratyczne, spotykają się jednak nietyl- ,

ko z oporem prawicy, ale także lewicy,1?
która żąda zwołania parlamentu, jak
w’iadomo rozw’iązanego za czasów dyk­
tatury. Ponadto lewica ośw’iadcza, że

rząd b. dyktatora gospodarzy zbyt roz­
rzutnie i nie daje gwarancji, czy ciężar
nowych poda tfeów nie zostanie zepchnię­
ty na warstwy pracujące. Ale także

prawica, która dotąd z obawy przed ko­
munizmem popierała de Riverę, oziębia
zupełnie w zapal,e ku niemu, w’idząc się
zagrożoną na najczulszym punkcie.

Utw’orzył się więc front jednolity
przeciw cywilnemu rządowi generała.
Mówią, że projekt reformy finansów
spowoduje upadek ostateczny b. dykta­
tora. A cóż nastąpi potem?

O nastrojach w kraju daje pojęcie
prasa hiszpańska: 107 dzienników pra­
wicow’ych, a 178 lewicowych, z tego 57
republikańskich. Od 1873—1875 r. !U-
szpanja była republiką. Ustrój repubL- ..

kański zapewni! niebywały rozwój b. ko- V

lonjom h,iszpańskim w Południowej A-

meryce. Przywrócenia, republiki w Hi­
szpanji pragną najwybitniejsi uczeni i

pisarze hiszpańscy, przebywający na -

wygnaniu we Franci}. Pozatem uwzględ­
nić należy, że liczne rasy, w których
kolejnom posiadaniu był półwysep Ibe­
ryjski, nie wydały jednolitego narodu i
że separatyzmy dzielnicowe i odśrod­
kow’e są. bardzo silne. Z tego względu
nie byłoby dziwne, gdyby pięknego po­
ranku telegram przyniósł wiadomość o

pow’ażnych zmianach w Hiszpanji.
W ostatnich kilkunastu latach Hi­

szpania poczyniła wielki wysiłek ku
odrodzeniu. Jeszcze w’ 1909 r. tylko
38,6 proc, ludności umiało czytać i pi-
cać, czyli 61,4 było analfabetów’. _W
1920 roku analfabetów’ naliczono już
tylko 46,3 procent, podczas gdy_ w są,­
siedniej Portugalji na 6 miljonów
mieszkańców 4^ miliona jest analfa­
betów. W 1921 r. było 27^ tys. szkół

elementarnych państwowych i około .

3 miljony uezńi; studentów 23 SOS

(1923 r.). Pod względem oświaty po­
czyniono więc wysiłek maksymalny.

Natomiast nie wyzyskane są jeszcze
naturalne bogactwa kraju, przede­
wszystkiem rolnictwo. Ale i tu stwier­
dza się ulepszenie metod uprawy oraz

, w’zrost nlonów.



Nr, Zri. Niedziela, dnia 31 stycznia 1926 r. Str. S,

Jak na artykuł dziennikarski już
zbyt obficie rzucano cyframi. Niewąt­
pliwe jednak Polaka zainteresuje stan

’

kolejnictwa hiszpańskiego. Kełefe hi-
sznośsŁIe są w ręku prywatnych tcwa-

rzystw. Długość linji wynosi około
18 000 km. (Polska 15 887), lecz obszar
Hiszpanji (505 000 km2) jest znacznie

większy niż Polska (386 300 km ’), tak
że komunikacja kolejowa jest niedosta­
teczna, zwłaszcza w środku kraju. Pó-
zatem przeszło 4 000, km. toru ma bar­
dzo rozmaitą szerokość toru, mniejwię-
r-ci około 1 metra, podczas gdy 12 000
fagi? ma szerokość 1,67 mtr., tj. hiszpań­
ską normę, inną niż w sąsiedniej Fran­
cji, a to ze względó’w strategicznych,

Fakt ten jest mało znany, na ogół
przypuszczano, że tylko Rosja budowa­
ła szersze tory, aby w razie wojny u-

trudnić Niemcom pochód. W 1014 r.

nastąpiło jednak porozumienie co do po­
łożenia linji dwutorowej normalńo-

europejskiej między Madrytem a grani­
tem francuską, aby podróżni nie potrze­
bowali w’ Iliszpanji przesiadać do in­
nych wagonów. Koleje normalno-toro­
we należą do 27 kompańji, wąskotoro­
we do 54. Kilka linji jest w rękach

"Mnglikow. Wszystkie prawie linje
kolejowe otrzymywały subwencje rzą­
dow’e, które w 1922 r. wyniosły przeszło
26 miljonów pesełów. Podatek od bile­
tów i listów przewozowych przyniósł
państw’u w tym roku przeszło 60 miljo­
nów’ pesetów’. W 1924 r. wydano nową
ustawę, zapewniającą państwu większe
w’pływy na administrację linji kolejo­
wych.

Sieć ielsioniezaa (73 247 stacji) zo-

Atalo w 1924 r. przejętą przez amerykań­
ski kapitał do spółki z hiszpańskim.

To są fakty, nad któremi każdy Eu­
ropejczyk, a zwłaszcza Polak musi się
zastanowić. G’dyby prasa polska syste­
,matycznie przeprowadzała para!lelę
między stosunkami polskiemi a szere­
giem państw europejskich mniej byłoby
utyskiwań na ,,gospodarkę polską11.
Pesymizm panujący w Polsce jest w

wielkiej mierze Oz? cłem, propag irJy
niemieckiej, która przez budzenie rye-
wiary w nasze siły cbciałaby powst zy-
mać gigantyczny rozj ę.J państwa pol­
skiego.

Dawniej uczeni polscy mieli czas na

podobne rozprawy naukowe. Przypo­
minamy, że z górą 100 lat upłynęło, gdy
Lelewel pisał swą rozpraw’ę ,,History­
czna Para]lelę Hiszpanji z Polską" (na­
pisana 1820 r., wydana I. 1831 r w War­
szaw’ie, wyd. II 1845 i III 1855, oba w

Poznaniu. T!omaczono rozprawę tę na

francuskie, niemieckie i w’łoskie oraz

drukowano w poważnych czasopismach
naukow’ych zagranicznyc’h).

Niniejszy artykuł dziennikarski jest
edaje się pierw’szy powojenny w całej
prasie polskiej, omawiający nieco sze­
rzej stosunki w Hiszpanji na podstawie

Statesmanłs Tearbook i podobnych źró­
deł niemieckich oraz francuskich naj­
nowszej daty, przyczem zaznaczyć nale­
ży, że angielskie źródło nie ujawnia hi­
szpańskiej mizerji finansowej tak wy­
raźnie jak to czynią źródła francuskie a

nawet ni,emieckie.
A, B.

PlIUHllffliB.
Jssżpzę w ostatniej, chwili przy­
pominamy naszym Szan. Czytel-

- nikom o odnowieniu , przedpłaty
. na miesiąc luty. Kto natychmiast

nie zapisze sobie ,,DZIENNIKA”,
1 nie może liczyć na otrzymania

pierwszych nu m s?ów, - - - - -

l KRAJU.

’Straż przy grobie Nieznanego Żołnierza
w ’W,arszawie. Uchwalono, że w rocznicę
bitew wymienionych na tablicy przy grobie
Nieznanego Żołnierza w Warszawie pełnić
będą straż te formacje, które staczały bój.
Pierwsza w’arta wypada na Dowborczyków
wę wtorek dnia -.2 lutego w roc,znicę bitwy
pod Bobrujskiem,

, Nowy w’icewojewoda m. Lwowa, Nowy
wicewojewoda m, Lwowa p. Czesław Eck-

hardl objął już urzędowanie.

Potworna para zbrodniarzy będzie roz-
strzelana. Sąd apelacyjny ,rozpatrywał
sprawę zbrodniczej pary Źbłońskich, którzy
choć są rodzeństwem, żyją w konkubinacie.

Mają oni na sumieniu przeszło 50 morderstw/
Ostatnio skazani zostali w Białymstoku na

bezterminowe więzienie, a w drugiej spra­
wię ną karę śmierci. W obu wypadkach sąd
wyroki zatwierdził.

ZlrsiOf uśp,i?ł Utwmśw

na nasze pogranicze.
- - Dn. 28 hm. ńa lihji deraarkacyjnej w

miejscowości Podhajec, powiatu wileń-
sko-trockiego doszło do ostrego zatar­
gu z, Litwinami o las, który już w ze­
szłym roku był przedmiotem sporu, za­
żegnanego prze miesżaną komisję pol­
sko-litewską. - 1 ,

-

,

Dnia 25 hm. w godzinach południo­
wych, Litwini wjechali , 6. saniami w

liczbie 29 strażników i dwóch oficerów
do tego lasu, leżącego na terenie pol­
skim i zaczęli ładować drzewo, zrąba­

ne’ przez polskich policjantów pograni­
cznych.

Zawiadomione władze udały się na­
tychmiast na, miejsce i skłoni’ły Litwi­
nów do wycofania sie.

Jednakże po upł,ywie dwóch godzin
Litwini w sile 50 żołnierzy, pod komen­
dą 6 oficerów, przybyli do lasu i drzewo
wo wywieźli. Straż polska musiała u-

stąpić wobecprzeważającej liczby ,Lit­
winów. O wypadku zawiadomiono od­
nośne władze polskie.

0 (ielsre imią stany urzędniczego.
fgswizja przepisów dyssyplioarnych.

Zarząd główny Stów. Urzędników
państwowych uchwalił w celu ochrony
honoru zawodowego, a z dyygiej strony
w celu tępienia nadużyć wśród urzędni­
ków, podjąć starania- o ,rewizję przepi­
sów służbowych w tym kierunku, by
każdy zarzut przeciw urzędnikowi był

przedmiotem dochodzenia dyscyplinar­
nego i by można je było przeprowadzić
również na żądanie urzędnika. Dalej
postanowiono zwołać komisję, która
wszelkie wiadomości podawane prasie
o nadużyciach urzędniczych kierować
będzie na właściwą drogę dochodzeń.

BS-l§M stezsE poiMąi so!le sarflło.

Sześedziesięciokiłkuletni właściciel
realności i zakładu fryzjerskiego. Sala­
mon Herold w Żółkwi, w sposób zgrozą
przejmujący ,odebrał sobie życie. Wie­
czorem odbył się właśnie ślub j.ego cór­
ki z młodym fryzjerem, p. Freimanem,
który stać się miał spólnikiem fryz}erm.

Po uczcie weselnej , gdy reszta do­
mowników i członków rodziny oraz go­
ście zabawiała się dalej przy dźwiękach
muzyki, to S. Herold późną nocą wrócił

do swego domu, gdzie dojrzał w nim

plan krwawego samosądu.
Zamknąwszy się w osobnym pokoju,

chwycił za dobrze wyostrzoną brzytwę,
którą, nie namyślając się wiele, przeciął
sobie gardło.

A gdy nad ranem bezskutecznie do­
bijano się do mieszkania, sprowadzono
ślusarza, który drzwi otworzył, a wó­
wczas oczom przybyłych przedstawił
się widok okropny.

f Komisarz bolszewicki nauczycielem, lo-

dówytn... Franciszek Rusek, nauczyciel lu­
dowy z pod Mławy, były komisarz bolsze­
wicki, został skazany przez warszawski sąd
apelacyjny na 6 łat ciężkiego więzienia i u-

tratę praw.

-, Omal nśe katastrofa kolejowa. Przed’
kilku dniami pociąg osobowy, zdążający z

Łucka do stacji węzłowej Kiwerce, wsku­
tek zasp śnieżnych wykoleił się w pełnym
biegu. Z szyn spądł parowóz i kilka wago-,
nów. Na szczęście, wypadków śmierci, ani

póranień nie było. Po kilku godzinach po­
gotowie kolejowe, przybyłe z Kiwerc, oczy­
ściło łinję z zatoru. Lekko uszkodzonych
jest kilka wagonów.

... Aresztowanie komunisty. Policja poli­
tyczna w Zamościu aresztowała niejakiego
Berka Kormana za rozpowszechnianie
odezw komunistycznych,

Aresztowania ra:!cy Izby
’

Skarbowej., W
związku z aferą na tle budowy Izby Skarbo­
wej w Lubłin’e aresztowano w Poznaniu na

polecenie prokuratora , przy sądzie okręgo­
wym v/ Lublinie b. sekretarza budowy rad­
cę Izby Skarbowej, Adolfa Micke.

Znowu kradzież pieniędzy państwowych.
W Siedlcach aresztowano urzędnika Adolfa

Lewickiego pod zarzutem defraudacji pie­
:niędzy rządowych.

Krwawe wesele. W Pleszowicach. pod
Przemyślem, odbywało się w ostatnią nie­
dzielę wesele. Podczas zabawy weselnej
Piotr Baraniecki z Pópowić wywołał ż izby’
22-letniego parobka Mikołaja’Drewniane­
go, którego w ciemnej sieni pobił, poczem,
inny nieznany sprawca ugodzi! Drewniane­
go nożem w bok, raniąc go ciężko.

Nędza dzieci śląskich. Na zjeździć nau­
czycieli śląskich stwierdzono, że w woje­
wództwie Śląskiem przeszło 70 000 dzieci
szkół powszechnych cierpi skrajną nędzę,
mdlejąc -z głodu na korytarzach szkolnych.

W poszukiwania pokładów węglowych
pod Kielcami. Pod Rykoszynem niedaleko

Kielc, prowadzone są roboty wiertnicze
przez firmę Łempicki i Ska ,z Sosnowca w

celu wydobycia na jaw pokładów węgla ka­
miennego, jaki zdaniem geologa Czarnoc­
kiego musi tu znajdować się na głębokości
590 metrów.

. Śmiertelny strzał z ’winy przcdowaika, ’W

Wcreszycy powiatu gródeckiego komen­
dant nosterunku policji państwowej Woj­
ciech Kawa, wybierał się na rewizję i w tym
celu ładował swój karabin. Gdy zauważył
żę zamek przy karabinie zacina się, począł
przy nim manipulować, aby usunąć defekt.

Tymczasem nagle padł strzał, a kula ugo­
dziła w samo serce Ołeksę Małaszewskie-

go, konfidenta, który właśnie otworzył
drzwi i wchodził do pokoju. Małaszewskj
umarł na miejscu.

Redukcja woźnych w szkolnictwie o 25;
proc. Wobec wiadomości o redukcji woź­
nych w szkolnictwie o 25 proc. Centrala
Zw. Woźnych zaprotestowała u ministra
St. Grabskiego przeciwko tym zamiarze-

: nic-m.

Kto udaremnił powstanie go!slde
w r. 1878?

(List z Anglji). Lontfyp, ^styczniu.

Zgon znakomitego dziennikarza angielskiego. - Rok 1878 8 flota angielska
w Bosforze. - Obawa wct}ny Anglji z Rosją. - Przygotowywanie nowego

powstania polskiego w 1373 r, Przybycie księcia Adama Sapiehy do Londyny. -

Bal u lorda RibbSasdeiJa. - Sapieha z RadziwlłłOwną tańczą mazura w stroju
polskim. - Turawa w Londynie. - Akcja lorda Be acon.sf lo(da. -- Zaniechania

powstania polskiego.
Umarł Le Sagę, bodaj że najznakomitszy

’

dziennikarz angielski. Był on 60 łat współ-
pracowriikiem, konserwatywnego dziennika

Daily Te!egraph, a z tego 40 lat jego na­
czelnym redaktorem. Zatem o 4 lata dłu­
żej był naczelnym redaktorem aniżeli dzien­
nikarz pplski Ludwik Masłowski, który
przez 36 łat był naczelnym redaktorem kon­
serwatywnego dziennika Przegląd we Lwo­
;wie,

Za usługi, jakie oddał narodowi angiel­
skiemu, nadał mu król Edward VII szla­
chectwo i jeden z wysokich orderów. O je­
dnej z tych usług opowiedzieć tu musimy,
zwłaszcza, że otarła -się ona wtedy o spra-
wę polską-

Było to w roku 1878, Rosja po półrocz­
nem obleganiu P!ewny, której bronił dzielny
Ot ran basza, widząc, że wszystkie ataki

jenerała Niepokojczyckiego, głównodowo­
dzącego aimją rosyjską, spełzają na njczem,
jprżyporaniała sobie, że w 1828 roku tak sa­
m,o po półrocznem oblężeni,u Warny zdo-

,Wta ją dopiero wtedy, gdy wysiała osła

pBjUćsonego w’orami złota .do Konsiantyuo-
S;?ła; posłała tedy i teraz tak,iego samego

osła i xvkrótce ze Stambułu przyszedł roz­
kaz do Osmana baszy, aby twierdzę oddal
Moskalom. Dumna ze zwycięstwa nad tą
straszną Płgwną ruszyła przez Bałkany, zdo­
była przesmyk Szypkę, wzięła Adrianopol
i posunęła się ku Konstantynopolowi. Za

jaki tydzień, a może już za parę dni, były­
by wojska rosyjskie wkroczyły do stolicy
Turcji. Europa z natężeniem przypatrywała
się tym wypadkom, a na giełdach walory
rosyjskie szły szalenie w gore, bo nietylko
widziano w tem koniec wojny, ale nadto

ogromny rozkwit potęgi rosyjskiej. Rosja
władczynią Konstantynopola, ten odwieczny
cel marzeń rosyjskich spełniony; z wyjąt­
kiem Polaków wszystkie narody słowiań­
skie kornie zjednoczone pod dwugłowym
orłem, wszak to były perspektywy tak pro­
mienne, że posiadacze papierów rosyjskich
mogli tańczyć kankana.

Owóż w owym momencie d,ziejów reda­
ktor ,Le Sagę’ otrzymaj od- swego stambul­
skiego korespondenta depe’szą ’szyfrowaną,
opiewającą: ,,awanga-rda finty angielskiej
’,wpłynęła dziś do Bosforu1”, Le Sagę chwy­
cił się za głowę, Wszak to znaczyło- ani

mniej ani więcej, tylko wojnę z Rosj
’

ą. Sia­
da więc do dorożki i pędzi do Foreign Office

(Ministerjum Spraw Zewnętrznych). Była
mniej więcej czwarta po południu. W mi­
nisterjum mu powiadają, że minister lord

Derby przed godziną wyjechał do swoich
dóbr, gdzie przebywała jego rodzina. Le

Sagę,bierze rozkład pociągów i widzi, że za

dwie.)-godziny odchodzi kurjer w tym kie­
runku. Pędzi więc do redakcji, wydaje od­
powiednie rozporządzenia, oczywiście depe­
szy nie drukuje w numerze, udaję się na ko­
lej i jedzie do rodzinnego zamku lordów

Derby. Tam minister przyjmuje go bardzo
serdecznie i prosi, żeby został u nich na

obiedżie, bo właśnie si’adają do stołu. Po

objędzie, gdy znaleźli się w gabinecie, re­
daktor pokazuje depeszę ministrowi. Na
to lord Derby: — ,,To musi być jakieś nie­
porozumienie, bo tylko ja mogłem polecić
naszej flocie, która zarzuciła kotwicę w Gał-

łipoli) żeby się udała do Bosforu, a ja tego
polecenia nie wydałem. Ma pan zupełną ra­
cję uważać, że znaczyłoby to to samo, co

wypowiedzenie wojny Rosji, a tego nie

mógłbym wziąć na moją odpowiedzialność,
Mtisiałby cały gabinet nad tera obradować
i królowa musiałaby sankcjonować tę uch­
wałę gabinetu. Więc pański korespondent
został zapewne zmłstyfikowany i flota nasza

stój dalej w Galłii^H. Zresztą jutro tełe-

grafować będę do naszego admirała i Panu

zakomunikuję jego odpowiedź".
Redaktor pożegnał ministra i wrócił na­

tychmiast do Londynu, ałe, wcale nie z prze­
świadczeniem, żeby jego korespondent zo­
’stał żmistyfikowany. Znał go oddawna i wie-
dżiał?:że to człowiek prze,zorny, sumienny
i rózfropny. Więc żeby wyjaśnić zagadkę,
udał się do - prezydjum gabinetu, chociaż już
dochodziła północ. Wiedział, żs l.ord Bea-

;cónsfield (dawny Diśraełi) pracuję po no­
,’cąch. Zameldował się tedy cło niego. Pre­
zydent przyjął go natychmiast, a dowie­
dziawszy się o co chodzi, odrzekł z pro­
stotą:

1 — Musiałem to zrobić wczoraj, Pomi­
nąłem kochanego kolegi z Foreign Office,
bo on pewno zażą,dałby uchwały całego ga­
binetu, a wtedy dowiedziałaby się Europa o

naszym projekcie i na giełdach powstałaby
spąnika. Pojechałem więc przedwczora.j do
Kfólowej i przedstawiłem jej, że wydanie

:Konstantynop’ola w ręce Rosji, to nietylko
?strata dla nas całej wschodniej połowy
;Śródziemnego Morza i zagrożenie naszej ko­
’munikacji z Indjami przez kanał suezki. ale
nadto cofnięcie cywilizacji we wschodnio-

póludniowej części Europy przynajmniej o

jakie trzy stulecia, skazanie Austrii na to,
;że będzie posłusznym sługą Rosji i. wbicie
caratu w dumę tąką, że nie będzie do niego

:przystępu bez kija. Królowa podzieliła to

moje zapatrywanie i wnet kazała z dwor­
skiej, kancelarji wysłać depeszę do Galliooli,
’aby flota naty,chmiast udała się do Bosforu,

— Ależ to wojna z Rosją, zauważył Le

Sagę,
— Nie, panie, odparł Beaconsfield, M,am

od moich współwyznawców dokładne rela­
cje o zasobach finansowych Rosji i o jej
armji. Nie jest ona zdolna nam wypowie­
dzieć wojny., Goni już resztkami, Przytern
my jej w niczem nie grozimy, ani nie prze­
ciwdziałamy. Jesteśmy tylko w gościnie u

naszych przyjaciół Turków. A zechciej Pan
to uwzględnić, że wyrzu_cenie Rosji z Kon--

:stantynopola kosztowałoby nas kilkaset milę
jonów funt’,ów i kilkadziesiąt tysięcy ludzik

’.gdy tymczasem nie wpuszczanie jej do Kon-.

:;tantyaoppla nie będzie nas kosztowało na­
wet jednego wystrzału armatniego. Jutro
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Wyfeysfo w r3Sranssis” w obiiou

stro;mej prawdy,

Pisma warszawskie donoszą:
Straszny w skutkach wybuch proch,u y/

warsztatach amunicyjnych firmy ,,Granat"
odsłonił przed opiają karygodne warunki

produkcji materiałów wojennych w stolicy,
Fabryka, wyrabiająca zapalniki grana­

tów dla armji, była fabryką prywatną i taki

jej charakter akcentowa’no, Nie miała ofi­
cjalnego pozwolenia na swą produkcję i nie

była rejestrowaną w inspektoracie pracy.
O ęwem istnieniu niebezpiecznem dala

Znać wszystkim okropnym wybuchem, gdy
z przyczyny niezrozumiałego niedbalstwa
zarządu fabryki 5 pracownic z ciężko popa-
rżonera dałem, połamanemi rękami i noga­
mi przewieziono do szpitali.

Władze rzą,dowe czy komunalne po fak­
cie, zamiast przystąpić do energicznego
śledztwa, w celu ustalenia przyczyn niesły­
chanego zjawiska — istnienia fabryki gra­
natów bez formalnego zezwolenia, wyłoniły
z siebie różne komisje, które dopiero teraz

poczynają badać, czy budynek przy ulicy
Bnihlowskiej nr. 22 wogóle nadaje się do

wyrobu granatów!!

ZMARLI

śp. 3L Józef Wroński zmarł nagle w Lon­
dynie 14. bm. Urodził się 4. 3. 1879 w Śre­
mie. W M-ym roku żyda wyjechał do Tu­
rynu, by w tamtejszym zakładzie Ks. Sa­
lezjanów przygotować się do stanu ducho­
wnego. W r. 1906 otrzymał święcenie ka­
płańskie. Od r. 1908 do wybuchu wojny
światowej był czynny jako katecheta gim­
nazjalny w Rzymie.

Śp. Dr. Stanisław Łekasiewicz, lekarz

kolejowy i kasowy w Kaliszu, zmarł przy
wykonywaniu swego zawodu. Śp. dr. Sta­
nisław Łukasiewicz przed wojną był leka­
rzem powiatowym w Kaliszu, poprzednio
;zaś w Turka i Łęczycy, a miejskim w Blasz­
kach,

Śp, Józef Szadje, pracownik administracji
miejskiej w Ostrowie !W!łtp.)

Śp, Marcin Jercha z Rycetzewa, współ­
założyciel Kółka Rolniczego.

Śp. Jakób Chmielecki, b. obywatel ziem­
ski w Subkowach.

Śp. Józefa z, Kociszewskich Krasicka w

,Wrześni,

CbzześciiaSska Demokracie w obronie

robotników.

Warszawa, 39. 1 . (Te!, wł.) Nowa

komisja obrony pracy przyjęła wnio­
sek ks. Wójcickiego (Chrz. Dem,) w

spraw’ie robotników’ emigrantów’ do Nie­
miec. Wniosek ten brzmi:

Sejm wzywa rząd do umorzenia kar

administracyjnych sądowych względem
robotników, którzy do 1 stycznia br. u,­
dali się na roboty sezonowe do Niemiec
bez zezwolenia w’ładz polskich.

Strajk telefonistek w Warszawie
trwa dotychczas, w’skutek czego nie

mogliśmy podać dziś ,telefonicznych
w’iadomości naszego warszawskiego ko­
respondenta.

Słuszne żądania Polski prowadza
do pokoju.

Paryż, 29. 1. PAT . W związku z

rozmow’a Brianda z Chamberlainem

,,Petit Journal11 pisze, że słuszne żąda­
nia Polski uzyskania miejsca w Radzie

l,igi Narodów’ będzie niezawodnie po­
parte przez większość państw, których
podpisy figurują na traktacie łocarneń-
skim. Nie chodzi tu zdaniem, dzienni­
ka o przeciw’stawienie w toku narad
Polski Niemcom, przeciw’nie można li­
czyć na to, że stała obecność delegata
Polski w P;adzie będzie wywierała
wpływ łagodzący na politykę Polski i
tak samo polityka niemiecka sianie się
niechybnie mniej ostrą, gdy będzie pro­
w’adzona na terenie genewskim zamiast
w Berlinie. Chodzi tu ra,z jeszcze o Za­
pewnienie zwycięstwa duchowi Locar-

na, Francja zaś ma może prawo i obo­
wiązek nalegać na dopusczenie Polski
do Rady, skoro ponow’iła w Locarno

swoją szczególną gw’arancję bezpieczeń­
stwa Polski.

Udział Polski w konferencji
rozbrojeniowej.

Genewa, 29. 1 . (PAT). Delegat Polski

przy Lidze Narodów złożył dziś w sekre­
tariacie generalnym Ligi Narodów notę,
w której komunikuje w imieniu rzą,du,
iż Polska przyjmuje za.proszenie Rady
Ligi do wzięcia udziału w pracach ko­
misji przygotowawczej konferencji roz­
brojeniowej. Skład delegacji polskiej bę­
dzie notyfikowany w czasie późniejszym.

Studenci wiosey d,emonstrują
przeciw Niemcom.

Prym, 29. 1. (PAT). Studenci uniwer­
sytetu rzymskiego urządzili demonstra­
cję przeciwko kampanji antywłoskiej,
prowadzonej przez prasę niemiecką. Li,­
czny pochód studentów udał się na plac
Cółońna przed ambasadą niemiecką,
gdzie demonstranci spalili kilka dzien­
ników niemieckich. Do żadnych wypad­
ków/ nie doszło. Według agencji Stefa-
nieso, w/ydane zostało zarządzenie celem

uniknię’cia na przyszłość podobnych ma­
nifestacji.

Z PROWINCJI.
MĄKOWARSK. (Z życia Halki), W dniu 2Ą

hm. w lokalu p. Bryckiego odbyło się roczne

y,’ąlno zebranie Tow. śpiewu ,,Halka11, które za­
gaił prezes i dyrygent tegoż tow. Pawłowski.

Ze sprawozdani,a zarządu dowiedzieli się ze­
brani iż pomimo trudności, dzięki zrozumieniu
i zamiłowaniu do pieśni polskiej śpiewaków i

śpiewaczek, utrzymano w tow, dobrego i zdro­
wego ducha, Po złożeniu sprawozdania z dzia­
łalności tow, przystąpiono do wyboru nowego
zarządu który przedstawia się jak następuje:
prezes Pawłowski Leopold, zastępca prezesa
Hass Bronisław, sekretarz Korwa.ta Franciszek,
zastępca sekretarza Idzikowska Urszula, skar­
bn.ik Śerakowska Agata.

Po uregulowaniu wszelkich formalnośGi i za­
chęceniu tak członków nowego zarzą.du jak i

wszystkich obecnych śpiew’aków i śpiewaczek
do jaknajintenzywniejsżej pracy około dobra
tow., solwowat prezes zebranie hasłem ,Cześć
pieśni’.

ŚLESIN. (Generalne zebranie Towarzystwa
Powstańców i Wojaków grapy Ślesin) odbędzie
się w Ślesinie, na sali p. Bessy, w niedzielę dnia
7. lutego br. o godzinie 12 w południe. Porządek
ob’rad jest następujący: l) ustąpienie starego
zarządu, 2)-wybór nowego zarządu, 3) zapisanie
członków i ba,danie legitymacji członków. U’­
prasza się wszystkich życzliwych i sympatyków
towarzystwa o przybycie i zapisywanie się jak-
najliczniej do Towarzystwa.

JEŻEWO, (Nieszczęśliwa godzina). Dnia 27
bm. robotnik leśny L. Kopkowski, kaw’aler z Ła­
zów, lat 24 pracujący w leśnictwie Dąbrowy
uległ wypadkowi. Drzewo opadające przygnio­
tło go tak nieszczęśli,w’ie, że mózg było widać.
Odwieziono go do szpit,ala, niewiadome, czy w

tej chwili żyje. Faktem jest, że jakieś fatum

prześladuje rodzinę K,, gdyż matka nieszczęśli­
wego już od kilka lat, niemocą złożona w łóżku
leżeć musi. Nieopisany żal opanował wid,zów
tej strasznej sceny temWięcej, że nieszczęśliwy
uchodził za człowieka nawskróś uczciw’ego.

POZNAŃ. (Bezrobocie.) W dniu 2G. bm. no­
towano w Poznaniu 5,308 bezrobotnych, czyli o

206 osób więce,j niż w tygodniu ubiegłym. Naj­
więcej bezrobotnych jest wśród robotników nie-

kwalifikowanych, bo 1.964; bezrobotnych umy­
słowo pracujących jest 1,692.

SĄTOFłt. (Śmiertelny wypadek.) Na dworcu
w Sątopach robotnik kolejow’y przechodząc przez
tor za pocią,giem towarow’y’m, odchodzącym w

kierunku Poznania został pochwycony przez po­
ciąg osobowy nadchodzący z Poznania i poniósł
śmierć na miejscu.

STAROGARD. (Baczność Inwalidzi i porasta­
li,) Walne roczne zebranie odbędzie sic dnia 2.

lutego rb. o godz. 1 . popoł. w szkole miejskiej
przy ul. Warszawskiej.

PUCK. (Samobójstwo sołtysa,) W ub.wtorek
rano obwiesił się w swej stodole posiedziciel i

sołtys Krzyżoń w Starzynie. K popełni! roz­
paczliw’y czyn prawdopodobnie w przystępie o-

błędu.
CHTLONJA. (Święto pieśni.) ’Z okazji roczni­

cy wkroczenia Wojsk Polskich na ziemię ka­
szubską, jakoteż stuletniej rocznicy śmierci Sta­
nisława Staszica, urządza kolo śpiewu ,,Harfa"
z Chylonji, w połączeniu z kołem śpiewu ,,Hal­
ka" z Kołibek, w niedzielę, dnia 7. II. o godz. 7 .

wdecz, na sali p. Vosaa w Chylonji Wieczór pie­
śni i poezji. Program W’ieczoru składa się prócz
pieśni i sztuka teatralna ,,Za nic żydow’skie
swaty". Celem tego wieczoru jest prócz uczcze­
nia wyżej w’ymienionych rocznic w’zbudzenie
zamiłowania do pieśni polskiej.

Szanowna Redakcjo! Ktoś puścił ćmoje nfe
miasto, że to ja ubrał ,,Gazetę Bydgoską" w(
tę bajkę o wilku i baranie, i panowie termina­
torzy z ,,Gazety Bydgoskiej" wygrażają się, że mi
za to moje reporterskie gnaty na kawałki po.
łamią. Źyję więc w ciągłym strachu, jak aa-

jąc na zagonie kapusty. Skąd ja do tego przy,­
chodzę, abym brał wnyki za jakiegoś tam cha­
deckiego wierszokletę, który sprzeniewierza się
partji i do endeckiej gazety takie ładne wiersza’

pisuje.
To też, bojąc się o moje kości, mój cały wa­

gon mieszkalny okręciłem do koła kilka razy,
kolczastym drutem, a w wagonie mam zmaga­
zynow’aną całą furę cegieł, któremi będę bom­
bardow’ał, gdyby mię gażetniki z Jagiellońskiej
ulicy zaatakować mieli. Będę brwi! świętych
zasad chadeckich jak rozjuszony lew, a gdybym
poległ w tym boju, to niechcę iść na cmentarz,
tylko niech mnie Grabowski wsadzi do słoja a?
spirytusem, i postawi na bufecie w’ Barze Angiel­
skim.. Wtedy możnaby nawet na tym słoju pety-.
lepić napis: jakiś endecki kat, wyprawił go ną

lepszy’ świat!

Taki to byłby marny koniec stawnego repor­
tera bydgoskiego, Jacka Furdygi, który przez
dwa lata był filarem duchowym ,,Dziennika", a

po śmierci w cudzych słojach poniewierać się)
musi.

Nim mnie jednak endeckie piórotłuki żaka-
trupią, muszę przedtem by-ć koniecznie na wie--,
ozorku Pań z Konferencji św. Wincentego a Pau-ę
lo, który’ te Panie w 20 numerso Dziennika Byd.­
goskiego tak podchwytliwie wierszem zarekla­
mowały. Pamięta szanowna Redakcja ten wier-
szyk,? Najbardziej podobały mi się te ustęW)S

Więc z pomocą spieszą Panie,
Aby’ biednym dać ogrzanie.
Chętnie trudzą swoje ezłonkŁ
By mieć pełne znów skarbonki,
Dają biedny’m za przykład,em,
Ich. patrona idąc śladem!

Na wieczorek tak za,reklamowany te i ja ko-,
n iecżnie pójść muszę, aby zobaczyć, jak te Pa­
;lie będą trudzić swoje członki, i będą biednym
dawać ogrzanie.

Ałe też po tym wieczorku zadysponuję aię
na śmierć i będę w spokoju ducha czekał na’(
pałkarzy, którzy — nie wiem jakiem prawem f

głupotę swoją chcą pomścić i zmazać na mojej
biednej skórze.

lub pojutrze armja rosyjska stanie pod ma­
rami Stambułu i jenerał Niepokojczycki bę­
dzie układał wezwanie do władz tureckich,
aby mu wydały miasto. W tem się dowie,
że na Bosforze jest flota angielska. Jestem

przekonany, że wezw’anie podrze i nakaże

wojskom zatrz,ymać się w pochodzie. Że w

Petersburgu będzie Gorczaków wściekły, a

car Ałexander II skwaszony, — to pewna,
ałe nie jest moim obowiązkiem sprawiać im

przyjemności.
— Więc Excellencja nie-żywi żadnych

obaw?
-— Najmniejszych. Nie kupowałbym

wprawdzi,e dzisiaj papierów rosyjskich, bo
niezawodnie cokolwiek spadną, ale nie przy­
puszczam, aby wyniknęły jakieś zawikłania
z tego powodu, że wojska rosyjskie nie zaj­
mą ,Konstantynopola.

Po chwili dodał:— "

— Zresztą nie było wyboru. Wprawdzie
od kilku miesięcy usiłowano wepchnąć
mnie na inną drogę, doradzano wyzyskać
tak Polskę jak ją wyzyskali Orleani, ale ja
to uważałem za nikczemność. Ja mam cześć
dla tego narodu, który, mąm to przekona­
nie; odegra jeszcze kiedyś wielką rolę w

dziejach Europy. Więc wystawiać go na

rzeź moskiewską nie chciałem. Naród to

niesłychanie patrjotyczny i gotów z każdej
sposobności korzystać, aby zalać swym wro­
gom sadła za skórę, W ban celu przyjechał
tu był Adam ks. Sapieha, zwany przez Po­
laków ,,czerwonym księciem", i starał się o

broń, amunicję, rpundury, pieniądze. Przy-
jąłem go na audiencji r byłem nim zachwy­
cony. W’yobraź pan sobie dyplomatę - poe­
tę; marzycie!, wymowny niesłychanie, ofiar­
ny do ostatniej koszuli, a przytem piękny
mężczyzna, o rysach bardzo rasowych,
wzrostu więcej niż średniego, oczy .. duże,

nos orli, czoło wyniosłe, ruchy eleganckie,
dystyngowane. W naszym high-life (ary­
stokracji) robi! ogromne spustoszenia, a

kiedy król naszych sporfśmenów, lord
Ribblesdale wydał bal na jego cześć i na

tym balu on z. księżniczką Radziwiłłów’ną
tańczył w polskim stroju mazura, to myśla-
lem, że ich na strzępy rozerwą. Takiego
entuzjazmu jeszcze w Londynie nie widzia­
łem.

— Więc chciał on zrobić powstanie w

Polsce?
— Właśnie, na tyłach armji rosyjskiej.

Takie pow’stanie byłoby dla Rosji zabój-
czem, Ma ona bardzo niewielką flotę na

morzu Czarnem, a tylko jedną linję kolejo­
wą, wiodącą do Dunaju. Więc też uprosiła
Austrję żeby pozwoliła wozić austrjaękśemi
!injami przez Galicję broń, żywność i amu­
nicję dla armii, Austrja w naiwności swojej
zgodziła się, za co ma z rozbitej Turcji do­
stać Bośnię i Hercogowinę, Gdyby Polacy
przecięli powstaniem komunikację z Duna­
jem, to armja rosyjska wyginęłaby w, Buł-

garji z głodu. Świadczyłoby to jak lekk.o­
myślną była Rosja, w’ypowiadając wojnę
Turcji, a nie mając zabezpieczenia co do
Polaków. Sądzę jednak, że musi istnieć ja­
kiś tajny układ z Bismarkiesn. W każdym
razie powstanie polskie byłoby dla Rosji
ty!ko chwilowym kłopotem, a za to potem
mściłaby się ona na Polsce jeszcze więcej
niż w 1831 i w 1863 roku.

— Excel!encja wspomniał o Orleanach.
— Właśnie. ,W Ijpca r. 1830 urżądżiji

oni rewolucję w Paryżu. Zrzucili z tronu

Burbona, ’Karola X, a w’prowadzili na tr,on
Orieana, Ludwika Filipa. W tem dowiadują
się w sierpnia, iż Rosja, zav/arłszy traktat

pokoju z Turcją, przygotowuje koalicję z

ASgt?U
’ Prusami do wkroęzęnia do Fran­

cji, i przywrócenia na tron Burbonów. Wy­
syłają więc w te pędy ajentów do Polski, a

że Ludwik Filip był niesłychanie skąpy,
więc nawet bez pieniędzy i bez amunicji i
broni, tylko z ideą niezawisłości. Ajenci ci

trafiają na grunt doskonale przygotowany
przez spiskowców i w ciągu kilku miesięcy
urządzają powstanie listopadowe. Natural­
nie projekt koalicji upaał i Orleani przez 18
lat panowali nad Francją, aż ich wypędził
Napoleon Bonaparte, który swoją drogą
przeraził się tak mocno bomby Orsinięgo,
iż postanowił oczyścić się z zarzutu, iż nic
nie robi dla ludów ujarzmionych. W 1857 r.

wypowiedział wojnę Austrji i oswobodził
Lombardję, a w 1863 r. popierał potajemnie
powstanie polskie. Mam za złe Palmersto-

nowi, że lubo nie popierał powstania pol­
skiego, nie miał odwagi pójść o krok dalej
i nie powiedział Napoleonowi III: ,,pan się
bawisz a temu narodowi idzie o życie’1. On

się cieszył z tego, że Napoleon rozdrażnia

Rosję na siebie, a nie zwracał na to uwagi,
że na wschodzie Europy jest jeden tylko
naród, z którym Angłja będzie mogła iść

ręka w rękę, to Polacy, Francja nas wy­
przedziła w tej mierze i zajęła dużo miejsca
w ;sercu Polaków, ałe przy dobrej woli od­
robić to potrafimy, bo koniec końcem my
solidniejsi. Dość, że zaprosiłem do siebie

księcia Sapiehę i miałem z nim prawie trzy­
godzinną konferencję. Wykazałem mu, jak
Austrja i Prus’y czekają tylko na hasło ro­
syjskie i. rzucą się zaraz jak wściekłe psy
na powstańcze oddziały polskie; przedsta­
wiłem, że sytuacja Europy jest tego rodzaju,
iż na razie nic nie rozbije prze’mierza trzech

rozbiorczych mocarstw i dopiero przymie­
rze to pęknie samo prżez się, kiedy Rosja
zacznie zawadzać cesarstwu niemieckiemu.
Zatem Polacy, mają sjrekpjgig wyęze,ywać

tego momentu dziejowego, który przyjdzie
niezawodnie, bo przyjść musi. Słowem

przekonałem go, a dowodem tęga je,st to, że
zamiast wracać do Lwowa i organizować
dalej to powstanie, wyjechał stąd wprost do

Rzymu i napisał do Lwowa, żeby zwinęli
wszystkie biura werbunkowe, jakie poza­
kładali we Lwowie, w Tarnopolu, w Sokalu
etc. Arystokracja angielska subskrybowała
już była parę miljonów funtów na to po­
wstanie polskie. Na własne żądanie Sapiehy,
subskrypcję cofnęła. Tym sposobem urato­
wałem Polskę od nieszczęścia, a teraz ura­
tuję Europę.

Redaktor pożegnał prezydenta, a w parę
dni potem zapisywał w swoim dzienniku, żs

wojska rosyjskie zatrzymały się w San Ste-
fano i że tam rozpoczęły się rokowania a

traktat pokoju. W rokowaniach tych^ po­
szedł Gorczaków za, daleko i wskutek te­
go musiał się zgodzić na to, że kongres
zwołany do Berlina w roku następnym (ta
upadku. Cesarz Franciszek Józef nie mógł
jest w 1879 r.) obetnie rosyjskie zachłanno­
ści, a Austrja dostała Bosnję i Hercogowinę,
które w 35 lat potem sdaną się pr.zyczyną jej
się pogodzie z myślą, że straciwszy tyle
zi,emi we Włoszech (Lombardję i Wenecję)
zostawi, swemu następcy mniej kilometrów

kwadratowych niż otrzymał sam, wstępując
na t!ron, Dla tego ze starczym uporem do­
magał się powiększenia swoich obszarów,
od strony Turcji. A gdyby tego nie czynił(
nie byłoby doszło do tak wściekłego anta­
gonizmu austro-serbśkięgo, nie zajtiofdowa-
noby xv Serajewie ąręyksięcia Ferdynanda
i nie byłoby wojny. Dobrze się’ jednak stało;
że się upierał, bó gdyby nie było woj^, te

nie byłoby tej szczęśliwej sytuacji w której
rozbite zostało przymierze trzech rozbiory
czych nffocar§tw i mogła powstać, P,olska.
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Wieczory
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(W cukierni Łuczyka).
-- Czemu pan taki roztentegow’any?
— Bo miałem wizytę, która mnie

wzburzyła.
— Pewnie ładna kobieta, ha?
-\ Djabła tam, choć byłbym wołał.

Odwiedził mnie jeden znajomy inżynier,
który w zeszłym roku był zajęty przy bu­
dowie słynnych strażnic na wschodnich
kresach. Niedouwierzenia, co za rzeczy
dzieją się u nas! Nie mógł patrzeć na to

wszystko, awanturował się, pisał o tych
łajdactwach sprawozdania do wdadz

przełożonych, aż dopiął o tyle swego, że
Izba Kontroli Państw’a zajęła się temi

świństwami, ale, jak to już u nas bywa,
pierwszym krokiem do sanacji było wy­
rzucenie ,,denunęjanta". Nie dużo on so­
bie z tego robi, tylko nie może przeboleć
losu jednego z kolegów, który również

pragnął naprawy tych stosunków i po­
zbierał nawet dowody, różnych kreso­
wych łotrzyków obciążające. Ale gdy

.^miał z nimi wyjeżdżać do Warszawy, ko­
ledzy, którzy się obawiali jego rewelącyj,
wsadzili mu do jego w’alizki podróżnej
cudze ubranie, a wsiadającego do pocią­
gu kazali przyaresztować jako złodzieja.
Łajdactwo, dzięki Bogu, wykryło się. ale
ten urzędnik przybył już potem do War­
szawy ze stygmatem złodzieja na czole,
a o to tylko jego kolegom chodziło. Gdy
bym chciał wam powtarzać to wszystko,
co on mi opowiadał, to dostalibyście mo­
ralnego miserere. Jedyna pociecha, że
zabrano się nareszcie do tej szajki która
na krzywdzie całego kraju porobiła for­
tuny.

— Kiedy się te złodziejstwa skończą ?

Dlaczego rząd nie wprowadzi w życie
znowu sieipniówki. która naznacza karę
śmierci za tego rodzaju rzeczy.

— Coś y tym sensie musiało się już
stać, bo przecie zastępca ministra spraw

, wojskowych powiedział wyraźnie, że z

powodu nadużyć w wojsku wykonano
parę wyroków śmierci.

— Kiedy właśnie Dziennik donosił o

tem pod tytułem: Wyroki śmierci, które

nikogo nie uśmierciły!

Niedzielny koncert symfoniczny
na bezrobotnych.

który się odbędzie o godz. 12-ej w po­
łudnie w Teatrze Miejskim, obudził bar­
dzo żywe zainteresowanie w całem mie­
ście. Szeroki ogól będzie tu miał moż­
ność okazania, czy współczucie nad nie­
dolą, klęską bezrobocia dotkniętych li­
cznych mas głodnych i zziębniętych jest
rzeczywiście potrzebą duszy i serca czy
też tylko czczym frazesem. Jeżeli to

pierwsze, w takim razie nikt nie powi­
nien na tym wielce artrakcyjnym po­
ranku artystycznym zabraknąć. B.yłoby
wstydem, gdyby szlachetny gest ofiar­
ności dyr. Winterfelda i licznego jego
zespołu miał być zignorowany przez
tutejszy ogół, zwłaszcza, że program
tego koncertu zapowiada pierwszo­
rzędne atrakcje orkiestrowe a wykona­
nie ich jak zwykle u dyr. Winterfelda

jest w całem tego słowa znaczeniu pier­
wszorzędne. Występ doskonałej solist­
ki skrzypcowej p. Hecht-Heufeldowej
stanowi poważną ozdobę tego niedziel­
nego festivalu muzycznego. Za baga-
telnie niską cenę biletu wejścia każdy
będzie miał możność przyczynienia się
do czynu miłosierdzia i miłość bliź­
niego.

— To Dziennik źle donosił, bo wła­
śnie w tym komunikacie było powiedzia­
ne, że parę wyroków wykonano.

— Ależ kiedy nikt nigdy o tem nie

słyszał!
— W’idocznie wykonano je w wielkiej

tajemnicy przed opinją publiczną,
— Jakto, tajny proces? kapturowy

sąd? Dzię’kuję za takie swobody konsty­
tucyjne, gdzie mojego współobywatela w

tajemnicy rozstrzeliw’ują i nikt niewie
za co. Przecież tego ani w carskiej Rosji
nie było!

— Czego nie było pod caratem, to bar­
dzo dobrze może być u nas. Ja przypu­
szczam. że przewinienia tych zgładzo­
nych oficerów czy urzędników były tego
rodzaju, że obawiano się poprostu je U’­
jawnić.

— Tem bardziej powinniśmy o tem

wiedzieć!

- Widocznie racja stanu była innego
zdania.

— Panowie, dajmy już pokój tym
kryminałem, bo aż się niedobrze robi.

— Kiedy człowiek najchętniej o tem

gada, co So boli. Mimowoli przypominają
się przy tej sposobności te niesłychane
złodziejstwa w naszych konsulatach w

Niemczech. Dziennik Bydgoski pierwszy
te rzeczy wywlókł na światło dzienne i

dzięki jego rewelacjom rząd był zmuszo­
ny w-drożyć dochodzenia, ,choć w’szech­
mocny wtedy jak i dziś minister spraw’
zagranicznych, pan Skrzyński, starał się
te rzeczy za w’szelką cenę zatuszować.

— A ile to pomyj prasa endecka wy­
lała przy tej okazji na Dziennik. Pamię­
tacie panowie? ,,Kurjer Poznański" i

,,Gazeta Bydgoska" o mało się na śmierć
nie zapluły.

- Ta ,,Gazeta Bydgoska" powinna te­

raz na jakiś czas wtulić ogon pod siebie,
Tą bajką o wilku i baranie ośmieszyła
się nieśmiertelnie...

— Ja się przyznam, że ubranie ją w

tę bajkę, nie było znów tak nadzwyczaj­
nym kawałem. To była sztuczka łobu­
zerska, której ofiarą mogło paść i każde
inne pismo. Prawdziwy kawał, według
mnie, polegał na tem, że gdy już całe
miasto z powodu tej bajki huczało ze-

śmiechu pseudonimowy jej autor posyła,
najbezczelniej do Gazety po honorarjum’
za tę bajkę, i każę sobie wystawić list
ze strony redakcji, że bajka była bardzo

dobrą i że redakcja prosi autora o dal­
sze tego rodzaju prace. Jest to dowodem,
że Gazeta nie ma nigdy pojęcia o tem4
co się na mieście dzieje. A sympatje po­
siada takie, że choć setki ludzi wiedziało

już o tym figlu, i o odnośny numer Ga­
zety szturmowano poprostu administra­
cję, nikt nie zdradził przed Gazetą, jak
ją na dudka wystrychnięto. Każdy się
cieszył, że ta pyszałkowata i ciągle men-

torująca bibuła została w ten sposób o-

śmieszoną.
— Oni podobno chcą skarżyć do sądu,
— Za co?
- Za poderwanie ich autorytetu, za

narażenie ich na publiczne pośmiewisko.
— A któż im kazał ten dziwoląg dru­

kować? Mogli go wrzucić do kosza,
— Ba, raz w życiu dostali rzecz dow­

cipną i ze sensem, i chciałby pan, aby to

do kosza wrzucili! Takimi matołkami,
jak się panu zdaje, to oni znowu nie są.

- Swoją drogą byłby to arcycrekawy
proces.

- Autor tej bajki zna doskonale psy­
che tych redakcyjnych macherów z Ga­
zety. Wiedział, że jeśli tylko pośłe im,
coś, co jest wymierzone przeciw redakto­
rowi Tesce, to bez namysłu i bez za,sta­
nowienia się zaraz to zamieszczą, i zo­
baczycie. że spekulując na tej ich niena­
wiści do Teski, on ich jeszcze w niejeden
podobny kawał ubierze.

.— Wykluczone. Już oni dobrze sobie

każdy wiersz oglądną, nim go do druku

oddadzą. A czytaliście wczoraj tę ich

irytację z pow/odu tego, że tak wpadli?
— Naturalnie! Bo tylko tym panotą

z narodowej demokracji wolno w ban?

dycki sposób lżyć i napadać na ludzi;
Nawet na kobietę niedawno napadu, aby
tylko swej szewskiej pasji dogod,zić. Ale

Dyr. Wiateriełd.

Felieton tygodniowy.
(Heareka! - Hymn pochwalny dla niej.- - Era

rządów teministycznych nadeszła. - Kobieta i

pieniądz. - Jej zalety jako gospodyni. - Ona

wobec nich i wobec nas. - Rezygnujmy z rzą­
dów! — Ona zważona i na krzesło knru!ne po­

sadzona, - Patent portae.)

Mam, mam wynalazek!
Powiedzcie, dobrzy ludzie, jaki adres

do biura patentowego! Z pewnością bę­
dzie opatentowany, chybaby patentanci
byłi pozbawieni zdrowego rozsądk,u lub

opętani przez czarta zlą wolą.
Wynalazłem śródek sattacyjny; niech

się W’szelkie michalszezyzny, grabszczy-
zny i inne aptekarskie rozczyny schowa

ją przed mojem lekarstwem.
Poradźcie, kochani obywatele, czy

mam za to domagać się od państwa spi-
I żow’ego pomnika za życia i 30.000 zł ren­

ty dożywotniej, czy tylko orderu ,,Polo­
nia i’erissime restituta" i bankietu w Bel­
wederze. A może i tego i tego mam za

w’ynalazek żądać?
Sybiłlo przyszłości, Kolosie, miażdżą­

cy swą stopą bestję apokaliptyczną,
Światło narodu, W’yzwolenie uciśnio­
nych, Mickiewiczowskie Czterdzi.eści i

cztery, - imię twe: kobieta.
Kobieto! Bywałaś w dziejach królo­

wą i matką królów, bywałaś królem w

spódnicy i cesarzem ze szpilkami we w’ło­
sach, bywałaś prawą ręką monarchy i

jego rńetresą, bywałaś najwyższą ,ka­
płanką w św’iątyni wszechpotężnej Izy-
dy; wybierano cię na prezeskę towa

rzystw umorałniających zbytnio rozko­
chane szwaczki, ałe nikt dotychczas nie

postawił twej kandydatury na najwyższe
Stanowiska w republice.

Bądź prezydentem, o kobieto! Zostań

naczelnym ministrem, o kobieto! Ujmij
wszystkie teki w swe małe dłonie, o ko-

, bieto! Rządź, karz, nagradzaj, o kobieto!
Tcbie niech podlega prześwietny po­

datek, pod twemi stopami niechaj ściele

się monopolowy dywan z najprzedniej­
s,zego tytoniu! Ty kąp się w monopolu
spirytusowym! Zagarnij pod swą wła­
dzę koleje i zapałki, szkolnictwo i szkod­
nictwo, magistraty miejskie i prawo wy­
wozu, śmieci! Ciebie winien żołnierz
s,wać’ marszałkiem nad marsza,łkami:

żyd przed tobą ma zgłaszać mozaizm,
turczyn mahometańskie skłonności, a

katolik zamiłowanie do postu po środzie

Popielcowej.
Krótko mówiąc - czem była w Księ­

stwie medyczka Medici, czem Marja T.

Herezja z domu Habsburgówna, po mę­
żu Lotaryńska Franciszkowa, w cesar­
stw’ie. tem bądź ty, o kobieto, w Republi­
ce Polskiej.

Sława! Sława! SłaWń!

Osłabiony, znikofynizowany, załkoho-

łizowany, przekarciony, zmontekar.’owa-

ciały organizm dygotającego nerwami

mężczyzny musi ustąpić istocie w’yższej,
która jest w pośrodku pomiędzy mężczy­
zną a aniołem.

Eviva donna!

Przeżyła się epoka rządów chłop­
skich; niech żyją baby! Vivat Rzeczpo­
spolita Polska-Babińska!

Gospodyni nam trzeba przedew’szyst­
kiem. Niechby nią była - choć na ”ten

dźwięk Sarmaci kręcą nosem — pani
Grabska lub Grabina; w każdym razie

bylibyśmy przekonani, że zagrabione po­
datkiem pieniądze nie ,,rozlińdowałyby
się’", ale starczyłoby na potrzeby, a i w

kótaorze państwowej zo’st,J.uy niejeden
grosz na czarną godzinę.

1 Zarzucają kobietom — nawet nie ko­
bietom. lecz damom — że małutkiemi ła-

peczkami w’yrzucają wielkie sumy.
To blaga! Kobieta swoich pieniędzy

nie trwoni; ęna sieje tysiącami mężczy­
zny. Zarobionych groszy niewiasta nie

puści na toalety, perfumidla i tym po­
dobne grymasy. Zechce błyszczeć, to za

własne pieniądze kupi brylantową ko!ję
z czeskiego szkła, natomiast za gotówkę,
otrzymaną od męża i nie-męża, nabędzie
rzetelne, kaszubowskie djamenty, bez

wzglę’du na to, czy się wybiera na bal,
czy do spow’iedzi.

Ci zatem, którzy mają z kobietami do

czynienia — głupstwo palnąłem — miało

być tak: ci, którzy dostatecznie znają ko­
biecego sfinksa, odniosą się do kobiety,
jako rządczyni, z całem zaufaniem.

Jeszcze do rzadkości(!) należy kobieta

puszczająca grosz z dymem; alkoholu
dama nie potrzebuje, bo się potrafi upić
słodkiemi słowami adonisa: karty dla

niej nie są żadną emocją nęcącą; w za­
bawie erotycznej woli piękna, pani zaro­

bić, i tak na każdym kroku widać u ko­
biety instynkt oszczędnościowy.

Znacie, państwo, ow’ą piosenkę hisz­
pańską, w której urocza dama obdarza
żebraka całusem ?

Otóż to jest w’łaśnie typow’a natura

Ewy. Kobieta daje coś i nic i, chociaż
wie człowiek, że nic od niej nie posiada,
przecież jest jej za to coś, za tego marne­
go całusa, wdzięczny, jakby rzeczywiście
otrzymał miljony w zlocie.

Niewątpliwie kobieta-prezydent, ko-
bieta-minister skarbu lub jaki inny dja-
beł, zachow’a tę samą taktyką na wyso­
kim stanowisku rządowem.

Przypuśćmy, że jakiś urzędnik (zre­
sztą dobrze płatny) łasi się do pani ,,mi-
nisterki" o remunerację. Cóż uczyni mą­
dra i gospodarna w’łaścicielka teki? Wy­
stawi czek na tysiąc całusów, spłacanych
po jedynm w’ każdy nowy rok. Urzę’dnik,
nie będzie śmiał upominać się o łaskaw­
szą remunerację, a tak i on bę"dzie zado­
w’olony z zaszczytu pocałunku pani ,,rni-
nisterki" i teka będzie w porządku i w

szkatule państw’owej nic nie ubędzie.
Naturalnie — z każdej dziedziny moż­

na zaczerpnąć moc przykładów’ i dowo­
dów", że, co siły męskie w rządzie speł­
niają nieudolnie, nieekonomicznie, ko­
rupcyjnie, to w rączkach kobiety zdoła

wydać owoce pierwszej klasy. Lecz zba­
danie, wyświetlenie i dowodzenie tych
argumentów zostawiam specjalistom od

spraw sanacyjnych. Mojej mizernej oso­
bie phodzi o wykrycie zbawiennego ra­
dium politycznego w kobiecie, a po opa­
tentowaniu mego wynalazku, zadowolę
się orderem... podwiązki.

Order pantofla już posiadam; - tak

głoszą złośliwi. Czy mi dobrze pod pan­
toflem, mniejsza o to, wszelako tuszę, że

poddanym byłoby dobrze, i szczególnie
płci brzydkiej.

I to dow’ieść nietrudno. Nasza Semi-
ramida lub Kleopatra (z chłopięcą Dy­
żurką — oczywiście!) z pewnością ostrze

ekonomji gospodarczej wymierzyłaby
przeciw rówieśniczkom. Stąd wszelkie

ukazy i zakazy, wywołane zazdrością ry­
walki stosowanoby przeciw światu nie­
wieściemu. Należy się spodziew ać takich

ustaw:

Tępić zbytek w strojach! Żadna ko­
biet nie śmie posiadać krótszej suko?

od sukni pani prezydentki Rzeczypospo­
litej. Jedwab i atłas przysługują tylko
prezydentce i paniom ministerkom. Nie
wolno kobiecie w trzeciej łub niższj kia’
sie płac nosić więcj jak jeden kulczyk i
to w prawem uchu. Prócz obrączki ślub­
nej nie godzi się żadnej kobiecie nosić

innych ozdób ze złota, Zaprow’adza się
wysoki podatek od każdej malow’anej s

pudrowanej buzi, jak niemniej od natu­
ralnego łub sztucznego rumieńca. Opo­
datkow’aniu podlegają rówmież erotyczne
powodzenia u mężczyzn. I tak dalej, i

tak dalej...
Czuję, jak niejeden trzeźwo myślący,

a sanacji skarbu oddany mąż, oblicza

starannie, ile to dochodów przysporzy,
państwu taka oszczędność.

Bez wątpienia - znajdą się w ro:zpo­
rządzeniach sejmu kobiecego ataki i na

męski zbytek; wyjdzie zapewne ustawa

prohibicyjna co do używania alkoholu,
będzi ograniczona konsumcja tytoniu
i t. p., lecz zato zanikać będą w prasie
t,wtuły: ,,Malwersacje w ministerjum X?,
,,Bagno polityczne", ,,Idziemy w prze­
paść" i mnóstw’o innych czarnych napi­
sów.

A zatem!
,,My rządzimy światem, a nami ko­

biety". W takich w’arunkach można im
śmiało oddać i rząd nad światem. Nie­
wiele mamy do stracenia.

Chodziłoby jeszcze o wyszukanie od­
pow’iednich pań do steru rządu. W sam

raz nadarzyła się rozpraw’ka pani Dram
mont. Zacna ta matrona ogromnie uła

tw’ia spraw’ę, dowodząc, że genjusz^ ko­
biety idzie w parze z ciężarem ciała.
Niechże rzeźnik rzetelnie zważy najtęż­
sze niewiasty w Polsce, a potem najoka­
zalszy egzemplarz mięsa wsadzimy na,
stolec prezydencki. Nieco pośłedniej-i
gZym — co do wasi — gatunkom" wręczy
się teki i mandaty poselskie. Stare, pa­
prykow’ane kolosy babskie utworzą se-?

nat.
Kobieto! Bramy Belwederu przed tO)

bą otwarte. Wnijdź i panuj, iżby się speł­
niło, co o tobie głosi Salomon:

,,Nogi twoje jak kolumny marmuro:j
w’e, a łono, jak wór pszenicy, otoesson^

lilj”my".
Bydgoszcz, 30 stycznia 1925.

fc StasteŁŁ
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jak kto pozwoli sobie wobec nich na nie­
winny żart, ma,jący udowodnić, :?e są io
ludzie bez głowy i bez Zastanowienia,
wtedy robię z tego Bóg wie jakie krymi­
nały. Jednem słowem obłędni ludzie.
Wżarli się w swoją wielkość jak wszy
w żydowski kożuch i na to niema lekar­
stwa.

’
— Lekarstwem, i fo bardz_o orzeźwia­

jąco działającem, będę dla nich najbliż­
sze wybory do Sejmu.

— Oj, tak. Już wkzyscy mają dosyć
tych prawicowych rządów. Zapewne że

i do lewicy nikt nie wzdycha, ais powsta­
nie Ahyba jakaś partja centrow-a, która
całe państwo pchnie na nowe tory. O-
środkiem takiego centrum powinna zo­
stać właśnie Chrześcijańska Demokra­
cja.

— A ja wam mówię; że ocalić nas mo­
że tyiko monarchja. i to najlepiej z księ­
ciem Connaught. Dostaniemy flotę han­
dlową, kolonję...

— Pan cierpi na ostry szał angielski...
— Albo pan ma już. w kieszeni nomi­

nację na gubernatora tych Wysp Zło­
dziejskich, jakie nam Angłja chce ofia­
rować.

— Panowie nie macie zamysłu polity­
cznego!

- Podaj się pan do ,,Gazety Bydgo­
skiej" na kierownika działu polityczne­
go. Tam pana dopiero ocenię i uznają.

— Będę pana tak samo do śmieszno­
ści gloryfikować, jak ostatnio Grzymałę-
Siedleckiego.

— Ten ich także musi błogosławić za,
to ośmieszanie go.

— Dobrze mu tak. Czemu się więżę
ze stronnictwem, które nie ma spełna ro­
zumu.

— Co to takiego było właściwie? Bo

ja nie biorę Gazety w rękę. Nie mam

dość ostrego mydła...
— Siedlecki w ,,Kurjerze Warszaw­

skim" napadł na bydgoską Chadecję.
Dał mu na to w Dzienniku kapitalną od­
prawę Małopolanin w artykule ,.Endeccy
podpa,lacze". Napisał, że Siedlecki może
doskonale grać na komedjanckie,i dru­
mli, ałe niech nie dmie w puzon polity­
czny. Powiedzenie barw/ne, cięte, z któ­
rego jednak ,,Gazeta Bydgoska” zrobiła
crimen lesae majestatis, i to w sposób,
który biednego Siedleckiego gruntownie
ośmieszył.

— Cóż za zbrodnia, że ktoś Siedlec­
kiemu odmawia zmysłu i należytej orjen-
tacji politycznej? Z Sienkiewiczem go­
rzej się współcześni obeszli, bo gdy się
wdał w politykę I zaatakował Ukraińców
w znanym procesie o napad na uniwer­
sytet lwowski, to nietyłko, że mu to pra­
sa wytknę’ła, ale biedny Sienkiewicz ska­
zany jeszcze Został przez sąd na 300 gul­
denów kary,

- Albo gdy Sienkiewicz, już wtedy
przesławny autor, napisał swą pierwszą
jednoaktówkę ,,Zagłoba w zalotach", jak­
żeż wtedy prasa ścięła so jednomyślnie,
że nie zna techniki scenicznej...

— Sienkiewicza wolno było krytyko­
wać, bo to był człowiek bezpartyjny. Ale

pan Grzymała-Siedlecki, endek!
— On taki endek, jak ja perski fa­

szysta. To endecy obleźli go i jestem
przekonany, że on byłby rad, gdyby się
mógł z tego robactwa otrząsnąć...

Badanie gospodarki Dyrekcji Kolei

w Gdańsku.

Pan Wojewoda Pomorski wyjechał
z Okręgową Komisją Oszczędnościową
do Gdańska celem zbadania agend
Gdańskiej Dyrekcji Kolejowej. Prace

komisji potrwają do niedzieli.

Polskie pory roku.
w zimie żyjemy życiem nudnem, szarem,.

Rządzi Zdziechowski, minister zimowy;
Jest przesilenie ,,złotego" z do!acem,
Polska popiołem przysypuje głowy.

Wiosna, gdy złote słońce zajaśnieje,
Rząd się wciąż zmienia: raz prawy raz lewy,
Kwitną marzenia, ró;iowe nadzieje,
Oportutjjzmu są... częste wylewy,,

W lecie żar, upał ogniem głowę praży,
Śpi wszystko; Sejm, Rząd, Endek, Piast-

ko?odziej,
A na Riwierze w falach cudnej plaży
Zmywa brud oszust, kanalja i złodziej.

Jesień niekiedy srebrne włoski snuje
Babiego lata, czasem ziębi chlapą.
Rząd leczy błędy, głupstwa, reformuje:
Znów się bałagan zaczyna de capo...

Wid.
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KRONIKA.
Bydgoszcz, sobota dnia 60. stycznia 1926.

KALENDARZYK,
Dziś w sobotę Martyny.
Jutro w niedzielę Piot.ra z Nolasku.
W poniedziałek Brygidy. Ignacego.
Wschód słońca o godzinie 7. 48.
Zachód słońca o godzinie 4. 39.

DYŻURY NOCNE W APTEKACH:

Od poniedziałku 25. bm, do poniedziałku 1. 2.
26. dyżurują następujące apteki:

ł) Apteka Centralna ul. Gdańska,
2) Apteka pod Lem, Okoie.

26908) Wypożyczalnia Książek Lektora ul.
Gdańska 141 otwarta codziennie od 8. do 6.

Teatr Miejski,

Dziś w sobotę ó godz. 8 . wiecz. po raz drugi
przepiękna bajka Dickensa ,,Świerszcz za kemi-
aesnS! we wzcraw-era wykonaniu całego zespołu.

W przygotowaniu słynna komedja Caillavetta
i Fleursa MKról", która ostatnio w Warszawie
została entuzjastycznie przyjęta,

W niedzielę popoi. e godz. 3 .30 płomienna ,o­
pera Bizeta ,.Carmen", (ceny zniżone) pod ba­
tutą p Lewickiego. Wieczorem o god’z. 7.30 o-

statni raz wesoła operetka ,,Dony’1, którą bez

suflera, (budka zniesiona) grają artyści koncer­
towo.

W poniedziałek prem.iera arcyfcomieznej ope­
retki Wiktora Kolio ,,Błękitna Krew’1. Istny to

rekord śmiechu i przezabawnych sytuacyj.

Tśgafr Popularny
(w ogrodzie Patzera),

Dziś w sobotę dwa przedstaw’ienia. O g, 3.30

popoł. specjalne przedstawienie dla młodzieży i
osób dorosłych z częścią dochodu na II. druży­
nę harcerską po znacznie zniżonych cenach
dana będzie znakomita komedja Z, Przybyl­
skiego pL: ,,Wicek i Wacek" Bilety przy kasie
od godz. 2 popoł

Wieczorem o godz. 8 . premjerą ,,Zażarty Ao-

tojnefcilista", znakomita krotechwila w 3. ak­
tach O. Kratra.

W niedzielę o godz. 3.30 popoł. po cenach znii

żonych ,,Nasi Ułani", znakomity wodewil ze

śpiew’ami i tańcami w 3 aktach z udziałem ca­
łego zespołu. Wieczorem ó godz, 8. po raz 2-gi
,,Zażarty AnfomebiUsta", krotochwila w 3. ak­
tach.

-’ Osobiste. Pan Ignacy Czenaplik, kierownik
biura karnego przy Urzędzie Policji Miejskiej
obchodzi w dniu dzisiejszym wraz z zacną mał­
żonką swoją, Genowefą z Malczewskich — sre­
brne wesele. Jubilatom życzymy, aby w zdrowiu
i szczęściu doczekali złotych godów(

- Slab. W dniu dzisiejszym, 30 bm. został Po­
błogosławiony w prastarej katedrze krakowskiej
na Wawelu związek małżeński pomiędzy panem
Walentym Konarskim, właścicielem realności, a

panną Stefanją Stanisławą Kocińską z Bydgo­
szczy. Młodej parze życzymy na tej drodze
wiele szczęścia.

- Dnia 23. bm. odbył się ślub p. Klemensa
Starka z’panną Ireną Siwczyńską pochodzącą
z Bydgoszczy w Modliszewku, pod Gnieznem.
Nowożeńców związał węzłem małżeńskim tam­
tejszy ks. prób. Pormanowicz,

— Nawy notariusz w Bydgoszczy. Adwokat p.
Ignacy Murach, znany obrońca w procesach po
litycznych,jeden z najwybitniejszych prawników
naszy’ch, otrzymał od P, Ministra Spra-wiedliwo­
ści nominację na notarjusza, czyli rejenta.

-Z Muzeum Miejskiego. W niedzielę ju­
trzejszą, o godz. 11 w południe otwartą zostanie

wystawa obrazów krakowskich artystów nsa!ar y.
Wystawa otwartą będzie do 28. lutego włą­

cznie, codziennie od godziny 9. rano do 3 popoł.
w niedziel i święta od 11 do 2 popoł.

— Prot W. Wodzinowskłego zbiorowa Wy­
stawa obrazów, oraz duż.y obraz historyczny
,,Dzień Zaduszny w katedrze na Wawelu" zo­
stanie w dniu 2. lutego, tj. we wtorek o godz.
11. przed poł. otwartą w Bydgoszczy, prz Pla­
cu Wolności w auli w Państwowasn Gimnazjum
Klasycznem.

-- Przypominamy o jutrzejszym ,niedzielnym
koncercie prof. Zygmunta Lisickiego auli Gim­
nazjum Kopernika o godz. 8 . wiecz. Koncertańt,
jeden z najwybitniejszych pianistów polskich,

. daje w programie niezwykle ciekawy cykl w

Bydgoszczy niegranych jeszcze utworów jednego
z najznakomitszych kompozytorów rosyjskich
Skriabina. Drugą część recitalu poświęca prof.
L,isicki Lisztowi, dając szereg jego potężnych u-

tworów jak Rapsodja nr. 12, Mephisto - walc itd.

- Nabożeństo dla Głuchoniemych. Przyszłe
nabożeństwo z kazaniem dla głuchoniemych
odbędzie się 7. lutego, jako w pierwszą niedzie­
lę miesiąca- Zebranie Tow.Głuchoniemyeh tego
samego dnia o godz. 5 . u p. Jarnatho,^

Jutro - niedziela - koncert na bezrobotnych
w Teatrze Miejskim.

Powtarzamy i przypominamy po raz ostatni:

Jutro, w niedzielę, o 12 w południe odbędzie się koncert symfoniczny
na rzecz bezrobotnych.

Nie każdy musi być na tym koncercie osobiście, ale każdy ma kupić
bilet i dać go takiemu, który miłuje muzykę i z rozkoszą będzie się przy^

słuchiwał pięknym produkcjom

pani Anny Marjl Kecht-Heufeltowej
jakofeż koncertowi orkiestra!nernu dyrygowanemu przez dyrektora WinterFe!da.

Bilety wstępu są po cenie od 50 gr. do 3 zł. do nabycia w kasie

teatralnej. Ktohy chciał osobną jeszcze ofiarą przyczynić się do material­

nego powodzenia koncertu, ten może to uczynić w westybulu teatralnym

przy zakupnie programu.

Programy będą sprzedawały PP. redaktorowa Elżbieta Brandowska,

Zofja Palejowska i Ksenia Kasprzycka.

— Baczność 1985 roczniki W myśl § 156 u-

stawy z dnia 23. maja 24., o powszechnym o-

łbowiązku służby wojskowej pedale się do wiado­
mości, że spisy poborowych rocznika 1905 wy­
łożone są do wglądu od 1 do 1.5 Sutego br. w cza­
sie godzin urzędowych w Magistracie w Biurze

Wojskowem, przy ul. Jagiellońs.kiej 56, I. p,

— Na bezrobotnych złożył Polski Związek
Kolejow-ców ze swej zabawy odbytej u bm. za

pośrednictw’em p. radnego Wolskiego w naszej
redakcji 37 zł. i 75 groszy.

- Siatki, zapisujcie swe dzieci w Stacji Opie­
ki nad Niemowlętami, ul, Jagiellońska nr. 56.
Wszelkie wyjaśnienia, co do karmienia i pie­
lęgnowania dziecka znajdzie każda matka w

Stacji Opieki nad Dziećmi. W razie potrzeby
stacja da możność nabywania odpowiedniego dla
dziecka pokarmu.

— Z Tow. Krajoznawczego. Odczyt o Staszicu,
który miał się odbyć w ub. tygodniu odbędzie
się w nadchodzący poniedziałek dnia 1. lutego
br. o godz. 8. wieczorem w gimnazjum im, Ko­
pernika. Odczyt wygłosi prof J, Wolf. Wstęp dis
członków bezpłatny, a dla go.ści 50 gr.

- ,,Bałałajki i humor". W Barze Angielskim
w sobotę i niedzielę odbędz.ie się wiecżór poże­
gnalny Saszy i Maszy, artystów, którzy wspania­
le grają na bałałajkach i p, Dohyn Śpoćzyński,
humorysta, mogący rozbawić najbardziej zasmu­
conych gości.

— Baczność, Tew. Kobiet, prasujących w han­
dlu i konfekcji! W poniedż’ałefe, dnia 1. lutego o

godz- 7- walne zębranie na sali przy kościele
św. Trójcy. Zarząd uprasza o przybycie wszyst­
kich członków, a także dawnie,jszych członków
i gości. Apeluje jednocześnie do wszystkich
koleżanek, pracujących samodzielnie czy też nie
w handlu, biurach, konfekcji krawiecczyźnie,
modniarstwie i pokrewnych zawodach, do łącze­
nia się pod wspólnym sztandarem. Zebrania ple­
narne odbywają się w każdy pierwszy poąie-
działek, o godz. 7. na sali parafjalnej przy św,.
Trójcy.

— Konferencja Pań św. Wincentego a Paulo

parafi’i św. Trójcy, urządza w niedzielę, 7. lu­
tego na salach Patzera przy ul św.,. Trójcy wiel­
ką wentę na biednych i bezrobotnych.

- Państwowa Szkoła Budownictwa w Pe,
znaniu, posiadająca dwa wydziały, tj. budowni­
czy i drogowo - wodny, rozpoczyna nowe letnie

półrocze w dniu 10. lutego br.
Zakończenie półrocza zimowego nastą.pi w

dniu 5. lutego, rozdaniem świadectw i wręcze­
niem świadectwa dojrzałości abiturjentom obu

wydziałów.
— Biały Tydzień w firmie Chudziński i Ma­

ciejewski. Dorocznym zwyczajem, firma Chu­
dziński i Maciejewski urządza obecnie biały ty­
dzień. IV tym to czasie, nadarza się nadzwyczaj­
na okazja zaopatrzenia się w towary białe po
nadzwyczaj niskich cenach. Kto nie wierzy, niech

się przekona(.

— Towarzystwo Rzemieślników urządza dnia

J, lutego na sali Rzeźni Miejskiej wieczornicę .

familijną. Towarzystwo pomne na obecne tru- .(
’­

Inę czasy także dla rzemieślnika, uchwaliło nie
oobierać żadnego wstępnego, tak od członków,
jakoteż od życzliwych gości, pragnąc tern sa­
nem bezinteresownie dać rozrywkę i sposobność
bliższego zapoznania się. Za te kilka groszy,
itóre gość uiści gospodarzowi za garderobę, rco.

te tańczyć i bawić się od godz. 5. wiecz do rai a,
ó będzie tam prócz tańca dużo pięknych uros-i
tnaiceń i miłych niespodzianek. Niemałą atrak-

;ję sta,nowią dzieci z ochronki które już o k-6 ej
zachwycać.będą swemi popisami. Około 7. hą. -. z’e

wspólna kawka z towarzyskim plackiem, sa­
lę wpuszcza się prócz członków tylko życzliwych
towarzystwu gości. Wszyscy zatem sympatycy,
którz,y mało chcą stracić, a znakomicie się
zabaw’ić, niech spieszą w święto Matki Boskiej
Gromnicznej o g. 5. do p. Gończy.

Ha margmesie.

Samoucaek A--B -0 - adiowy
flla Etiedoucxonyeh redaktorów.

Onegdaj Raort w ,,Dzienniku Bydgo­
skim11 zamieścił świetnie opracowany
,,Poradnik dla redaktorów’1, który rze­
czywiście pewnym kierownikom opinii
publicznej ;noże oddać wielkie przysługi.

Ale jest to poradnik dla takich redak­
torów, którzy mają już za sobą szkolę

, ludową. i są ,,nastawieni11 na wyższe stu-

dja...
Obok podręcznika akademickiego da­

je się jednak u nas odczuwać brak ele­
mentarza redakcyjnego dla takich pisar-

i ezyków dziennikarskich, którzy na tern

polu stawiają pierwsze kroki deniero,
którzy — że tak powiem — często ani
freblówki nie ukończyli i którym uzu-

i pełnienie ich zawodowej wiedzy jest ko-
; niecznie potrzebne.

Dla takich to niedouków skompono-
I wałem załączony elementarz A-B—Ca-

dłowy, z dodaną do niego ryciną dla za­
chęty dla malców j proszę o opublikowa­
nie tego podręcznika.

Z poważaniem
M. N.

A’

Życzeniu pow’yższemu czynimy chęt
nie zadość. Autor, widocznie doświad­
czony pedagog, system swój ujął w przy­
stępne wiersze, co nawet zakutym gło­
wom powinno ułatwić elementarne po­
jęcie o tern, jak się gazety redagować -

. ,nu,innn.
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— Zabawa taneczna odbędzie się ’dnia 1. lu­
tego w poniedziae!k w lokalu Ognisko przy ul.

Jagiellońskiej. Orkiestra 62 pp. Wlkp. Początek
za,bawy o godz. 6. wieczorem. Wstęp 1 zł. Do-

jAód przeraaczony na cele ;kulturalno - ośw’iato­
we pułku,

— RucMiwe Towarzystwo Alliance Franeaise
urztiwza dnia 2. lutego w sali hotelu Pod Ortem
,,Czarną Rawę" dla swych członków i zaproszo­
nych gości. Będzie to jeden z najładniejszych
wiec-zorów w tym sezonie. Można już śmiało o

tem sądzić, mając listę gospodyń, gospodarzy
i zaproszonych gości. Dochód całkowicie prze­
,zna,czony na zakup ksią,żek i pism czytelni fran­
cuskiej. Komitet za,bawy tworzą panie: Mieczy­
sława Chłapowska, Zofja dr. Prząssczewska,
Ludwika C.osnefroy, Drowa Dziembowska, Dre­
wa Dobrowolska, płk. Ehrbarowa, Tadeuszowa
Falewiczowa, Witeldotwa Górska, Władysławowa
hr. Grabowska, Eugenjuszowa hr. Grabowska,
abr Wiktorowa Kełmersen, J. Herdin Hryckie-
wiozowa, Z. Kul w!eciowa, P. Kraczkiewlczowa

pu!k. Łukowska, M. Łubieńska, mec. Maciasz-

kewa, maj. Makijonek, hr. Tadeuszowa Mor-

stinowa, Władysławowa Mazaraki, bar. Rein-
holdowa Neuhoffley, l,. Kopiszewska, hr. Lu­
dwika Ostrowska, Flora dr. Pankówa hr. Po-

doska, mec. Potocka, prez. Śliwińska, Januszo-
wa Ligęse Śtamierpwska, Juljuszowa Dowojno
Syiwestro wieżowa W. Schmidtowa, H. Schmid.
towa, rade. Siemiątkowska, St. Śęftulc - Moro,
rade. Tabeau, Józefowa Taczanowska rade. Tę­
skny,a, rade. Wachę, dyr. Wdziękońska, Jćzefo-
yra Żychlińska.

%Panowie: pułk. Brzozowski,, por. Bogucki,
p,or. Borowski, M, Chłapowsk,i, mjr. Dembiński,
dr. Dziembowski, dr. Dobrowolski płk. Ehrb.ar,
maj. Falewicz. red. Fiedler, pik. W. hr. Grabów,
ski, pik. E, hr. Grabowski, por. Hryckiewicz,
płk. Jatelnicki gen. Karnicki, kpt. Kulwieć
Krausa, łpk. Łukowski, ppof. Łubieński mai

Makijonek, mec. Maciaszek, hr. Morstin, płk.
Nieirtira, mjr. Nowicki, prof. Fanek, radca Po-
doski. mec . Potocki, gen. Rzewuski por. Rn

dnicki, prezydent Olłwiński, Ligęza - Stamierow-
ski. D. Sylwestrowicz, radca Siemiątkowski, dr.

Szyma,ński, radca Tabeau, radca Teska, radca

Wachę dyr. Wdziękoński, płk. Waszkiewicz dr,
Wiscki. prez. Zakrzewski, radca Żeromski, J.
Zych liński.

Początek o godz. 8. Wstęp tylko za zapro­
szeniami. Cena biletu 3 zł. Nabyć je można u

pań gospodyń, !ub przy wejściu. Stoliki w csnie
5 zł., zamawiać można w restauracji.

— Zabawa karnawałowa kin!,u sportowego
nPalonja" mająca się odby dnia 1. iutego br na

sali w Resursie Kupieckiej ul. Jag-iellońska 25,
zapowiada się świetnie, gdyż dzięki staranną!
pracy komisji zabawowej gości czeka dużo nie­
spodzianek jak: ładnie udekorowana sala i-

grzyska świetlane, walka konfetti ftp,, przytern
wstęp na zabawę niedrogi, że spadziewać się na­
leży licznego udziału gości i symp-atyków klubu,
riąc- Na rzecz feezrabcinych, u myślowo - praon
litych odbędzie się staraniem Tow, Scen. Zgo­
da wielki bal maskowy w Resursie Kupieckiej
przy u!. Jagiellońskiej Jak"aię dowiadujemy,
program przygotowany przez komisję zabawową
zapowiada się świetnie. Jednakże urozmaicenia

trzymane są ściśle w tajemnicy O godz. 10.30

wjazd księcia karnawału 1 ’zedewszystkiem go­
ście będą mieli możno ;ć tańczyć przy muzyce
radjo, które nawiąże k, ,.al(t podobno z całym
światem. Premjowanie : ;i piękniejszego kost­
iumu narodowego i najoryginalniejszej maski.

Przygrywać będzie artystyczna orkiestra jazz,
band pod batutą p. Wachowskiego. Tow. Scen.
,Zgoda" zasługuje na poparcie gdyż przezna­
cza prawie cały dochód ne rzecz Komitetu nie­
sienia pomocy bezrobotnym umysłowo pracu­
jącym,
Kronfiea t?ol?cyios.

— Aresztowano dnia wczorajszego 3 złodziei
I włóczęgę, 2 kobiety za przekroczenie przepi­
(sów policyjno-obyczajowych i 2 pijaków.

— Na gorącym uczynku kradzieży z wła­
maniem do składu rowerów Kielpińskiego, ul.
Grunwaldzka nr. 109, schw’ytano Antoniego Pod­
górskiego, u którego znaleziono 59 pudełek pasty
dó obuwia,- pochodz-ących najprawdopodobniej
z kradzieży.

- Kradzież z włamaniem, Ubiegłej nocy nie-

wykryci sprawcy przez uszkodzeni- okno weszli
do kuchni restauracji p. Włodarcz ka, i skradli
tam różne rzeczy wartości 100 złotych.

Do Szkoły Przemysłowej u!, św. Trjócy 11, do.
stał się złodziej, i po rozbiciu kilku szufladek"
od biurka, skradł drobną sumę pieniędzy.

Podobnej kradzieży dokonane w gimnazjum
klasyeznem. Płac Wolności 4. Złodziej dostał się
do wnętrza gmachu przez ckno od piwnic,y i w

kanćelarji kluczem otworzył kasę ogniotrwałą,
skąd skradł gotów’kę w małej ilości.

Fam fó?i!de zaprzecza)...
Nie jest prawdą, że Hodurowcy urządzają w

św/ięto Matki Boskiej Gromnicznej zabawę czyli
Bał w mojej sali, natomiast praw’dą jest, że,
wydzierżawiłem moje sa!e na urządzenie zaba­
wy w dniu 31 stycznia 1926 r, Towarzystwu o-

Swłatowemu ,,Dzwon”.
Nieprawdą jest, jakoby Magistrat był właści­

cielem mojej restauracji, natomiast prawdą jest,
że Policja zezwoliła na urządzenie zabawy bez

ewentualnego zakłócenia publicznego i - sa!e

moje pomimo trudnych czasów, nowo odrestau­
rowane przygarniają wszystkich gości bez różni­
cy pod swe opiekuńcze skrzydła.

- Nadmieniam, że Jako katolik i Polak nigdy
nie protegowałem seboiarzy.

Zastrzegam sobie, że za fałszywe, a mojemu
Interesowi szkodliwe ogłoszenia pociągnę win­
nych w myśl § 186 do odpowiedzialności.

Józef Kaube,
gwsto.ura.tor, IV-to śluza.

A-B-C-adlalk redaktorski.

aac
nie dam się,

nie dam się już Wziąść na kawał

choćby mi kto piernik dawał.

we,p

lecz, psiakrew,

nuż mnie znowu jaka jucha

wystrychnie na kłapoueha?

OSiI

radzą mi

przyjaciele najgoręcej
nie drukować bajek więcej.

1KB

jaki cel?

jeśli bajki się wymiecie.- ....

cóż zostanie -w mój- gazecie?

MMO

słyszał kto

mej personie robić przytyk

żem jest gapa — nie polityk’!

PSS

zjadł raz pies

polityczne me ochłapy

i wyciągnął. cztery łapy.

f W

temu psu

muszę jeszcze lanie sprawić
zato że mnie nie mógł strawić

MWZ

morał wnet:

jeźliś gapa - z placu fora,

nie udawaj redaktora!

— Zwraca się uwagę na oyłeszsrśs firmy
Fr. Sikorski, Dworcowa 31, która od niedawne­
go czasu zmien!ia dotychczasową sprzedaż hur­
tową swych wyrobów na sprzedaż detaliczną.
Na skutek tego, jest w możność! sprz-edawać
wszelkie wyroby włókiennicze po nadzwyczaj
korzystnych cenach. Możemy zatem polecić wy­
mienioną firmę chrześcijańską, jako najtańsze
źródło.

- Bazar Bydgoski jest taniem źródłem zaku­
pu wszelkich naczyń stołowych i kuchennych.
Bogaty wybór, niskie ceny — są dowodem, że

Bazar Bydgoski cieszy się wśród szerokiej kii-
ontoii joknajiepkzą ppinjf. i

Program w kinach.
- wW imieniu cara’-’ . Premjerą p(} premie­

rze zamieniają się względnie często w kinie

Kristal, a wczorajsza zwłaszcza, odznacza się
swoją precyzyjnością sztuki firnowej z treścią
nie spotykaną dotąd w obrazach kinowych.
Fabuła dramatu ,,Kto jest ojcem” jest prosta,
a jednak tak interesująca: żs, by ją poznać, trze­
ba być na przedstawieniu. Nadprogram: ,,Kuba
Rozpruwacz", z komicznym Harold Lloydem,
dzien,nik Patkę i z całego świata.

— Przed Bitwą. Wczorajszą premjerą obrazu

pod powyżssym tytułem, zgromadziła w kinie

,Marysieńka- tłumy- ciekawych. Zachwyt pano­
wał na widowni, bowiem esięgnięte wrażenia
przewyższały oczekiwania, ,,Przed Bitwą,", będąc
przeisfocżenieni powieści Kłaudjusza Farrere’a

,,Veiilo d’Araes", w jaskrawych barwach roz­
tacza grozę antentyc-zCej bitwy morskiej oraz

rozkosz miłujący-ch się dusz, w konsekw-encji o-

krutoym losem rzuconych w objęcia śmierci i
sam oeskarżfen:a. Wykonanie obraza, oraz gra
stoi na najwyższym poziomie artystycznym. O-

brąz ten przynosi zaszczyt tak realizatorom e-

brazu, jak i kinom wyświetlającym go — wido­
wisko, godne se wszech miar widzenia.

— ,,I polały się łzy uwiedzionej” — oto tytuł
filmu, który jest wyświetlany ną. ekranie ki­
na ,,Nowości" potężny dramat ilustrujący tragi­
czne dzieje zmaltretowanej kobiety, dający wi­
dzom moc wzmszeń i wrażeń, które nie prędko
się zatrą. Piękny swą treścią obraz, nie pozba­
wiony podkład’u poezją tchnącego erotyzmu, roz­
grywa się na 4e pięknej natury. Nad program:
Znakomici i niezrównani Pat i Patacbon w ro­
?i ,,Andrusów Prateru" najbogatszej kreacji, na­
granej w Wiedniu śmiesząc i wzruszając -swemi
pomysłami fcMpiczEemi ,do łez, Całość programu
!T aktów.

U golibrotfy.
- Pan rted. aktor ani sobie domiszla,

jak ja sze przestrachnii, gdy ja prze­
czytał w Gafeety Bydgoski tego gazowe­
go ataku na Dżennik. Ja panu redaktor

już raz mówił: zgody, zgody i jeszcze
raz zgody, dhoćby z największym gał-
gan! Kto Dżennikowi pozwolił robić
prokuratorskiego urzędu na endeckie

podpalaczy? Naco jemu taki fatygi? Od

czego jest w Bydgoszczy pan Bremir-
ski? Zna j|an redaktor żydowskiego
przysłowie: kimmt Zeit, kimmt
Scbneid! Z czerpliwościem wigcy sze

zrobi, jak z gwałtownośeietó. Póty
dzban wody nosi, aż mu się ucho nie
urwte. J}iepoózęba, aby go pan dopiero
za ucho targnił.

Zamiast prowadzić wojny domowy
na Teatralnym placu, lepi pomiszleć o

tego interesiti z tabakowym pożyczkiem
od pana Keinmereru, który wydał o-

pinjł, że Połhka ma za wielkiego budże­
tu i za wielki gotówki. Z tego widać,
że pan Kem:jnerer nie rozumi naszy sy­
tuacji narociowy. On. pewnie miszlał

tak: z małeg)o budżetu i z mały gotówki
to oni będą piogli tylko mało ukradnić,
a wtedy bedpie łatwy sanacji w Rzeczy-
pospolity.

To było §ego amerykański, żymny
spekulacji. Ale pan Kemmerer zapo­
mniał o mórhlny stronie swojego recep­
to. Polska jest jak ta panna na zamąż
wydaniu. luft mni posagu, tem rani mi­
łości od swego kawaler, im mai budże­
tu i gotówki, tem mni patriotycznego u-

czuciu w kręju! Jeden z posłów w na­
szego Sejmu bardzo dobrze powiedział:
Rzeczpospolita powinna być jak gmin­
ny krowy, k)tóry cała wieś może doić.

Cały sztuki w tem, aby ji z palcami zła­
pać za dydkp

Ayz ty pożyczki, to ja panu redakto­
rowi mówimi, że bedzie figi. Ja tyź
miał raz takiego goszczą, który chciał
odemni pożyczki sto dolary. Jemu

szlag trafił w; nogi, a trochy i na mózgu,
i ja musiał cb drugi dzień iść.mu do

niego ogolić, ’i. ja za każdy raz robił je­
mu pożyczkowy djagnozy. I tak było
przez cały rok, że ja jemu golił gęby i

kieszeń, a o pożyczki jemu to ja nawet

nie miszlał. On miał uczechy a ja miał

profitu. On różne parssywy dłu­

gi, aby mi za golenie i za djagnozy za­
płacić, a Ja go częgiem zapewnił, że je­
go sytuacji jest bardzo dobry i że bedzi

dolarowy pożyczki, ino on musi splu­
waczki z tego k^,ta dó tamtego posta­
wić i jeszcze inny reformy zaprowadzić.
Jak się to skończało? Bardzo dobrze.

Mój klient umarł i teraz mieli doktorzy
kłopot z djagnozem, co jemu braknjło
na mózg, zatwardzenie czy rozmięk­
czenie

Niech sze pan redaktor nie boi, z na­
szym Ojczyznem nie bedzi tak smutne­
go końca. My możemy sprowadzić do
ni jeszcze ko,pę różny eksporty z całego
świata. Ktp powiedział, że to musi być
koniecznie pożyczki dolarowy? Jak
sze panu Zdziebkowski bedzi lać woda
za krawatki, to on weźmie i mtlrejsy
albo chińskie cekiny albo nawet i tu­
reckiego bilonu. Pan mewi: in der Not
frisst der Teufel Fliegen. I my już od

parę łat przechodzimy taki muchowy
kuracji . . .

7.
Dwa zwierzęta czworonogi;
Jeden z lasu, strugi z domu

Gdy się zejdą, hałas srogi,
Czynią razem nakształt grotem,

Dzieje się to nie w naturze,
Tylko taka jest zagadka;
A ten hałas brzmi przy furze

Kiedy droga niezbyt gładk,a.

Pierwsza i trzecia dzieciom sśę podoba,;
Bawi, zajmuje i naukę daje;
Druga i trzecia nie tylko ozdoba,
Kiedy z węgrzynem na serwecie staje:
’Jednak z tych miłych i -ponętnych rzeczy,
Gdy je w trzy zgłoski razem poskładamy,
Wstrętne powstanie babsko - któż zaprzeczy?
Przed jej językiem wszyscy uciekamy;- K.

ł
e

Rozwiązanie szarad z ostatniej niedzieli;
nr, 5: areszt; nr. 6: Gdańska,

Trafne rozwiązanie szarad nadesłali z Byd­
goszczy: B. Porzych, M. Guziołkówna, F. Czer­
niak, J. Czerniak, F. Andrysówna, W. Ziawiń-
ska, M, Jakubowska, B, Miłomirska, K, Rygiel,
St. Płocnocki, K. Staniek, Z. Szajda, H. Sikor­
ski J. Kontowski. W . Górkiewics, K, Lewandow­
ski, W. Bielawski, M, Frydrychćwna, T, Frydry-
chówna, F. Jurkiew’icz. F, Kaszuhowski, W. He­
rold, W. Sapeła. K. Gajdówna, S. Jesionowski,
A. i L. Ormińscy. M. Kretowicz, M. Kretowi-
czówna A Lewandowski. C. Zawadzka, A- Knie.
cicha, S i J Jabłońskie, M. Bendiźanka, K. Wa-
sielewska. Ł, Ma!kowska, J. Biłicka, B. Woźnia­
kowska. M, Podalakówna, Z. Rysikiewiczówna,
A. Stranz. S, Podwiński, Z. Kowalski, M, M.

Tierling M B. Kaźrri!erczak, W. Sławiński, H.
Kirska A. Hoppówną. M Zimecka, J. Sepper-
tówna M. Smoliński, J. Stanek, J. Stankówna,
Z. Bilicka. W. Bi!icka. Z Saganowska, S. Mocny,
M, Przybylska, F. Mocny, E. Szatkowska. E.

Dortażanka, E. Niemczewski, H. Jasiewicz, K,
Niemczewski, W. Sadowska, J, Sadowski.

Z prowincji: U. Krymska, W. Chojecki -”

Solec Kujawski, J. Pełąkówna - Rybnik, F. Br,
ry!ski - Maksymiljąnowo, W. Kosecki, Bela-

nówna,- Osiek i. Ziemnicki - Rudnik, R.
Świetlikówna - Koronowo, F Pertek — Margo­
nin, 3 Ormiński — W?ązaww, E. Dawid - Na­
kło, K. Krzywosądzki — Lubostroń, B. Bocheń­
ski - Żnin, H Nalewajska - Graboszewo, W,
Iwąszek — Trzemeszno, I,eszek Kowalski —

Skulsk, ?,eon Bidziński - Baboszewo, Zygmunt
Laskowski — Inowrocław.

a

Nagrody w drodze losowania otrzymaH:
1) Z. Kowalski, Bydgoszcz, ul. Śniadeckich

45 p Tl. (R L. Stevenson ,Wyspa skarbów").
2) Antonina Kniecicka Bydgoszcz, ul. Bocia,­

nowo 23, (Tadeusz Soplica, Adam Wolaóski

,,Wojna polsko-rosyiska 1792 r.")
3) J, Ormiński, Wiązowno, pow. bydgoski,

(Marjusz Zaruski ,,Na morzach dalekich").

PAPIER - TOREBKI
Papiery pakowe w różnych gatunkach.
Torebki, ty!ki: ko!onjalne, piekarskie, ga­
lanteryjne, dfogeryjne i k p, poleca firma

chrześcijańska
-Saara Ssoaraońslai
SOcaSs!HseB ffaaBmr%rtaai

Bydgozscz, ul. Poznańska 10. Tel. 16301

Dla panów hartowników odpowiadał rahaP
S4JW
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^.Położenie i rozwój

przemysłu bydgoskiego
c- w r. 1925 w cyfrach.

Urząd Statys!tyczny przed kilku
dniami zebrał nader cenny materjał
statystyczny co do zakładów przemy­
słowych na terenie rn. Bydgoszczy, za

wyjątkiem tych tylko warsztatów kra­
wieckich, szewskich, rzeźnickich i pie­
karskich, które nie posiadają silnika

zapędu mechanicznego lub zatrudniają
mniej niż 5 pracowników, Zestawienie

oparto na materjale dostarczonym
przez poszczególne przedsiębiorstwa.

Z zestawienia tego dowiadujemy się,
że w roku 1925 było na terenie m.’Byd­
goszczy czynnych 4 młyny. Normalną,
produkcję wyraża się cyfra 18 200 t. W
roku 1925 przemęły wszystkie młyny
6 580 ton, w porównaniu z rokiem 1924

przemiał zmniejszył się o 2 400 ton,
przyczem liczbę robotników zatrudnio­
ną, w tej grupie przemysłu zredukowano
do 49 robotników.

Browarów w Bydgoszczy jest 4, w

tem 1 nieczynny od 1. 11 . 1924 r. Nor­
malna produkcja winna wynosić 54 tys.
hektolitrów piwa, i 13 milj. flaszek wo­
dy limaniadowej. W roku 1925 wypro­
dukowano tylko 22 tys. hi . piwa. Nor­
malna ilość robotników winna wynosić
115 robotników, w roku 1925 było za­
trudnionych wiosną 104, jesienią 71, w

tem 13 kobiet.

Octu wyprodukowano 160 000 kg.,
musztardy 3 000 kg.

Istnieje w Bydgoszczy jedno przed­
siębiorstwo czyszczenia okowity i za­
trudnia 13 robotników; jest w stanie o-

czyścić rocznie 1 700 000 litrów okowi­
ty. Produkcja z roku na rok maleje. I
tak w roku 1922 oczyszczono 1 612 797
Itr., 1923 - 1 552 404 Itr., 1924 - 1 299 228

Itr., 1925 - 923 371 Itr.

5 przedsiębiorstw trudni się destyla­
cją rozmaitych wódek i likierów.

Wszystkie przedsiębiorstwa zatrudniają
łącznie 45 robotników,, w roku 1924 —

24. Produkcja w bieżącym roku wy­
nosi 527 tys. Itr. rozmaitych wódek, czy­
li w porównaniu z rokiem 1924 rzeczy­
wista produkcja zmniejszyła się o 155

tys. Itr,
Przedsiębiorstwa wyrobów mięsnych

przerobiły 58 ton mięsa.
Mleczarnie przerobiły 9 milj. litrów

mleka.

Palarnia kawy zatrudnia 18 ludzi,
przepalono 450 ton kawy.

Przemysł cukierniczy przerobił 904
ctr. cukru. Zatrudniano 340 ludzi.

Państw. Fabryka Wyrobów Tytonio­
wych wyprodukowała 24 000 000 papie­
rosów i cygar. Zatrudnia 415 ludzi, w

tem 10 męższyzn i 405 kobiet.

Piekarnie przerobiły 2 000 ton mąki.
Ukwaszono 2 000 ctr. kapusty i 200

ctr. ogórków kiszonych.
Bielizny męskiej i damskiej przed­

siębiorstwa zdolne w ciągu roku nor­
malnie uszyć 4 240 000 sztuk. Rodzaj
siły zaipędowej: motory elektryczne;
zatrudniają 125 ludzi.

Przedsiębiorstwa odzieżowe zatrud­
niały 430 pracowników; przerobiono o-

koło 250 000 sztuk różnej garderoby.
5 przedsiębiorstw produkuj,e obu­

wie. Przedsiębiorstwa zatrudniały w

1925 r. 563 robotników i wyprodukowa­
ły 650 000 par różnego obuwia.

Normalny roczny wyrób kapeluszy
wynosi 800 tuzinów. Zatrudniano 16 ro­
botników. Wyprodukowano jednak tyl­
ko 300 tuzinów kapeluszy z powodu bra­
ku kapitału.

Normalna produkcja sztucznego po­
kostu i terpentyny wyraża . się cyfrą
10 000 kg. pokostu. W roku 1925 wy­
produkowano 50 v/o normalnej produk­
cji. Od września ub. r . brak zamówień.

Farbowanie i chemiczne czyszczenie
odzieży zatrudnia normalnie 80 ludzi;
jest w stanie oczyścić i ofarbować około
16 tys. sztuk. Przedsiębiorstwo stale ’

zatrudnia 66 ludzi, w tem 54 kobiet.
4 przedsiębiorstwa- produkujące ar­

tykuły ehemiczno-lecznicze , zatrudnia­
ją 18 ludzi. W roku 1925 wyproduko­
wano 400 ton różnych eterów, esencji,
maści i innych wyrobów. Przedsiębior­
,stwa posiadają nŚpUwpy riektrycsBą, .

Kupiectwo a szkoła dokształcająca
kupiecka.

Niejednokrotnie podnosiło kupiec-
two na swoich zebraniach,; że ucznio­
wie kończąc dokształcającą szkołę ku­
piecką przy tut miejskiej Szkoły hand­
lowej, mało wynoszą stamtąd wiadomo­
ści, potrzebnych im do swego zawodu.
Zdarża się bowiem, że uczeń taki nie
umie ani ortograficznie pisać ani dać
sobie rady z czteroma pajelementar-
niejszemi działaniami rafhunkowęmi,
nie mówiąc już o najprymi!tywniejszych
zasadach książkowości i korespondencji
kupiec,kiej.

Chcąc temu choć w części zapobiec
zwrócił się Zarząd Towarzystwa Kup­
ców do Magistratu z prośbą utworzenia
nad tą szkołą kuratoijumi, któreby się
składało z przedstawicieli sfer kupiec­
kich oraz z grona nauczycielskiego tej­
że szkoły i miało na celu usuwanie
wszelkich przeszkód, tamują,cych naukę
i jej szczupłe dotąd wynikt

Pierwsze takie zebranie informacyj­
ne odbyło się w ubiegły wtorek, w któ­
rem wziął udział Zarząd Towarzystwa
Kupców i przedstawiciele kierownic­
twa teiże szkoły.

Na podniesione ze strdny Zarządu
zarzuty od pown dział wyczerpująco p.
profesor Witek.

Przyznał -m, że trafiają się spora­
dyczne, wypadki, iż uczeń, wychodząc
ze szkoły nie posiada wymaganych ort

niego kwalifikacji, lecz wijia nie leży
tu tylko po stronie szkoły, )ale w więk­
szej części po stronie ucznią i posyłają­
cego do szkoły.

Kupcy przyjmują często uczniów o

zbyt niskim poziomie umysło"wym bez
ukończenia niekiedy szkoły powszech­
nej, która już sama powinąa dać ucz­
niowi zasadnicze wiadomości, a te ma

uczeń w dokształcającej szkole jedynie
pogłębiać. Zważywszy, że program na­
uki, obejmujący szerszy zajtres z dzie­
dziny handlu, geografii gos)podarczej, o-

bywatelstwa. języka polskiego, księgo­
wości i arytmetyki handlowej musi

być przy szczupłej ilości godzin wyczer­
pany, trudno wymagać od nauczyciel­
stwa, by poświęcało doda(tkowy czas

dla niewielkiej ilości mało przygotowa­
nych uczni. Frekwencja uczniów do

szkoły nadzwyczaj smutny przed stawia
obraz. Stwierdzić można, że bardzo

wysoki procent kupców posyła swych
uczniów nieregularnie do Szkoły. Uczeń
taki traci wątek nauki a nie mając czę­

sto własnych podręczników i nie mogąc
braki swe uzupełnić, coraz bardziej obo­
jętnieje i wreszcie absolutnie się nauką
nie zajmuje.

Zdarzają się wypadki i to częste, że

kupcy, przyjmując ucznia, przez dłuż­
szy czas - nieraz do dwóch łat do szko­
ły go nie zgłaszają.

Uczeń taki, ściągnięty do szkoły przy­
musow’o opuszcza ją po kilku miesię­
cznym zaledwie pobycie wskutek ukoń­
czenia praktyki lub 18 roku życia, który
to wiek nawet mimo nieukończenia

prktyki uwalnia go od dalszego uczę­
szczania do szkoły.

Zważywszy, że uczeń korzysta z na­
uki jedynie w szkole, bo poza nią niema
na naukę czasu lub brak mu podrę­
czników, że do szkoły tej uczęszcza nie
z dobrej woli lecz pod przymusem, że

nauczycielstwo niema egzekutywy w

razie przewinień, przyjdziemy do wnio­
sku, że szkoła ta ma nader trudną rolę
do spełnienia.

Zaznaczyć jeszcze wypada, że szkoła

dokształcająca niema osobnego etatu,
że siły nauczycielskie w niej zajęte to

przew’ażnie nauczycielstwo ze szkól po­
wszechnych, które z natury rzeczy dba

w’ięce j o ogólne wykształcenie, niż o fa­
ch owo-hand!owe, bo do tego ostatniego
nie posiada specjalnego wykształcenia
teoretycznego ani praktycznego.

Powodem, że nauczycielstwo szkół

handlow’ych nie garnie się do naucza­
nia w dokształcającej szkole, jest prze­
ciążenie pracą we własnych szkołach o-

raz niskie wj-uą^mdzenie. (Kierownic­
tw’o szkoły pobiera miesięcznie aż
35 ,złotych)

W sprawie utworzenia kuratorium

przy dokształcającej szkole, to przed­
staw’iciele nauczycielstwa chętnie się na

to zgodzili, zaznaczając zresztą, że nie

jest to nowością, bo Rada miejska u-

chwa!iła Już w roku 1924 statut dla ta­
kiej instytucji, a Wojew’ódzki Sad Ad­
ministracyjny tenże zatwierdził 2 lipca
1924, i nie wiadomo, dla jakich powo­
dów pozostał on do dzisiaj tylko mar­
twą literą.

Spodziewamy się, że m-iarodajne
czynniki niezwłocznie zajmą się tą w’aż­
ną dla podniesienia poziomu dokształ­
cającej szkoły , kupieckiej sprawą i

stw’orzą nacU-mto odpowiedni nadzór,
który czuw’ać"będzie nad jej sprawno­
ścią i rozwojem.

’

Mąkę mięsną i oleje tłu)szczowe pro­
dukuje jedna rakamia, zatrudniająca
5 ludzi; z padliny zwierzęcej wyprodu­
kowano w roku 1925 — 1 600 ctr. mąki
mięsnej i 275 ctr. tłuszczów.

Smary, tłuszcze, mydło, proszek do

prania produkuje 8 prz(edsiębiorstw.
Zatrudniają one 82 łudzi; wyproduko­
wano w’ ciągu roku 1925 -- 600 ton my­
dła. 280 proszku, 140 000 kg. kleju i
6000 kg. smaru.

Jedyna huta szkła n,a terenie m.

Bydgoszczy zatrudnia 130 robotników,
w tem 64 kobiet. W roku 1925 wypro­
dukowano 1 100 000 sztuk butelek, pod­
czas gdy w roku 1924 wyprodukowano
szkła taftowego 6 000 m8 i 60 000 sztuk
butelek. W bieżącym roku była od
1. 2—.31.3. nieczynna, z powodu remon­
tu. Liczba zatrudnionych robotników
w porównaniu z rokiem 1924 wzrosła
o 60.

Przemysł cegiełniany zatrudnia 75
łudzi. Wyprodukowano 8 milj. cegły,
350 000 dachówek i 600 000 rur.

(Dokończenie nastąpi)

-ML? ,Miafloi^
udeiikatnia i odświeża cerę, Chroni twarz/ręc?Ą

przed pękaniem, .

GIEŁDA ZBOŻOWA.

Poznań dala 29 1 19:6 r

loco ’’eznań "a 10 kg. J2 ce tuary) w ł du ifeach

wagouowyci,
Cens ga 100 kg. od7?—do zt

ó. ........... 1925-2025
Jęzn^en br wrń- .. .... .. 21 0- S,O
Jęczmień zwv!jłv ......... 20 no—21,00
Ma aŻytna 65i.wł work .... 8275-33,75
Mak" ży ni ?t)” ’z workami .... SI 2. -3 2 25
Maka i.szenna ć’%/° worka .

- 52 00-55 0,3
Osia żytnia ............................. .... 13,50-14,5!
Osia pszenna .......... 150J-!6,i0
Pszenica ............. 3200-34.00
Owies ................................................. .... 19.50 -20 50

Ziem, jad .............

-

Łubin nieb esic! ............................ 120-1400
Gruch Victorta .......... 55,03-39 00
Ziemniaki fabrv , zne .......

,,l
’

Tars na bydło.
Notowania tiieźm nie,-U e M Pornhńłu.

Urzędowe sprawozdanie targowe h,omisii No­
towania Cen za 100 ke żvwaj wagi s dnia 20. 1 25

Swł ileś
oetnomięs.iste cd 12C do i 0 kg źvwej wag! 154

petnomięsiste od 10.) do 120 kg. żvw. wagi 150

Delnnmięóste od 83 do 100 kg żyw. wagi 144.
m ęsiste świń"5 prnad 80 kg. 13o

maciory i późne kastraty 120-140

Zfszd Izb

Przemysłowo-Handlowych.
Jak zapowiadaliśmy, odbył się w Kato­

wicach w dniach 27 i 28 stycznia r. b . zjazd
Izb Przemysłowo-Handlowych. Przewodni­
ctwo zjazdu powierzono prezydentowi byd­
goskiej Izby Przemysłowo-Handlowej p. Ka­
sprowiczowi z Gniezna. Na zjeżdzie były
reprezentowane wszystkie Izby przemysło­
wo - handlowe w Polsce (b. zabór rosyjski
nie posiada Izb Przemysłowo-Handlowych).
Z ważniejszych uchwał podnieść należy so­
lidarność zjazdu z uchwałą Zjazdu Towa­
rzystw Przemysłowych, który niedawno te­
mu odbył się w Krakowie. Uchwała ta wzy­
wa rząd do jaknajśpieszniejszego opracowa­
nia projektu ustawy o zorganizowaniu Izb

Handlowych na całem terytorium Polski.
Najważniejszą uchwałą zjazdu jest jednak
postanowienie popierania zacieśnienia sto­
sunków handlowych z Czechosłowacją.
Uchwała ta jest o tyle ważniejsza, żęw
ostatnim czasie coraz więcej mówi się o pro­
jekcie unji celnej z Czechosłowacją. Jak­
kolwiek myśl tę popiera dużo wybitnych
osób w Polsce, należałoby ją jednak tak

postawić, że nie my, ale Czesi byliby tymi,
którzy proszą o unję.

BANK POLSKI płacił w dniu 29-go
stycznia za:

dolary ameryfe.
funty szterlingów
franki szwajcarskie
franki francuskie

guldeny gdańskie
marki niemieckie

7.25
35.38

140 30
27 35

140.39
1^7,25

Urzędowa Ceduła Giełdowa

Giełdy Drzewne! w Bydgoszczy
a dnia 28 stycznia 1928 r.

za re’ w złotych.

To war

Tr ns

akcje
KtS?to

nn

Snrze
daż Ter

min
Wianki

V-Cena za metr kb.

Ba!e Sosnowe

ang w tem
1/6 świerko­
wych, dług,

od 9U przeć,
16/17 grub,

2, a%, 3"

s?,er, norm,
wedł. zwycz.
gdańsk u/s.

342,50
za szt

do 15.
V. 26.

rjr

franku

wagon
Gdańsk

Ta saine
IV klasa

271,?oj __

sa szt,.!
dto. dto.

Osiicowe k!o­
ce zapałczane
odziomkowe

dług, od 2, tO
.0 w czubie

od 25 cm.

wzwyż

35,40
do

39,-

zależnie
od stacj
załad. i

gatunku
towaru

Papierówka
świerkowa

świeżego
cięcia

226,-
za

sążeń
_

fr. wagon
st. gran.
Prosken-

Grajewo

Dębowe klo­
ce odziorok.

dług, od 3 hi

wzwyż,
030—10cm
0od40cm

wzwyz

_

58 40
73.-

fr. wagon
st. załad,

Hrubie­
szów

Bale angiel­
skie sosa,

świerkowe,
jodłowe u/s.
wedł. zwycz.

gdański c’i

336,30
fr. wagoo

Gdańsk

Papierówka
świerkowa

_

155,50
O

sążeń

4-5
raies

dto.

Sosnowe
kloce odzi om

sówkowe
58 dto.

Sosnowe

,leski boczne
bez sęka,

czyste, suche

grab. 23 mm

krótkie 1,0—
1,80 to.

. 106,20
fr. wagon

Byd-
goszcj

W zaofiarowania;

1- Kopalniaki. S, Kloce dębowe stolarskie.
A Dębina na pniu,

W poszukiwania;
t. Podkłady kolejowe. 8- Sosnowe k!oce od-

ziomkowe na etapasfc, A, Kloce drzew Itóciastyeh
sm ekąport.



Niedziela, dnia 31 stycznia 1825 r.

rozpoczyna się

Tylko raz do roku urządzany jest przez nas JBiffiiSg podczas którego Szan. Publiczn,ość ma jedyną możność po najkorzyst­
niejszych cenach zaopatrzyć się w towar bieliźniany, bieliznę gotową oraz konfekcję. Wielkie partje towau zostały zakupione wprost w fabrykach
po cenach wyjątkowo niskich i dla tego też towar ten jak i bielizna wykonana w własnych warsztatach w wielkich ilościach została skalkulowana

po cenach najniższych.
Barałego JosM: ,,eSwfóo as^r^t i anahg sbwite”.

Ażeby się o powyższym przekonać, podajemy poniżej d!a ścisłości ceny niektórych artykułów.

WłSBot SteowdBSKiSOTra^:
Surówka.................................. od zł. 0,94
Płótno bieliźniane................... ,, ,,1.10
Płótno bieliźniane 80 cm. - ’.,, 1.83
Zefir bieliźniany t.’,, ,, 1.25
Płótno w kraty, pościelowe ,

-

,, 1.44
Fartuchowe............... ...

- -

,,, ,, 1e80
Płótno pościelowe 140 cm. - f,,,,2.E9
Warp na suknie domowe - - -

,, 1.40

SbSctBfiWmęfaSaHiraasSw.:
Koszula damsk. z dóbr, płótna z haft. zł. 3 .80
Koszuladamsk. z dobr.madap.zhaft. ,, 4.50
Garnitur bieliźniany damski ... ,, 5.90
Koszule damskie bat. kol. z walans. ,, 6.—
Garnitury bielizn, damskie z madap. ,, 3.—
Gzepczki nocne bawełn. strojne od ,, 3.—

Chusteczki damsk. w cenie 1.50 - 90 - 75 B.gjj
Oraz wykwintna bie!izae kolorowa w wielkim
wyborze w ręcznym wykonaniu i z walansieoami.

I UMgsBcSe;g:
Bluzki woalowe Serja I. -

. zł. 9 .15
Bluzki woalowe Serja II.

’
- A n 12.—.

Bluzki rypsowe................... ... 6.-

Koszule męskie smokingowe . . n 12.50
Koszule męskie frakowe - -

. n 18.30

Olbrzymi wybór resztek w haftsch bSel?źnisnych, koronkach, we!nie i bawełnie pcs niebywale niskich cenach.

Prosimy Sz. Publiczn,ość o łaskawe zwiedzenie wnętrza naszego magazynu, który jest dekorowany przez’naszego
dekoracji p. OffBllcoWSBciegO, którego prace zdobyły w Europie Środkowej wszechświatowe uz

licSswaBta.

W sprawie konkursowej co do majątku Stefana

Sawińskiego kupca w ffek?e wyznacza się na

wniosek dłużnika termin do ugody przymusowej na

22 Sutego 1925 r. godz. 9 przed połud.
w pokoju nr. 2 . tutejszego Sądu. Projekt ugody i
oświadczenie się zarządcy masy złożone w sekreter-

jacie celem wglądu przez uczestników.
Zarazem zarządza się zwołanie zebrania wierzy­

cieli w tym samym czasie celem załatwienia wniosku

zarządcy na sprzedaż towarów i. inwentarza. (2546
,Nakło, dnia 24 stycznia 1926 r.

Sąd Powiatowy,

Sprzeda! przyiiHisowa.
W poniedziałek dnia 1 lutego o go­

dzinie I i pół po południu będę sprzedawał
w Bydgoszczy przy ul. Mostowej 11, w fir­
mie H. Sebroeter najwięcej dającemu i za

gotówkę: (2575

Preuschoft, kom. sądowy w Bydgoszczy.

ŁfóKa żelazne

plerwssoFz,
j wykonania

Łóżka dziecięce
biało lakowane

Wózki dziecięce
w wielkim

wyborze

Omywa!nie
l garnitury do

takowych w

w różnych
cenach.

Aby szybko rozpowszechnić przedsiębiorstwo
między czytelnikami niniejszego pisma, posta­
nowiliśmy rozdać 6939 portretów da?mo.
Przyślijcie nam fotografię starą lub nową,
pojedyóczą, podwójną lub grupę; -z Waszym
dokładnym adresem na odwrotnej stronie

fotografji, a otrzymacie wkrótce powiększony
ze zduraiewającem podobieństwem, prawie

Rozmiar powiększenia:- 85X45. Skorzystajcie
jaknajprędzej z naszej propozycji gdyż obecnio

przewidzieliśmy tylko 8980 portretów. Jako

wzajemną usługę, gdy będziecie z por­
tretów zadowoienl, prosimy polecać
naszą firmą wSrfid znajomych i kre­
wnych. Fotografię otrzymacie z powrotem
nie uszkodzoną- Za przesyłkę, opakowanie
i inne wydatki prosimy przysłać S Zł. lub

sa zaliczeniem 3.75 z?.

Przy grupach na!afy twarz ao powiększ. oznaczyC x.

Przedsiębiorstwo artystyczne

,,REKORD" paiŚiŁin.

S’ffliMtCtafcfe o

fbeweBefeiicfe!

Srand-Cffl/c jftestiMuwnxia.

Jagiellońska 12. - Telefon 370.

Ifit nieefeielfe. jdmia źO %°ta.3z sfe%?gg
uumn(u!t!iu)mniiimn!i)iiiur !iuiku!jiisjiiiiiisiiui!!nii!!!iaiiu:i!!ni)ąi!iiiuiisi!iiuł!iiiii!iui!!!:!iit!:i!iigiijm!ifł!H!iu)niii^n;i

ulubiony kapelmistrz

Z własne! P!asowa! gotowe f na m!orę.

Kostiumy damskie szewiotowe sd zł. 47

Kostiumy damskie bostonowe,, ,, 45
Kostiumy damskie gabardyn.,, ,, 79
Płaszcze damskie sukienne .,, 33
Sukienki damskie szewiotowe M ,, 13
Sukienki pope!lnowe, gabardy­
nowe, spódniczki, bluzeczki.
Kapelusze dam. Jedw. rypsowe ,, ,, 9
Obrania męskie i chłopięca, płaszcze,

czapki poleca bardzo tanio

HOb’elimslo

Jezuicka nr. l, róg n!. Długiej.

AIEMteW

do podróżowania na prowincję poszukuje po­
ważna i zaprowadzona firma w Bydgoszczy.

Reflęktanci obeznani z tą branżą i ma­
}%cy znajomość w okolicy, zechcą złożyć
oferty piśmienne pod łiterg ,,B. B .!( do
,,Par”, Bydgoszcz, Dworcowa 72. 2501

poczta Polski Cekcyn, powiat tucholski

sprzeda w drodze submisji około;
7coa m3 budulcu sosnowego !-W 8cl,

ses ,, kopalniak ,, 8-15 k!.

, Pisemne oferty należy wnieść do Na,d­
leśnictwa do dnia 4 lutego r b. godz. 11-tej,

Bliższe szczegóły w ,,Rynku Drzewnym^
nr. 9. (25 ti

WSW ?l
nowocześnie urządzony, przemiału 300 ctr.

na dobę z większem gospodarstwem rolnem

w bogatej i bezkonkurencyjnej okolicy od

Wpłata 30.000 zł oł,ych.
Zgłoszenia piśmienne pod ,,Młyn11 do Dz. Bydg.

MAlńw

w ssfeotę, dnia 36 stycznia.
Wylosowanie:

indyka - Gęsi - Koguta.
SlaRaB!e ostf. - TUg§aitśwomg.
Na kiermaszu występ drużyny artysb pod

dyrek. -. ,,Bladego Marjąna”.

W nowych tańcach Halamówna
Nowe szlagiery syihp. ,,Mil!a65.

Od poniedziałku koncertuje słynny zespół pod batutą znanego
i dzielnego holenderskiego kapelmistrza

tFeftefideva.
Początek a godzinie 9,38.
Tałtee do białego rana. i2383

Cz?ść zyska iram sfe aa S!zreSaW M.



Niedziela, dnia St stycznia 19S6 n

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Baczność Tow. oświatowe ,,Lech"1, Walne

zebrąpie w poniedziałek, dnia 1 lutego o godz,
8-mej w 3 Maju przy placu Piastowskim.

2457a) Zebranie filjf krawców i Rrawezyń
Z. Z. P . odbędzie się w poniedziałek, wieczorem
o godz. 7 w lokaiu p. Jamałha, ul. Jana Kazi­
mierza, Barzdo ważne sprawy. O liczny udział

członków oraz gości prosi Zarząd .

2470a) Walne zebranie Tow. Kobiet pracują­
cych w handlu i konfekcji odbędzie się w po­
niedziałek, dnia 1. lutego br. o godz, 7. wiecz,
na sali przy kościele św. Trójcy. Zebranie zarzą­
du o godz. 6 .30. O liczne przybycie wszystkich
członkiń prosi Zarząd,

Baczność, Stów. Młodych Półek nBr°myk".
Przypominamy, że zamiast zebrań urozmaico­
nych urządzają oba oddziały w święto Matki

Boriiej Gromnicznej wspólne przedstawienie o

godz. 4 . i 6.30 na sali parafialnej, z którego czy­
sty zysk przeznaczony na odmalowanie kościoła.

Uprasza się o liczne przybycie druhen i ich ro­
dziców, Zarazem przypominamy wspólną wie­
czornicę we wtorek, dnia 9. luttgo w Resursie.

Kupieckiej przy ul. Jagiellońskiej. Zarządy.
2471a) Tow. G,inm. Sokół Bydg. V . Okolę Wił.

czak. W środę, dnia 3. lutego br. o godz. 7 .

wieczorem odbędzie się plenarne zebranie w

lokalu p. Kaubego 4. śluza. Zebranie zarządu
odbędzie się godzinę przed zebrąninm plemńf.
nem. O’liczne i punktualne staw’ieńie’się uprasza

Zarząd.
Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej Bydgoszcz

Fara. Zebranie plenarne we wtorek, dnia 2. Lu­
tego br. o godz. 4 . popoł. na salce parafialnej.
Na porządku dziennym sprawa ćwiczeń gi,mna­
stycznych. O punktualne i liczne prz,bycie
członków prosi Zarząd.

2607aj Baczność, Tow. Powstańców I Woja­
ków Wilczak Okolę - Czyżkówkoi Zebranie mie­
sięczne odbędzie się dnia 2. lutego br. u p. Ko­
złowskiego, ul. Chełmińska ,,Złoty Róg" o godz.
5. Zebranie zarządu o godz. 4.30. Z powodu wa­
lnych spraw, komplet członków konieczny. Syro-

’POtycy, oraz goście mile widziani. Zarząd.
H. K. S . Celem omówienia ważnych spraw,

tyczących się obchodu rocznicy naszej, winni się
stawić wszyący druhowie zarówno I, II i II dru­
żyn v w niedzielę dnia 31 bm. o godz. 3 po poł.
w fWli gimnastycznej przy ul. Konarskiego.
Komplet pożą,dany. Klimek,

kierownik sekcji piłki nożnej.
2582aj K. S . ,,Brda". Dziś w sobotę schadzka

,informacyjna w sprawie niedzielnych i wtor­
kowych zawodów o godz. 7. wiecz. w Domu Cze­
ladzi. Przybycie każdego członka konieczne.

Walne zebran!e Koła Kobiet GhrzeSo. Dereń,
kracii, odbędzie się we wtorek, (święto Matki
Boskiej Gromnicznej) o godz. 5 . popoł. w Ognisku
ul. Jagiellońska 71. O liczny udział członkiń i

przez nie zaproszonych gości uprasza Zarząd,
2435a) Walne zebranie Polaków z Kresów

Wschodnich odbędzie się dnia 3-go lutego o go­
dzinie 5.30 punktualnie w sali hotelu pod Orłem.

2449a) Tow. gimn. Sokół Bydgoszcz VII. Ze-

jjranie miesięczne odbędzie się w dniu 2 lutego
o goda 3 w lokalu p. Komamickiego, ul. To­
ruńska 112. Z powodu bardzo ważnych spraw,
komplet konieczny. Zarząd.

2572a) Tow. Uczni Handlowych. W poniedzia­
łek, dn?a 1. lutego odbędzie się lekcja kółka śpie­
. waczego o godz. 8 . w sekretarjacie. ul. Mazo­
wiecka 43. Dyrygent

2540a) O. ’P. N,. Sekół V. Dziś o godz. 77, wie­
czorem schadzka u p. Kaubego 4. śluza. Bardzo
ważne sprawy. O liczny udział prosi Kierownik.

258Ia) Bydgoskie Towarzystwo Blandolinfetów,
Dnia 4. lutego br. o godz. 7.30 wiecz. odbędzie się
w lokalu p. Formełli przy ul. W’arszawskiej 15
Roczne Walne Zebranie. Wobec ważności przed­
miotów obrad, uprasza się o punktualne i grem­
ialne stawienie się wszystkich członków. Sympa­
’tycy mile widziani. Zarząd.

2564a) Tow. Gimn. Sokół Bydgoszcz Szwede­
rowo. Zebranie miesięczne odbędzie się w środę
dnia 3. 2. br. o godz. 7:30 "wieczorem w lokalu p.
Jąrnatha, ul. Jana Kazimierza, ,Zebranie zarzą,­
du odbędzie się tegoż samego dnia o godz,. 7.
wieczorem. Zarząd.

2568a) Tow. śpiewa nBzwoo". Plenarne ze­
branie odbędzie się w środę, dnia 3. lutego o g.
7.45 punktualnie w szkolę na Okol u, ul. Nowo­
grodzka. Na porządku obrad są ważne sprawy
m. i . przyjęcie nowych członków, interesujący
wykład i różne urozma.icenia. Zebranie za­
rzą,du w poniedziałek, dnia 1. lutego w biurze

parafjalnem. Prezes.

2535a) Tow. Terminatorów Ttrzy kościele św.
Trójcy, Walne zebranie odbędzie się w niedzie­
lę, dnia 31. ’bm. o’ godz. 4.30 w Domu Katolickim
na Wilczaku, Miedza 2. Prosimy o uregulowanie
składek jeszcze przed zebraniem, ponieważ tym,
którzy bez uni’ewinnienia nie płaci!ł, składek nie

przysługuje ,prawo głosowania.
2533a) Tow, Czeladzi Kat Plenarne zebranie

w,środę nie odbędzie się, natomiast odbędzie się
w środę, dnia 10. bm, żebranie nadzwyczajne.

Stew. Kobiet Jutrzenka. Jutro w niedzielę,
dnia 31. bm. roczne walne zebranie na sali przy
kościele św. Trójcy.

2172a) R!’?.b Sportowy ,,Fe!enJa" członkom i

sympatykom podaje do wiadomości, że zaprosze­
nia na zabawę karnawałową dnia l, 2. br. je­
szcze odebrać można u p. Stryszyka,-skład ta­
pet ul. Długa 34.

2272a) boczne wa!ne zebranie Kółka- Ko!;ai-
szego w Rupienlsy odbędzie się u p. Kaźmier-
czaka, ul. Ruska nr. 16 dnia 31. bm. o godz. 3 .

popoł.’ O liczny udział prosi Zarząd.

2111a) Miesięczna zebranie filji budowlanej
odbędzie się dnia 30 bra^ na które dla omówie­
nia ważnych spra,w zaprasza, się wszystkich
członków Narząd.

Zebrania Chrzęść, Z;edn. Zawodowego.
24S2a) ’Związek Urzędników kolejowych: aZree-

szen?e Urzędników Niższych". Walne roczn,e ze­
branie odbędzie się w dniu 3. lutego br. w loka­
lu p. Mellera, przy Placu Piastowskim o godz
7. wieczorem. Obowiązkiem jest przybycie każ­
dego członka. Zarząd.

Zebranie Zarządu Okręgowego Chrz, ZJedn.

Zawodowego, odbędzie się w poniedziałek, dnia
1 IT br. w sekretariacie, ul. Poznańska 4 wiecz.
o godz, 7-mej. Ważne sprawy.

(—) K, Ka!dowsK, prezes okręg-
Baczność, Tow. Termattatsrów p,rzy kcśeie!o

św. Trójcy. Roczne walne zabranie odbędzie się.
w niedziele, dnia 31. 1. br. w Domu Katolickim
na Wilc,zaku o godz. 4 .30. Zarazem nadmienia

się. że kto nie ureguluje składki do miesiąca
października, 25 r. niema prawa do glosowania.
Zatem uprasza się zapłacić skadki jeszcze przed
walnem zebraniem tj. o godz, 4. Zarząd.

2522a) Baczność Tow. CzeladzL Zebranie ple­
narne w środę 3. lutego nie odbędzie się, nato­
miast we wtorek 2 lutego odbędzie się wiecz.orek

familijny. O liczny udział członków z rodzinami

prosi Zar?ąl,

FO,RDON. Walne zebran!e f’ljf Chrz,, Z, Z,
odbędzie się w niedzielę, dnia 7. lutego o godz,
12.30 (po nabożeństwie) w lokaiu p, Kriegera.
Referat drh. Sosnkowskiego z Bydgoszczy, wybór
zarządu_ i inne ważne sprawy, O liczny udział
członków prosi Zarząd.

- Tow. śpiewu ,,Moufuszko" przy kościele św.
Trójcy przypomina. że jutro ó godz. 6 . wiecz. na

sali Pateera odbędzie; się zabawa karnawało­
w’a, z której dochód organizatorzy przeznaczają
na odnowienie wnętrza kościoła Sw. Trójcy, Jak

już donosiliśmyprogram zabawy bardzo uroz­
maicony zawiera wiele niespodzianek dla go­
ści, którzy przybędą, i. poprą dąbre chęci urzą­
dzających zabawę.. Chór wystąpi kilkakrot.nie

pod batutą dyrygenta p, Fr. Masłowskiego, przy­
grywać będzie drklóśłra 62. pp. z jazz-bandem
do tańca. Zbyteczne więc chyba ponawiać proś­
bę, aby publiczność a. szczególniej pąrafjańje
poparli cel urządzonej ’zabawy, i na takową licz­
nie przybyli.

- Zabawą karnawałową urządza we wtąrek
dnia 2. lutego br. o godz. 8 . w Resursie Kupiec­
kiej Zwńązek Polskich Cechów Fryzjerskich. D -

feowiązuje strój wieczorowy. Goście w konthn
mach są mile widziani. Przygrywać bę,dzie orkie­
stra z kina ,,Nowości". Komitet zabawowy przy.­
gotował masę niespodzianek; odbędzie się też

bogato zaopatrzona loterja fantowa. Część zysku
Związek przeznacza na oświatę zawodow-ą i na

bezrobotnych.
— Znaleziony zegarek dam,ski, W Miejskim

Urzędzie Policyjnym zgłoszono znaleziony ąer

;arek damski, zloty (branzołetkowy.) Prawo włsw
snońci należy zgłosić w tymżt urządzą, dl,
Grodzka 32, pokój 7.

— Przybłąkaae psy. W Miejskim Urzędzie
Poli,cyjnym zgłoszono przybłąkanego psa wyżła
mieszanego (suczkę), i małego wilczka. Prawo
własności należy zgłosić w wyżej podanym u-

rzędzśe.
— Znaleziony zegar ścienny i klacze. W Mii_”-

skim Urzędzie Policyjnym zgłoszono znaleziony
zegar ścienny i klucze. Prawo własności, nalaży-
zgłosić w wyżej podanym urzędzie, ul. Gredz-
ką nr, 32, pokój 7.

.—- Zawody w piłka siożną odbędą ,się
w niedzielę 31 b. m, o dodz. 13,30 na boisku

Szkoły Oficerskiej H. K. S. — S. K. S., na­
stępnie o godz. fS,OO Szkoła Oficerską -

K. S. ,,AsIor)a”. Dalszy ciąg rozgrywek’w
następną niedzielę. W związku z powyż-
szemi zawodami odbędzie się w dniu 1 !utc-

go o godz. 19-ej zebranie delegatów klubów,
biorących udział w turnieju u por. Matu-?:

szewskiego w Szkole Oficerskiej.

— Nabrał kupca. Do składu firmy Schoen i
Ska przy Starym Rynku przyszedł pewien mło­
dzieniec, i zwracając się do ekspedjenta, popro-
Bił go:

-- Chciałbym dobry, czarny materjał na gar-
nitur. Może być dobra krepa.

— Służę - odparł kupczyk - i zaraz rozwija
na ladzie cały kawa? wspaniałego sukna.

— E, to mi się nie podoba.
- A może Pan łaskawy coś bawełnianego,

bawełna szalenie spadła, z powodu kapitalne/
zniżki surowca-.

— Proszę. A czy te tańszy interes?,_
-- Ależ daję za pół darmo.
— No to może mi Pan odmierzy 12 metrów

tego bawełnianego materiału i da za darmo, bo

jestem bezrobotny z całą rodziną.

Celem msikssięcia przerwy w odbio­
rze ,,Dziennik’a", upraszamy wszystkich
Sano’. Prenumeratorów o bezzwłoczne

uregulowanie przedpłaty.

tennift na !SfaSy Syd%iełi

fimmsj JitieAnińs^i i J’feBiee§ś

,?/cs(we
do budowy plecy kaflo­
wych poszukuje zaraz

M Ste=zewśki, D?uga 32
n ptr." 12384

tFSdiwMh biate, 71 cm. sser.

białe, lepsze
M 80 cm. szer.

K lepsze 80 cm.

,, P’ Prima 80 cm.

,, 160 cm, szer,

pościelowe w kraty

mtr- zł. białe, 140/J80 ety, . . zł.

,, f,, damskie z mereżką . S.%O ,,

,, ,, damskie ,, . S.SO ,,

,, ,, damskie z haftem . . ,,

,, 1.^55 ... męskie, białe ... ,,

H ,, WflhSMSiftSe ,, lepsze... ,,

,, ,, wierzchnie z gorsem S.OO ,,

Obiady
po 50 gr. Śniadeckich 37
narter (2603

dłOO ^iołych
wypożyczę pod zastaw

K,io, wskaże Dz. Bydg
(2551

JEFtosxa!C p!iaskowe zł., ’SS^"zł., 210,-z/.,

Na wszelkie towary zimowe i materjaty męskie udzielamy IO % roBfflfss.

S’S- spółniaxki
z gotówką do 5000 ztofycli
pośzufcujo samotny han­
dlowiec celem powiększe­
nia, istniejącego przedsię­
biorstwa. Zgłoszenia dp
Dz. Bydg. pod ,,Gwarancj;i
pewna11. (25S9

2538)
tasaaKawsa

B Nr- 6049 do otrzymania portretu na- Wwp!siśM
WJMSS|l4ł i totalnej wielkości zupełnie darmo, ft W)bli]lli

p^rrfreśów darane.

Chcąc szybko rozpowszechnić przedsiębiorstwo migdzy czytelnikami nin’ej-
szego pisma postanowiliśmy FOZdaf 7503 portretów darmo (rozmiar powigk.sze-
nia 35 razy 45). Jako wzajemną usługę, gdy będziecie z portretu zadowolerii,
prosimy po)ecać naszą firmę wśród znajomych i krewnych.

Przyślijcie nam fotograf,ię (starą lub nową, pojedyńczą,- podwójną lub grupę)
a otrzymacie powiększctfiy portret artystycznie wykonany, (Przy grupach należy
twarze do powiększenia oznaczyć x

Polecamy natychmiast Skorzystać z powyższe! okazji, gdyż obecnie

przewidzieliśmy tylko 7500 portretów,
Fotografje otrzymacie z powrotem w ca?ośei. -=- Za przesyłkę, opakowanie

i inne wydatki prosimy przes!ad zł. S 50, lub za zaliczeniem zt 4 25,
A więc natychmiast przyślijcie odcinek, .niniejszy oraz fotografję z adre­

sem na odwrotnej stronie i zł. 3.50, lub za zaliczeniem zł- 4.25.

Listy prosimy adresować:

Poszukuje posady -

iljgFOWBtósi

oddziału w ,przedsiębior .

stwie handiewena, obo­
jętnie ja -iej branży. Je ,

śtęm biegłą w połskito
i riieinieck;m, zmm

książkowftść i korespon
de,neję. Łasuawe zgłosz
pod ,,K,ierowniczka” do

Bydg. f26!S

i ree.’?sisr

dziewczynka, zilrowa,
,ładna, da oddania na

njłasna lub na wycho
wanie. Oi. do Ds en

Bydg. pod ..Marychna1".
(2570

zaraz 600 zi, odstąpię,
pokój z kuchnią za zgodą

ospadarzą. Zgł, pod ,,Ś. L?,
,o Dz. Bydg . 12-5(53,

Jłstiee,ko
jednoroczne oddsrn. aa

wychowanie porządnej
rodzinie. ZgŁ di) Dżien.

Bydg. pod ,,łOaOO111 (9610

2S26

,,Wsrtodan , Łódtś Zietons Tei. 33-71.
Uwaga: Prośmy odróżnid wykonanie naszej firm,y od różnych, falsyfikatów.

BsSn’owolna licytacja.
W poniedz alek i w środę dnia 1. 1 3.

l!itego b. r . odbędzie się licytacja przy ul.

Długiej 32, w składzie obuwia

róioysl; galunków obawia
ca. 300 par 2S07

od godz. 10-tej przed południem.

Swifeoikj feaśoi

St. Plaesterer :: Dworcowa nr. 3.

W kółku prywatnem dla starszych pań i panów
może brać udział jeszcze kilka osób. (2572

KsraotdSsnw%aa s?si!’fe"tCB’sw maajfKa. eutaKSsa-

Wobec zamknięcia Sklepu St. Buczkowski
Ul. Gdańska 149. zwracać się w sprawach

dotyczących,-

,,Sciifflasiy" Księgarnia fiicryn
2470)

W

r ?fIma ffl?glal SMBśSąsSi 1

z kopa!ń (SSescSfego oraz u45 j
gSOfoSS ifeaas§TOSc;E!SjS po cenach !

konkurencyjnych (koncernowych)
ofiaruje z terminową dostawą
To.Wfl Górnaśi. Tow. Węglowe j

M%"fiG"WCz o. o. w Katowicach, i

filjaw Bydgoszczy, ul. Dworcowa34,Tel.668 .

SprzadaS rręg!s kontarnu Olaschs Sp. ftSsj.

W J. CBPSSSBi,ECKB ’

:A. - Sfisfradl g

MMMfeM!!WM



Nr. 26. Niedziela, dnia 31 stycznia 1926 r. Str. 18.

Br. med. St. Machnicki
rs w

orlw w cbsrobach fcfejsh i wm?irznjń.
Telefon nr. 20 . (1374

Vis-a-vift cukierni p, Schnakenberga.
Godziny przyjęć od 10—1 i od 3—5 po południa.

S5Kr

s

i

t

g

!

S

I

s
1

Niniejszem podaję do łask, wiadomości, że

przy moim handlu węgla otworzyłem osobne

Sisre miswtójtteftiffll

w którem udzielać się będzie wszelkich in­
formacji w sprawach pet!Bt’"ćw państwo­
wych i w sprawach b’!an;ów/di, po atem

przeprowadzać się będzie na życzenie zam­
knięcie ksiąg i z,estawienie przepisowych
bilansów. Ze względu na moją długoletnią
pracę w Urz. Skarbowym, a w ostatnim czasie
w charakterze naczelnego sekretarza daję
gwarancję za przepisowe, rzeczowe i sumien­
ne załatwienie powierzonych mi spraw.

i

1

1
1
1
i
1
i

11
1

1Andrzej Burzyński,
ul. Sienkiewicza nr. 47.2435

%aauBsmeBeBB

Morsuj ^łBBadtołre

G. Vorreau m

rewizor ksiąg,
Jagiellońska 14 Bydgoszcz, Telefon 1259.

SzlfiOfiSB

SiasL Kgihatiklego...-, ,%s .;.s,.

Kursy nowe dla puczą,kujęcych i dokszta -

tających rozpoczną s; w zwartek, dnia
4 lutego br, W”’— "" "". ”

pisy cod;, !}t; g, 12—2 i 4

ikcje prywatne teidego czasu. r;?SS

UCZ SIĘ W HAUCfi TWA PRZYSZŁOŚĆ
1. Chcasz uzyskać cenzus nauki z k(asy 4-8,3 gimnazjum

(potrzebny ao awansu iub stabilizacji),
S. pragniesz posiąść ogólną wiedzę, niezbędną w pracy

i tyciu tprosp. lii. ,

3. chcesz nauzcyć s ę s :ybko Języka angie!skiego, nie­
mieckiego, iub francuskiego (prosa li,), wpisz sTa zaraz

na; ,.powszs;chnł kufsa kgresponoen;,yjńf."
. .MATURA”. KRAKÓW, ul. Karmaiicka 3j. Uczą P p
Profesorowie ezkof średnich I Docenci Uniwersytetu
Próbne !akcja na a dni, po Radssłeislu zł. 8 (w znacz]
kaoh). Wpisy na l!, semestr do i lutego br, informacje

5 crusmskta bft?.,’ )lił.tfl!}fS. odnftMriAttt ?nacyki ioxda

Mam Slołiistó

wckrnuje (9512

tórmsrz?aiiig g§?fesfię
Jterashg i ra?s!(ą

podług miary i najnowszych żurnalt,
Obfity wybór materiałów na składzie.

BYO0O5ZCZ, Pomorska 18 (rog Śniadeckich)

Os!sot PEeger

właśc.: 1 JasSeftsfes a F, Zeher.

SgeEjalay shlal okułarOw
? Bydgoszcz, ulica Gdańska 15.

Fachowa obsługa i sumienne wykonanie
recept lekarskich. (2008

J

Slfitadl s!fór

Bydgoszcz, ul. Długa 45. telefon Si

poleca stele wie!ki wybór (1741
"

sKlr po^eszwowyeSt

B w§eswswfi?jcb

oraz

eslrawini(tHe
Stepernia na miejscu.

;|Ł- draMl 1 Stern.

Urozmaicenie życia codziennego,
Uprzyjemnienie pobytu w domu

przynosi wszystkim muzyka gramofonowa.
Gramofony beztubówe z wzorową reprodukcją w cenią od 2t.

IBSWfHW ul- laglełlcfts!ta 75

f§i ,H i§W %,Wsi (blizko odwachu). ,

podaje do wiadomośc,i
osób zainteresowanych
że do swego mieszkania :

nS. Petersoaa 15, prze
prowadził 1840

N!e jest sztuką
zakupywać drogo, lecz każdy obowią­
zanym jest, zakupywać po najniższej
cenie, Tylko, kto swoją kli]’entelę tanio
i dobrze obsłuży, ma gwarancję, że
interes swój do rozkwitu doprowadzi.

najlepsze źfśilło d!a oifspnefiawtów. - - -

Prosimy efeeirzet nasza poRejs z wystawa.
§ 1. Żądać listy D. B. i poczynić swe

zapotrzebowania szpagatu, papie­
ru pakowego i do zawijania
w arkuszach i rolkach we firmie

,,Segrobn" T.: ?s’ p. Dworcowa 35
w domu Hotelu Gelhoma.

§ 2, Żądać listy D. B, i poczynić swe

zapotrzebowania na materjały piś­
mienne, papier oraz przybory biu­
rowe, także karty do gry we firmie

nSegrobost T.zijl Dworcowa 33
w domu Hotelu Gelhorna.

1243

Śs§dajeie wyrobów Rrajowycli!Towarzyska Spiski
ssd IMoin?iai

przyjmuje zamówię
nia na wszelk’o
-rac s i§Isi!im

!’swetry, skarpetki,
pończochy, halki itd i
na kosze do węgli
itd, na krzesła do

wyplatania w (2143
Schronisku d!a
M?ewjlsfc?nysh,

u(. Sfsssłątaja 13-14 .

Telafou 1120.
Na życzenie wysyła

się posłańca,

Paisat iL Fr. Bata]tzalra u. i?. Mta n, 3W3.
poleca:

1) guzik! e
"

spinK do biel znj? męskiej: metalowe, pozłacane,
posrebrzano, etialjowane i z perł. masy,

2) szpilki do krawatów, medale, orzełki, oznak!
d!a towarzystw,

3) posrebrzanie 4 pozłacanie w własnym zakładzie gałwani-
zacyjnym, niklowanie,

4) krążki do fabrykacji n!cianych guz:ków i t d. (1245

Dostarczamy towar solidny w artystycznym wykonaniu według
zmienianych co pewien czas najnowszych wzorów zagranicznych,

Żąda?eie wyrobów Urajowyehl

Z powodu zwinięcia artykułu kandelabry
elektryczne po bardzo niskich cenach,

Najtańsze źródło zakupu na artykuły
szkianue, porcelanowe, stalowe (So­
lingen) galanteryjne, domowe I sprzę­
ty kuchenne wszelkiego rodzaju.

Dla dalszej sprzedaży — ceny hmtom

Tyihols^

pralnia i ptasow nia
wszel iej bie!isny

,,We5l^rfoss
Byd joszcz, Gdańska 13t

Przyjmujemy da farbowan!a i wyorawy na soosSb lipski I pa­
ryski wszelkiego rodzaju skóry futrzane surowe jak:

’

s!sy : na krzyżowy, sobolowe, srebrne i alaska
kró!tki: na sealo’tre, bibretty, sobolowe, skunksowe, patagońskie
koty-, na czarne j skunksy
zające: na chinchilla

wydry, tchórza, kuny, owce, koty, psy i i. d .

Wykonanie pierwszdrzędne. Dostawa przy farbowaniu 15 dni, przy
wprawie 10 dni. Za farbowanie, jak i wyprawę przyjm (jemy pełną g wa-

raniją. Kupujemy wszc(kiego rodzaju skóry surowo, futraan?, płacąc naj­
wyższe ceny rynkowe. Gotowe skórki futrzane mamy na sprzedaż.

S j. S S !f B.u Stefbte?nia ł wyprawa skór futrzanych
,,OOOSOO Poznaft, uitea Fabryczna nr. 31.

Telefon nr. 21 -44 (2004) Telefon nr. 21-44

Jagiellońska n, (Plac Teatralny). (2482

Polecamy na sezon ofceenr

Podkowy -- hacefs,
piece i rury do plecy

soHiecazlcS -

Wszelkie sprzęty kuchenne w wielkim wyborze

Fa. Juliusz Mosolfi
Towarzystwo z ograniczoną poręką.
SftsSca^3 żcStazca.

Specjalny oddz. sprzętów kuchennych ni Gdsaska?.

Telefon nr. 26. (30303 Telefon nr. 2fi .

przez oszcządnoSS bie­
lizny. !’ran e bez chlor
ku, pracą ręczną, wy­
konanie pierwszorzędne,
warszawska (2033

Rusztowy
i maszyno wy

SSS
kupn,e sia e po ce­

nach dziennych
odlewnia żeiaza

F. MS?il, e.%r.

Byiisoszea.

Sp. z ogr. odp.
Bydrószcz

Paderewskiego 315.
PETÓWPolskie Tow.

Węolowe
Telefon nr. 321

2 powoda oddania dzierżawy na 1 kwietnia rb.

poleca się do dostaw

5 sgórnośląaMiego
! lOKSl! u°’sa1^::

w-i6ydgo^zcz^^. Det liczne składy Bydgoszcz, p

tej 378, Gniezno: Mieczysława 14, tel. 382. F;

91iód

pszczelny, pod gwarap
cjg z własnych pasiek
wraz z bańką i porten
za8kg850złza5kg
14zł,, zi 10kg 2840

z!, wydy!a za za iczką
.,Nadija’1 i Ska, Hot

dyszćze, poczta Ę; złów

Wojew. Tarnopol (2ł22

mój cały żywy i martwy inwentarz.

Regulacja według umowy. (2483

HbbM, Góra bob. Żnin
Tel. 44 Tek 44

Ninietewm mamy sassezyt powiadomić Sun. Klijentę!ą, żś s dniem IS bmt.
powierzyliśmy wyłączne pra, ditawicielstwo ł-iny naazej na Wselśopol.Uą i Pot:iorse

M2 i?ssi SGshzzwsSi s Psznaain, ulica Morawo 8. telefon 18-55
której starau (,n uędz,ie poaredoicsyć w wMeutieh zabiegach około dobra współ-
nyca naszych interesów, . . ,

Wyrażamy nadzielę. ie firma nasza wszeehsirośnie znana s awyeh wyrę­
bów nie--równanej jakości. Którą w roku aaffeodsoao. Wielkim Medalem aa

Jouorsinej Wysra rte Kacsilowej w raryłn. uiysiia poparcie Wia!ee Ssan. niijeeMi
Po!ecuuy przedsiębiorstwo ,?f,asę wkgiędom Szanoa-ae! PubSiesBożoi

Z poważaniem (108
JiF l§ M W KB O S, Słt, fabryka cukrów I czekolady

WeaB-SKOBWCB-SBrce^ca. ul- Sntatna 3.

Powołując sio na powyisse ogłoszenie pozwalam sonie zapewnić W(eteo
SBaoowtia KiUeątełę. fż staraniom majem aędzie post featóyir wsgkdaiti radoM

urzynió Je i życzeniom, prosząc równocześnie o łaskawe naosysanre wszelkich py­
tań’oraz zleceń na moje ręee.-

Zapewniam sntnidnną i ssprzejmą wbatngo.
Z poważaniem

ezentacja Firm Krąjowych i Zagranicznych
r-oznaA, ul. Cieszkowskiego 9 fal. 18-50.

Ifeiefcn 153 I 830.

22

Teiefoa iso 1 830,
PienraóraĘ(!ny Bfiraogl^Ri

WBSiEŁ

toh i lialolw. teryloBty i willa MOTiemisM

dla przemysłu i opału domowego wagonowo i detalicznie.

Sjj,so,p.
BYB60SXCZ, u!. Bernardyńska 5. Tslefon 150 I 836,

Zastępstwo koncernu ,,,?l o b U r”

I Gąsiory 1 JiaOhśWSi
I Bosi? mosni isaloną
e BBS!? sn!itwi narawafą
1 RSyiy śs!bhbb

1 tentem z otom ,,

dostarcza droga kołową i wodną

8 A. FSefiscg
Sep i-Inie parowe (25673

i Fordon n/Włsłą Telefon 5.

jedna z największych w Gdańsku

blisko portu i kolei położona, no­
)wocześnie urządzona, gotowa do

hrućhomienia, z powodu wypro­
wadzki zaraz nadzwyczaj tanio f,S
sprzedaż iub do wydzierźswien.

Zo1. ’)Ml ,,BSzsrais wl” fio BzieąnlRa B?dg,
wyprzBfiaż ^aaifflśBloaa.

Począwszy od 1 lutego br. odbędzie się
całko wita w’yprzedaż wszelkich towarów w

law Mi, ati i

Czas sprzedaży od godz. 9-1 i od 3-6-tej
2. gjj M, KOBltelr zarządca upadłościowy,

POSZUfeH!Cffly

KAflAsn

ahBhylBrtw flgłBSZBniswycfe.
Pewny i dobry zarobek.

Zgłoszenia- do Dzień. - B ydgoskiego pod
,,fnteligentniM.

’

(2374

na Pomorzu dostarczam po cenach fabrycznych

EDkomoblSe Wolf’a
młocarnie Wolf’a

parowe I motorowe. - Oprócz togo
wszelkie inne maszyny i narzędzia rolo.

Fabryka Kasz?a tttaaze S Co.
Toruń-Mokre, Telefon 648. (WI

’

Fr. Bmrita i 3t. fetorSi
Gdaftska 153

\ WoMin Krais;ecka
I wykonują CS9t

7 ubrania męskie, woj-

1 skowe i urzędnicze.

Ceny przystępne!



Niedziela, dnia 3l stycznia tte6 r. NrSt;r. łT

Kino
Krisfal.

-- -—’--------- ----

’
--------------- =------------------- --^=te===—:—te-s -, :----------------------------------------------------------------------------------------- ----------- ---- ---- =

Ty’ko do poniedziałku włącznie i,lmo fiCi w jej najpiękniejszej kreacji p. t .

,,W iHsaiemia Coro” fWie fcsi efeeiraslł

10 aktów przeraźliwego krzyku kobiety, która nie wie, kto jest ojcem jej dziecka. (’sos

W o cfl isroigH’o:imi

r o’” V

chW^w ? T

Napisów? wiersz tłusty 28 grcszy, każde dalsze

słowo 19 groszy. 5 cytr te 1 słowo, f
i, w. z. a c= każde stanowi 1 słowo, 1

% IOE B C!’ ’WE 1 1 u,a ooszukującKcn iłosady 50 ’(e sn.zki.

W | Drobne cgłoseema nrgyłmule słę do godz. 9 -teJ |

Ogłoszenia większe pcd niniejszą rubrykę ohłicza się na mm. o ,ł89°/n drożej. | przed południem.

Rażtła
pani wiedzieć powinna
że piękne wiosenne ka­
pelusze, kwiaty balowe,
biel zna strojna, kołnie­
rze, skórki, najtenie
tylko u A. Gowęckiej
Stary Rynek 5/8. i2ó20

Tanio
do nabyć a materace

spiralowe, wkładki, ka­
napy. leżanki, Sajkow-
ski. Nakielska 1. (2597

.’?e?r/ą,
Najtańsze ź ódło solid

nej r( b ty. jadalki. sy-
oialkl, pokoje męskie
salony, kuchnie, rów­
nież pojedyncze szafy,
łóżka, materace, stułv
krzesła, lustra, biurka
i inne. Korzystny za

kup. dogodne warunki
Dobrzyński. Długa 4.

(2399

Cen;j?
jaknajniższe !

Wąjfjeir?
olbrzymi!

jm?nii!inji!nnn

śrcfenSi!
pierwszorzędne!!

Rlhi!iiiiiiiiiiiińsniiiitisiiiii!ii!iiiijiiiiiiu:iiiiitiiiiiniiiiiii!tłiiuiiiiiiiiiiiHiwi

oźo mMsfcs laoslss?
którefru rozpoczynam w dniu I-go lutego 1926 r.

skora i rzetelna

31 szelką
męską i damska bieli­
znę do szyć a, również
wypoiządz;,nie biedzny
żfilat w iam po za dtjtneai

Ul Kościuszki 48, 11 p
prawo (2557

Skład
z mieszkaniem przy
ruchliwej ulicy do od­
dania. Guzie, wskaże
Dzień. Bvdg. (2557

WścMms spr%edoć
dopóki zapas starczy, która trwać będzie do dnia 8 lutego 1926 roku

fio!dry
njęwdomipoza
i po bardzo niskie!,
. Dąbrowska ul.
4. (-623

Meble}
Najtańsze źródło zakupu
jadami, sypialni dębo
wych. także pojedyń-
czych od 400 zł począw
szy, duży wybór różmcb
mebli, dogodne warunki.
Zieliński, Śniadeckich
nr. 43. 275

Towary bawełniana
Płócienka białe 80-100 cm 1,45 1,70

B M 180-150 cm

n pościel, kol. 80 cm

, n fartuch. 70-115 cm

Zefir koszul. 70 cm

Ręcznikowe
Surówka 70-140 cm

Flanela kosz. 70 cm

,, blusk. 70 cm

!n!ety 80-150 cm

u ,75 3,25
1,25 1,60
1,35 1,95
1,45 1,70
0,85 l,­
i,20 1,35
1,59
1,75 2,50
3,- 4,-

2, - 2,40.
8,75 4,50
1,70
2,60 8,65

1,40 2,-
3,-

4,75 5,84

Przyjmuje
pranie , prasowanie
sztywnej bielizny. Wia­
domość w sklepie ko-
łon,alnym, Dwurcowa
nr. 69. 12404

Tanio
sprzedam 2 stoły do roz­
ciągania. nowe. Po­
znańska 35 w podwórzu.

(2571

Rruwcowa
poleca się w dom, Ul
Gdańska 83. (2614

W całej Bydgoszczy
i nawet w okolicy mó­

wią że obuwie najtaniej
się kupuje u Smolarka
Św. Trójcy 38. (2621

fi uchnia
i sypialke dęb. forn ta

nio na sprzedaż. Sto
lamia, Chwytowo 16.

(2567

Voilette na b!uski 70 cm

Muśliny baw. 70 cm

Voile deseń 100—115 cm

B białe 100—115 cm

M kolor. 115 cm

Satyna des. 100 cm

Foulardy des. 100 cm

Frotte 70 90 cm

3.50 1,80 O,­
l,75 2, 2,50
4.50 5,- 5,75
4.50 S,­
S,25
S,­
s,- S,­
I,?S 2,75 3,50

J0EE333EB0

Stura
maszyna do szycia (Sin-
gertti tanio na sprzedaż
Szymański, Ogrodowa 2

(256o

igSMS!MSgg!WS-H
Tewsry wełn;ane męsHle

Ubraniowe we?n. 140 cm 6.90 7,50 9,-
,, w 140-150 cm 12,- 16,- 18,-

Czesankowe (kamgara)
140-150 cm 20,- 23,- 28,- 30,-

Marengo 140-150 cm ił,- 10,- 14,- 20,-
Płaszczowe 140—150 cm 3,- 12,- 16,- 21,-

damskie

opel
Gabardyna 120—135 cm

Szewiot 90—140 cm

Alpaka 80—100 cm

Kraty 80—14( cm

Kostjumowe 140 cm

Sukna 130—15o cm

Pasy 70-140 cm 3,- 4,25
Bostony 100—140 cm

S,­
U,-
2,-
3,75
3,30
8,50

8,^0
17.50
3.50
4.50
8.50

S,­
o,­
l,50

8,50

8,75
g_ 12,_

13,50 is’- 18’- 22,50
t,75 6,50 9,- 14,-
9,- 13—, 18-y

300 mórg
dom o 11 pokojach, 7 mórg
parku, staw zarybiony,
auty inwentarz, garnitur
parowy, piękne położenie,
bes długów, 26.000 zł.
330 mórg pszennej, dom
o 12 pokojach do wydzie­
rżawienia, domy i wi!e
poleca Szarek, Dworcowa
nr. 90. (2512

Pianino
sprzeda Wojdy tak, ul.

Jackowskiego 20 (2617

Reiner
postukuje posady na pro­
wizję. był 2 lala jako
służący i 7 miesięcy
jako kelner. Zgł. do
Dz. Bydg . (2613

Posiadłość
g piekarnią, w dobrym
położeniu w Bydgoszczy
za 20.000 zł. przy wpia
cie 17 000 zł. na sprze­
daż. Blizsze Grundtke
Bydeoezcs, Pomorska
nr. 43. (2114

lianapa
pluszowa bardzo tanio
na sprzedaż. Bpciano
wo 22, 11 piętro prawo

-2oż5

łłuytel
korbowa, baidzo dobra,
tanio na sprzedaż. Ui.
Grunwaldzka lOł, dom

tylny. (2j2i
Pont

4 pokoje, 2 kuchnie,
stajnia, stodoia. chlewy
ogród owocowy, 5 i pól
morgi gruntu, oo sprse
dąży dom wolny. Cena
5100 ?l. Leszczyńskiego
nr. 43. (25(3

Wóz
i koń wraz z półszor-
kiem na sprzedaż- Ja­
giellońska 32. (2.7u

Skład
z urządzeniem, telefo­
nem i mieszkaniem

przy ul. Długiej do od

stąpienia. Of do Dąien
Bydg. pod .,Korzystnie"

(2522

i^anurki
własnego chow-u, pierw­
szorzędne śpiewaki, od­
znaczona na Wystawie w

Bydgoszczy trzcina wyso-
kiemi nagrodami sprze-
daje tanio od 15 złotych
Sowińskiego lO,Franciszek
Giers (2550

Na męskie i damskie materjały wybitnie zimowe f!

Oraz na resztki tmtttatunnnntuńndńtttuttttnttłnnanppm fe,w j fetSBsfcg%E

FR. SIKORSKI
Hurtownia wyrobów włóknistych 2483

§BwfsSM§oszcs, BK3ito Uwo^cowo bot. 31.

Putelki
l/t. Vj s/ł Itr., także od
niwa i na stłuczki szkla­
ne kupnie Handel Bu
te!?k, Fr Tupoliń”ki
Chwytowo 14 (25 8

Miotle
dziewczę do dzieci i ro

bót domowych, wlkia-
jące po polsku i nie
miecku. jest potrze(bno
Szymański, ()grodowa 2.

kbwi

S/ero/a
lat 22. znająca gospo
,iarstwo dom, we i coś-
ko wiek sźycia. poszu
kuje uosatly. Of rod
,Praca" do Dzień Bydg

2,23

Skład
większy pizy główne i

u!.py poszukuję ża,az
Spies ne oferty Czaj­
kowski. Poznań, Młyń
ska 4 II. (2 58

Konia
i wóz kuplę. Janeczek,
Grunw-aldzka 110. (2 90

LEKCJE

Uczeń
chcący się wysjezvć
szewstwa może sijzgło
sm Bydgoszcz - Okolę.
Chełmińska 14 h2339

Służąca
uczciwa rm,że się zgło­
sić. Ul Sniadęckich 19

- 2495

Lekcy}
ięcznvch rob^t różnego
rodzaju i baiyku artv-

3(ocznego udziela się
Piać Piastowski 12, part
lewo. (2545

ł]dgielnnt
gruntownie języków i

Drzedmiotówui gim­
nazjalnych Of. do Dz

Bypg. pod ,,Prawie dar­
mo1. (2354

Student
udziela różnych iekcyj.
Zygmun a Augusta 8.

(25 i5

t"łażąca
uczciwa, z gotowaniem
świadectwa pożądana
od 1. II. potrzeb aj G,­
lińska. Jagiellońska 18
Iii P 2521

Panienką,
lat 19 poszukuje ,zaraz
miejsca, giziebjt s ę
rui gta wyuczyć ddbrego
gosuodarstwa. pferiy
,od . Uczennica" do Dz

Bydg. (2592

Panienkit:-
inteligentna, prayjjńMf w

lepszym dotńu posżdę,
może dzieci przygotować
do niższych klas, pomagać
w pracy domowej lub
biuęze- ,Miejscowość obo­
jętna. Zgł. pod ,,F. J .’1
do Dz. Bydg. (2533

Wytz!erżaw!e
dom w średnim mieście
na Pomorzu ze składem
wi.’lkiem mieszkaniem

natychrn ast wolne, w

sk)ądż e py l ,,r,,wadzony
przez dłuższy czas skład
Manatów Gdzie, wskaże
Dz Bydg.

MIESZKANIA

Pont
^piętrowy z ogrodem
i woinem 4-pokojowem
mieszkaniem na sprze­
daż za cenę 15 tvs ?i.
z wpłatą 10 tys. Wia
domość Gdańska 16’.
skład pap.eru . (2293

Skład
z urządzeniem w cen­
trum przy ul. Gdańskiej
zaraz do odatąuienia
Wiadomość Gdańska 142
111 utr. (2297

Fortepian
wzywany korzystnie na

sprzedaż. Zgł. Śniadec­
kich 56 1 lewo. (2609

Lekcy}.
fotografji ndziela ,,Wiol",
Sienkiewicza 44. (2561

Znam
kuchnię waiszanjską i

poszuku ę zaraz posady
Wiad. Wejssr. Wodna
nr. 4. , (2503

Panienka

porządna urn ejąc . szrć

postukuje zaraz,- za-ęeia
przy dzieciach mb jako
pokoicwa Of. do Dz
Bydg. pod,-,,N. 2". (2595

Poszuka ię
mieszkania 4-6 pokoj
w śródmieściu. Adres
wssaże Dziea. Bydg.

-2508

Mieszkanie
3-pobojowe do’wynajęcia.
Gdzie wskaże Dz. Bydg .

(2544

POSADY
łt,ożuch

70 zł. do
M. Poręczowa

owakiego 17 U p.
(2815

bez poszycia
sprzedania. M .

Ciaszkowskiee

Pyrygenta
poszukują grono man-

dolimsiów. Łask, of pod
,,Lutnia1 do Dz. ByJg

- 12580

Poszukuj
biurowej pracy popołu­
dniowej Of. do Dzień
Bydg. pod ,,Biurklista11

2507
1............... ...

Sa lonife
mahoniowy ta nio na

sprzedaż. Mareialco w-

skiego 10, I lewo. (2496

Wiła
w Bielawkach, mieszkanie
zaraz do objęcia z powodu
wyjazdu do sprzedania.
Cena 12.500 zł. Zgłosz.
Małek, ul. Fredry 1. (2591

Roń
na sprzedaż- Krasińskie­
go 2. Okolę. (2327

Pednarzy
poszukuję zaraz. Anto­
ni Piliński, Bydgoszcz
Nowy Rynek 9 Fabrytf,a
musztardy. :.’6O1

Uczeń
gastronomiczny z! roczną
praktyką szuka ij)(,saiy.
Zgł. pod , Gastronoma1
dio Dz Bydg. (2548
.... ... .. ... .. .. i,........... i ... ... .. ...

Młoda
inteligentna panna, z

łuzszą p,skty,ią pielę
gmark posiadającą
dobre świadectwa, obej­
mie ,,osadę najchętniej
,to dzieęka noworodka
zgadzańs się na wyjazd.
Łask of do Dz. bydg.
pod ,.Pielęgniarka 25241

%anunnu!
Poszukuję 3 - pokojowe
mieszkanie z kuchnią na

parterze. Dam w zamian

5-pokojowe z komiortem.
Oferty do Dz. Bydg. pod
,,Okazja 100". (2578

DZIERŻAWY

KUPNA

Maszynisty
dobrego poszukuje na

statek tyinokolowiec
zaraz Wierzbicki, To­
ruń II. (2530

Skład
rzeźnickl na sprzedaż
Płac Poznański 13. (2564

Psa
ostrego i czu,nego kunię
Zgł. Dworcowa 80, Biu­
ro ,,Pogoń". (2541

Uczeń
syn uczciwych rodziców
na,,że się zaraz zgłosić
,Poionja \ Wilczak, ul
Ma!horska 1. ijjBJB

Uezenniae
do kapeluszy, haftowania
i szycia potrzebne Okolę,
Grunwaldzka 98. (2241

Ubikn c a

nada-ąca się na war

sztat !uh na skład, w

podwórzu,; do w v oa;ęeia.
PI. Piastowski. 12, wiaśc
domuIo-l, (2528

Mieszkań.e
od 1—3 pokoi z kuchnią
poszukuje się. Czynsz
podług urnowe. Zgf do
Dz. Bydg. !,od ,,L. 1000 \

,2610

Mieszkanie
3 pokojowe s kuchnią
kompl- urządzone, z me­
blami, z powodu wy­
jazdu zaraz tsnio do
oddania. Wjact Grun it-
tee, Bydgoszcz, ,Pom r

ska 48. i2304

Fłó(oi szfpis israaa

Pont
przy Podgórnej z wol­
ne m mieszkaniem na

sprzedaż. Wiad, Wileń­
ska13,Up. 12562

fśłłfnę
płaszcz karakułowy. Po

średnicy wykluczeni. Zgł
pod ,.B, P. 160" do Dz.

Bydg. (258,1

Służąca
poszukuje posady, Zgh
ul. Wileńska 13 parter
lewo. t2552

(krawieckie) w różnych gatunkach
po cenach bardzo niskich poleca

Tsł,BRŁ,,lufa"fosnafl
ul, Fredry nr. t. Telef, 3245 I 2938.

2321

Pokój
umebl. dla 2 osób zaraz

do wynajęcia. Diuea
nr34,1o. (2611

Pohrze
umebl. pokój od 1. 2
do wynajęcia Chrobre
go 1S I i-ewo 2602

Pokó}
ntwbl. z oddzie’neni
weiśc snt, uży waniem
kuchni zaraz dn wyna
ęcia. S cnkiewicza 19

parter lewo- (25J5

Pokó 5
umebl. do wyna’ęćia
Cieszkowskiego 6 l ntr
lew. -. (2’t8

Pokó}
umebl. z elektrycznem
świat!em, łezienką d..

ynajęc’a. Garbary 23
ptr prawo (2126

Pokó i
do wynajęcia. Gdańska
nr. 62 If ptr. lewo. (2513

Pokó i

duży z utrzymaniem ta

nio do wynajęcia Śnia­
deckich 9 I ptr. 2526

Pokó i
umebl. do wynajęcia
św. Jańska 4 I ptr.

25n-j

Pokó i
umebl. dla paua . aivcb
miast di wyna ęcia ul
S.enkiewicza nr. 10 Ji

2485

Po krze
umebl pokój natych­
miast du wynajęcia
Cieszkowskiego 18 wy­
soki parter. .248j

Pokój
umebl. dla pani do wy-
n;i ęcia. Marcinkowskie
go 10 I lewo, (2197

Pokó i
umebl. dla solidnego
pana lub d!a pani w po­
sadzie do wynajęcia
Siwińskiego 15a 1 ptr
lewo. (2Q1j

Pa’ó}
umebl-. do wynaięcta
Pocztowa 3 U ptr. 2533

Pokó}
umebl. dla l pana do

wcmjęcia. tli. Dłngo-
ua 34 II ptr. (3569

3 poko}e
umebl, gaz. kuchnia z

osobnem wejściem do
wynajęcia Podgórze 9
blisko ul. Kujawskiej,

(2581

Po’ić i

umeblowany, słoneczny
z częściowem utrzyma
maniem do wyna ęc a.

Gieszkowsk eęo 4, I. 1.
2534

Pofedf
z oddzielnern wejściem
do wyna ęc a. Wileńska
nr. 6 ł prawo. (2 91

Pokój
umebl. do wcnajęeia.
Kordeckiego 20 ptr. le­
wo. (2593

Pokój
raafy. umebl . z poście­
lą lub bez. do wynaję
cia. Ul. Mazowiecka 37
Ipr ’2625

Pokój
do wcna;ęcia. Garbary
nr 17 II ptr. (2584

Pokój
z oddziel nem wejściom
dla inteligentnej osoby
do wynajęcia. War
szawska 21. I prawo.

i2587

PtPcÓ}
d!a lecswgo pana lub
l,ani do wyna-ęcia. Her­
manaFrań egoi up

Pok o}e
dia uczni szkól średnich
z prawdziwą rodziciel­
ską opieką korzystnie
do oddania Zgłoszeń a.

no I ,,Opieka" do Dzień.

Bydg. -257?

Pok )J
d’a 1-2 panów do wy­
najęć a. Sw, Trójcy 6a
III ptr. 283

Pokó i
na 2 os by do wynaję-

ia. Dworcowa la I.
2594

Pokói .

umebl. z elektr świa-
’łem zaraz dn wyn/iię-
eia, u( Kościuszki li
ntr. prawo 12531

Pokó i
z utrzymaniem dla 1
mb 2 panów do wyna­
jęcia. Kordeckiego 35
!H ptr. lewo. (2293

f-2 poko}e
umeblowana, z utrzy-
ro -niem. używaniem
kuchni i nianinem wy-
najmę. Błotna 2, II le­
wo r.;5l6

Pokój
umebl dla 2 - sób (ewti.
małżeństwa z używa­
niem kuchni) od 1. II.
do wyr,aięcia. Kordec-

Ip.nr. (Skiego 19 I p. (2618

Frontowy
umeblowany pokój, duży,
elektryczność, x niekrępu-
jąceta wejściem, centrum

miasta. Pod Blankami 13,
t. piętro. (2514-

Pokó}
umebi. do wynajęfeSa.
Śniadeckich 29 1 lewo,

2537

Pokó}
umebl frontowy w śród­
mieściu do wynajęcia
Zgł od 2-3. Gdzie?
wskaże Dz. Bydg 2549

Pokój
dla Inteligentnej oscby
do wynajęcia Król Ja-
uwig 13 11 lewo. (2542

Puiy
pokój umebl dla 1 Da­
na lub małżeństwa ewtł
z używaniem kucbni za­
raz do wynajęcia, ulica
K’-ściuszki 48 II ptr.
prawo. i2556

umebl zaraz do wyna-
lęcia Dolina 2i K ntr.

!plac Poznański!. (2532

Pokój
nmeblowany dla jednego
lub dwóch panów do wy­
najęcia. Urocza 2 I ptr l

-2 poko ’e
umebl. do wynajęcia.
Gdańska 47. I. (2’24

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Lewandowski, Chocim-
ska nr. 10 2112

Po?.ó!
przyzwoicie umeblowa­
ny do wynajęcia Pod-

górn 16, gospodarz. 12323

tłub2pokoe
frontowe w centrum ulicy
Gdańskiej z utrzymaniem
lub bez, z telefonem,
elektr. zaraz do wydzie­
rżawienia. Gdzie wskaże
Ds. Bydgoski. (2573

Pokój
umebl. do wvnaięcla.
Plac Poznań^ i 114, B p.

,(8026

/—? pokoi
umebl. przy Placu Tea­
tralnym z telefonem i
wszelkietni wygodami e-

wentualnie z utrzymaniem
zaraz do wydzierżawienia.
Zgłoszenia pod ,,Te!cfonŁ1
do Dz. Bydg. (257fi

k-
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Wi!ki wi!ór Bainowszycft reraaBsów, powlsści i 1i.

załatwia wszelkie, choć­
by najtrudniejsze spra­
wy sądowe, karne,

procesowe, spadko­
we, hipoteczne, walory­
zacyjne, kontraktowe,
spółkowe, najmu, admi­
nistracyjne, podatkowe,
ściąganie należności itd.

St. Banaszak,
b!. C!cszRswsMsso 2. Tsł. 1334

Długoletnia praktyka
(27310

Bentysta
Duszyńska, ul. Śniade­
ckich 20, przyjmuje od
9-12 i 15-18 godz.

(21621

"V ,,Zgoda".
Wybór mają,tków oka­
zyjnych, magazynów,
mieszkań, fabryk, admi-

nistracyj domów, poży­
czek hipotecznych, Ul.
Dworcowa 33, II p. le­
wo. (2214

W komis
przyjmuję garderobę,
obuwie, meble, kupuję
za gotówkę Dom Komi­
sowy, Pomorska nr. 6 .

(30441

,,Progress"
al. Gdańska 31/32, II p.
Biuro korespondencyjne
i przepisywania na ma­
szynach. Odpisy, listy
handlowe, wnioski, re­
klamacje, referaty go­
spodarcze. Tłómaczenia
b języków obcych; ro­
syjskiego, niemieckiego,
francuskiego 1 angiel­
skiego i t. d. (32913

IMca Jffl!tBJ

ze lalwia wszelkie spra­
wy skarbowe i admini-
nistracyjne, karne, akcy­
zowe, stemplowe, paten­
towe, koncesyjne, celne,
wekslowe, sądowe, pro­
cesowe, umowy najmu,
reklamacje, podatki,
ściąganie należności, u-

dzieianie porady praw­
nej itd. (30179
J. Wojciechowski
były referent spraw kar­
nych Urzędu Akcyzowego

ul. Dworcowa 33.

Krawcowa

wykonuje wszelką gardę
robę damską i dziecięcą
podług najnowszych mód

szybko i tanio. Ciepłu-
chówna, ulica Długosza
nr.15,pII1. (2245

Fabrykacja
rur,^kolanek do piecy
hurtownie i detalicznie
na sprzedaż J. Mikut,
Poznań, Grunwaldzka
nr. 25. (32032

WEBI,E ?

Najtańsze źródło zaku­
pu kompletnych jadal­
ni, pokoi męskich, sy­
pialni, kuchni, oraz po­
jedynczych mebłi soli

dnego wykonania na do­
godnych warunkach
poleca (23490

Ignacy S?ajrsert,
Bydgoszcz,

Dworcowa 8. Teł 1921.

Najtanie,,j
w Bydgoszczy kupisz
garderobę, obuwie, me­
ble wszelkiego rodzaju
rzeczy przechodzone w

dobrym stanie, w Domu
Komisoweta, Pomorska
nr. 6. (30442

%lieszkam
zawsze jeszcze ul, Dłu­
ga^. Fryzuje panie każ­
dego czasu. M, Neuge-
bauer, fryzjerka, D?uga
nr. 2 II ptr. (1470

Krawcowa
mistrzyni, poleca się do
pierwszorzędnych prac.
Przyjmie uczennice. Mi-
siewiczówna, Pomorska

HĘ. 65, (2469

Obuwie
własnego wyrobu pole­
ca po cenach fabrycz
nycli Gabrie!ewicz, Plac
Piastowski 3. Proszę
zważać na numer do­
mu. (2446

Prafew/OsfeiM

mój skład mebli z ul
Pod Blankami 23 na ul.
Jezuicką 7/8. Sprzedaję
meble wszelkiego ro­
dzaju pojak uajtańszych
cenach. Specjalność:
materace poduszkowe.
Jan Nowak (2423

Garbarnia
i białoskórnia Bydgoszcz
Jasna 17, garbuje i ku­
puje wszelkiego rodzaju
skóry, poprawia źle

garbowane, wymienia
gotowe na surowe. (2519

Stiód
prawdziwy pszczelny
pod gwarancją, w bla-
szankach po 5 kg. razem

z opakowaniem i opłatą
pocztową 14 zł 25 gr.
Za poprzednią gotówką
o 50 gr. taniej. Wysyła
za zaliczką Jan Janczyń-
ski i Ska, Hórodyszcze,
p. Kozłów, wojew. Tar­
nopolskie. (2431

sza

Tania !
SHfaMr

męskie

damskie

męskie
Płaszczyki

dziecięce
Japy sportowe

poleca (27100

iwo

J-im Kazimierza 2.

%tajątki
folwarki małe i duże, fa­
bryki, młyny parowe i
wodne, kamienice i skie.

py kupieckie poleca S,
Ruszkowski, Biuro Pol­
sko-Amerykańskie, ul.

Frankiego la, obok Pla­
cu Teatralnego, telefon
nr. 885 . (18582

Wielka
okazja, majątki, gospo­
darstwa, młyny, fabry­
ki, eegielniej domy, wi­
!e, interesa przemysło­
we i handlowe poleca
na korzystnych warun­
kach. Biuro ,Polonia’,
Bydgoszcz, Parkowa 3,
tel. 698 . (2073

Połwarezek
resztówka, okazja jakiej
nię jestwstanie korzystniej
nikt podać i najwybred­
niejszych zadowolnić. 300
mor. w tem 50 mor. łąki,
ziemia pszenna, dom o U
pokojach w parku i ogro­
dzie 7-morgo.wym, staw

zarybiony, piękne położe­
nie nad rzeką, zabudowa­
nia wszystko masyw pod
dachówką z kompletnym
inwentarzem żywym i

martwym w tem parowy
garnitur. Cena 28,000 zł,
przy wpłacie 15-18.000 zł,
przy tem nadmieniam, że

majątek ten jest prywatny
i czysty bez długu, w Po-

znańskiem wyjątkowo
okazyjnie. Spieszne zgło­
szenia Biuro Pogoń, Byd­
goszcz, Dworcowa 80, I.

Dom
z ogrodem i morgą zie­
mi ną sprzedaż. Pija­
rów 64, 12465

Wiła
o 8 pok. i kuch; z pełnem
komfortem, całe do objęcia
w ogrodzie około 100 drzew
podwórze, wjazd, stajnie,
garaż itd. w Bydgoszczy,
w najlepszym punkcie,
3000 doi. w przeliczeniu,
wpłata podług umowy.
Dom II. r 2 interesami,
podwórze, wjazd, stajnie,
ogród owocowy, 1 interes
z pomieszkaniem do obję­
cia lub na życzenie 2 in­
teresa do objęcia w dobrem
punkcie za 20.000 złotych,
wpłata podług umowy i

wiele innych posiada
Biuro Pogoń, Dworcowa
nr.-80, I.
..... I. w M. . ........

Interes
kolonjainy z urządze­
niem, z towarem lub
bez, do tego 3 pokoje
z kuchnią, w bardzo

dobrym miejscu i dobrze

zaprowadzony,z powodu
wy,jazdu bardzo korzy­
stnie na sprzedaż. Zgł .

pod ,,Interes” do Dzień.
Bydg. (2422

Kom
piętrowy, 5-pokojowy,
kuchnia, łazienka, piw­
nica itd., gaz, wodociąg,
ogród, bez długów i lo­
katorów, po sprzedaży
cały w’olny, cena z po­
wodu wyjazdu przystęp­
na. Adres wskaże Dz.
Bydg. (2470

Gospodarstwo
na Jachcicaeh w pobli
żu kolei, z masywnym
domem mieszkalnym,
warsztatem i stajniami,
dużym ogrodem owoco

wym i warzywnym na

sprzedaż. Of. do Dzień.
Bydg. pod ,.P. P. łóG’

(2462

Wiła
piękna o 20 pokojach, z

dużym ogrodem, stajniami"
garażem w najładnie.iszyra
punkcie Torunia przy par­
ku na sprzedaż, w tem

10-cio pokojowe mieszka­
nie wolne zaraz lub do

-wydzierżawióńia tylko ,

mieszkanie z ogrodem,
Zgłosz. do ,Par", Toruń,
Szeroka 46, pod ,,91”. (2320

Kom
narożnik, w centrum

Bydgoszczy, z dwoma
składami, handłowemi
piwnicami oraz piętrową
murowaną składnicą
sprzedam za bezcen.
Wiadomość: Dworcowa
62, skład ,,Ignes". (2178

Dom
w centrum miasta, 7
lokali po 2 pok. z kuch­
nią, przy sprzedaży 1
może być wolny. Cena
10 tysięcy zł. Zgł. ,Par’
Toruń, Szeroka 46. pod
,,8182". (2006

Gdynia
plac narożny 800 m3 przy
ul. Kuracyjnej, prowadzą­
cej’ od dworca do plaży,
na sprzedaż. Zgłoszenia:
Ruszkowski, Bydgoszcz,
Paderewskiego 37, (2370

Na raty
kanapy pluszowe, leżanki,
otomany, garnitury klubo­
we, materace poduszkowe
i sprężynowe poleca w

wielkim wyborze Tapicer-
nia Janowicza, Jagielloń­
ska 4, drugie podwórze.

.............. (2417
Mefe/e

Przy najdogodniejszych
warunkach polecam;

kompl. jadalnie, sypial­
nie, kuchnie jako też

pojedyncze meble, szafy,
stoły, łóżka, krzesła, ka­
napy, fotele, biurka, lu
stra i inne przedmioty.
Piechowiak, Długa nr. 8.

(18573

Sypiałkę
solidnego wykonania ko­
rzystnie sprzeda Po­
morska 40. (2243

dodatki
solidnego wykonania,
bardzo tanio na sprze­
daż. Pomorska 40.

(2242

Pianino

sprzedam tanio. Adres
wskaże Dz. Bydg. (2461

Westfaislea
kuchnia tanio na sprze­
daż. Dworcowa 95. ,,Fo-
ISkftBl?a% ig(?O

Na sprzedaż
białe łóżeczko dziecięce,
bufet i kredens dębo­
wy, stolik dziecięcy z

2 krzeseteczkami i róż­
ne stojaki do kapeluszy.
Adres wskeże Dzień.

Bydg. (2473

Jadnike
czarno-dębową z leżan­
ką sprzedam okazyjnie.
Kordeckiego 3, III lewo.

(2293

%łam
natychmiast na sprzedaż
w najlepszym stanie pa­
rową młockarnię z kom-

pletnem urządzeniem i
wazystkiemi przyboranji.
Cena podług ugody. Zgł.
przyjmuje Jan Ózychowski
Bzowo obszar,pow. świecki
stacja kolejowa Warlubie.

(2309

Pianino
koncertowe berlińskie
za 1700 zł. oraz’ skrzy­
dło krótkie z ładnym
dźwiękiem za 1400 żł z

opakow. na sprzedaż.
Of. pod ,,Pośpiech" do
Dzień. Bydg. (2465

Pianino
krzyżowe, czarne, marka
Bluttener Lipsk, mało
używane sprzedam A-
dres wskaża Dz. Bydg .

(2474

Kanapy
leżanki, materace po­
duszkowe i sprężynowe
poleca na raty Tapicer-
nia, Nakie!ska 8. (2476

Kobermann
Alf v. Lipsia X Sg, Har-
ras v. Ostereee z rodo­
wodem nr. 31344, nr.

1924, importowany, z

debrą tresurą, bardzo

piękny okaz, na sprze­
daż, St. Ziętak, Król.

Jadwigi 5, I. (2442

Krowa
świeżo po ocieleniu z

cielęciem na sprzedaż.
Neumann, Glinki nr. 57.

(2458

Kupujemy
łO% pożyczkę kolejową.
Wielkopolski Dom Zle­
ceń, Gdańska 31. (2253

Bilardowe
3 bile z kości słoniowej
ea. 60 m/m 0 oraz pianino
nżywane w dobrym stanie

natychmiast potrzebne.
Oferty proszę nadsyłać pod
adresem: St Strauchman,
Szubin. (2244

Kupuję
akcje Drukarni Bydgo
skiej T. A. Oferty prze­
syłać pod ,,Albertinus
30 ’ do Dz, Bydg. (1189

lub wydzierżawię zaraz

skład kolonjainy z miesz­
kaniem koło Torunia,
Bydgoszczy, Inowrocławia.
Wpłacę 3500 zł, pośred­
nictwo wykluczone, Zgł.
natychmiast Władysław
Małysa, Nowe Dobra,
poczta Chełmno. (2436

Obligacje kolejowe
(pożyczkę kolejową) ku­
puje L, Szymański, To­
ruń, Żeglarska 3. (2445

%lolor
benzynowy 3-4 p. s . ku­
pię. Zgł- z podaniem
ceny. A. Remlein, Solec
Kujawski, Rynek nr. 5.

(2323

LEKCJE

Lekcje
pisania na maszynie i

języka polskiego. Dwor­
cowa 33, II p, lewo, (2213

Księżkowości
Stenografji

Korespondencji
i t,, p. nauczają Konce­
sjonowane Praktyczne
Kursy Handlowe w Byd­
goszczy. ulica Gdańska

-nr. 81-32. Tel. 1327. Po
uk ?liczeniu egzamin i
świadectwo. Zamiejsco­
wi listownie. Od 18-go
lutego nowy kurs. Zdol­
nym absolwentom po-
sady ząpewiłięnę. (13000

Bez korepetytora
nauka; matematyki, fi­
zyki (rozwiązaniezadań,
dyskusję)- Literatury
polskiej (krytyka, ćwi­
czenia, streszczenia).
Łaciny (tłumaczenia,
preparacje), Historji,
geografjj, (skróty, repe­
tytoria). Języków ob­
cych (słowniki, samo­
uczki). Wydawnictwa

Pomoc Szkolna" Wag­
;nera, Warszawa, Bie-

kaa-97. Żądać wszę-ląńs!s
dziozie Szczegółowy kata­
log wysyła wydawnictwo
po otrzymaniu 15 groszy
(znaczkami). (2188

Buchalterji
(księgowości) pojedyń-
czej, podwójnej, amery­
kańskiej; rachunkowości

kuoieckiej, korespon­
dencji handlowej, wyu­
czają zamiejscowych li­
stownie, Kursa Sekuło-
wicza. Warszawa, Źo-
rawia42. Po ukończeniu
świadectwo. Żądajcie
prospektów. (2187

Studentka
uniwersytetu warszaw­
skiego udziela polskie­
go oraz wszystkich
przedmiotów, wchodzą­
cych w zakres szkoły
średniej. Matejki 7, II

pr., tel. 905. (2295

POSADY;

Stenografji
wyucza wszystkich li­
stownie bezpłatnie,, ce­
lem propagandy Insty­
tut Stenograficzny An­
toniego Wojnara/War­
szawa, Krucza 26. (1995

(Spi-ateffcwegr
poszukiwani, do pier­
wszorzędnych artyku­
łów biurowych, na wy
soką prowizję. Of. wraz

z życiorysem, kopjami
świadectw i fotografią
do Dz, Bydg. pod ,A me.

ryk?? J (2067

Podróżujący
z dóbremi kwalifikacja­
mi, a kaucją i obszerną
znajomością klienteli

brąnży spożywczej w Po-
zoańskiem i na Pomorzu

potrzebny natychmiast
Zgłoszenia pod ,B. IGOO’
do Dzień. Bydg. (2300

Dzielnego
kupca do samodzielnego
prowadzenia restauracji w

mniejszem mieście z kau­
cją 1200 zł poszukuję.
Panowie nie niżej lat 24
raczą swe oferty składać
do Dz. Bydgoskiego pod
,Dzielnego”. (2317

Nawskroś
zaufana maszynistka, bie­
gła, posiadająca kilkolet-
nią praktykę, ze znajomo­

;ścią stenografji oraz ję?­
ków, polskiego i niemiec­

kiego poszukiwana.
Szczegółowe oferty z po­
daniem żądanego wyna­
grodzenia ewent małą
fotografią uprasza się
nadesłać do Biura Koja­
rzenia Małżeństw ,Stężę
ście”, Bydgoszcz, ulica
Gdańska 137 HI, telefon
nr. 269. (2454

Przedstawicieli
na Ostrów, Bydgoszcz,
Toruń, Gniezno, Grudziądz
Tczew, Chojnice, Wejhe­
rowo, Katowice przyjmie-
my. Warunek: pokój
biurowy i kaucja do 5000 zł

Oferty z życiorysem i re­
ferencjami do Dz. Bydg.
pod ,Przedstawiciel’1. (2441

Hotel Lengniny
Krawcowa na męską i
damską bieliznę może

się zgłosić w hotelu u

portiera. (2432

Osoba
w średnim wie?m postu-,
kuje posady gospodyni,
najchętniej u samotnego
paca lub wdowca, ewent.
na wieś. Zgłosz. u pana
W. Kwiatkowskiego, Byd-,

oszcz, Promenada, skład

:plonjalny. (2493

Kontysta
technik-asystent. z dłu­
goletnią praktyką po-,
szokuje natychmiast od­
powiedzialnej posady.
Oferty pod ,,Dentysta"’ (!^3

Byty
średni urzędnik pocztowy,
lat 33, upzdny kupiec,
wład. językiem polskim i

niem., poszukuje posady
za skromnym wynagrodź,
najchętniej jako sekretarz
na większe gospodarstwo.
Łask, oferty pod ,Nr. 200”
do Dz. Bydg ._ (2444

’Dzielny
czeladnik krawiecki na

duże i małe sztuki postu-
kuje posady zaraz,

"

przyjmuje Dzień,
pod sCzeladnik”. (’

Kueł
od 1 lutego wolny. Of.
upr. pod ,,B. J. R." do
Dtien Bydg, (2372

Dziewczę
uczciwe i pracowite z

lepszego domu, lat 16-17

poszukuje od 15. 2. wzgl
1 3. samotnej pani do

pracy w domu, ogro­
dzie i w pszczelnie! wie.
Dotychczasową posadę
opuszcza po 5-letniej słu
żhie dla wyuczenia się
szycia, Zgł. z odpisem
świadectw wraz z po­
daniem wynagrodzenia
przes?ad proszę pod
,,Pszczółka’’ Poste re­
stante Nowe n.W . Po­
morze. (2182

Chłopak
lat 17 poszukuje miej­
,sca za ucznia piskar
skiego. Zgłcsz. do Dz.

Bydg. (2460

Panna
uczciwa, znająca dobrze,
krawieczyznę, gotowa­
nie i gospodarstwo do
mowę,!poszukuje posady
za gospodynię łub wy-
ręczycielkę, także na

majątek. Spychałówna,
Bydgoszcz-Wilczak, Na

Wzgórzu nr. JS. (2428

B,ządca
gospodarczy 32 łat, żo­
naty, posiadający dobre
rekomendacje, szuka od
l, IV. 23 posady. Kro

pidłowski, Gołębiewko,
p, Godziszewo, p, Tczew
Pdmorze. (2314

Żeleźniak
z dobremi referencjami
poszukuje stałej posady
w hurtowni lub kiero­
wnika składu zaraz,
ewtł. później. Łaskawe
oferty proszę do Dzień.

Bydg. pod ,/Z. Z . D.”
(2305

Panienka
młoda, inteligentna s

6-kłasowem wykształcę
nieno, muzykalna, zna­
jąca malarstwo, poszu­
kuje zajęcia za ma?em

wynagrodzeniem. Oferty
do Dzień. Bydg. pod
,,Pracowitą". (2516

Baczność!
Siostrę mą przybyłą
wioski polecam i po­
szukuję dla niej zajęcia
przy dzieciach i do ro­
bót domowych. Ogór-
kowski, Jasna 16. (2450

Gospodyni
inteligentna z Kongre­
sówki, znająca się do­
brze na kuchni i gos­
podarstwie, poszukuje
possdy, najchętniej u

samotnego pana. Of.
pod ,,A. B. K." do Dz
Bydg. (2420

Ksią^ko’wa-sekrefarka
z kilkoletaią praktyką,
biegła w prowadzeniu
wszelkich ksiąg gospod.,
jak i sołectwie oraz pisa­
,niu pa maszynie, poszu­
kuje zaraz lub później
posady na wsi lub w
mieście. Zgłoszenia pod
,Książkowa” do Echa

Gdańskiego, Gdańsk,
Stadtgraben 6. (2348

Gospodyni
uczciwa, wierna u lep­
szej rodziny, zna się na

dobrej kuchni, chowu
drobiu, poszukuje odpo­
wiedniej posady od15. II .

Of pod ,,Wierna" do
Dzień. Bydg. (2491

WRZAW:Y
Kowalowi

lub kołodziejowi oddam

kpźnię z mieszkaniem

2-poKOjowem oraz war­
sztat kołodziejski z mie­
szkaniem w dzierżawę.
Jezierski, Grunwaldzka

:,8b, Cjtjżkśsko. (2468

%fale
gospodarstwo łub zie­
mię w pobliżu Byd­
goszczy poszukuję ce­
lem dzierżawy. Of. pod
,,27 K, F." do D?ien

Bydg. (2424

|łillfSŻKAHIAS

Gotówkę,
płacę za pokój z ku­
chnią. Oferty do Dzień..

Bydg. pod ,.Zaraz go­
tówka". (2179

%lieszkanie
5 pokojowe w centrum

z meblami zaraz na

sprzedaż. Of. do Dzień.

Bydg. pod ,,H. B. l,"
(2475

Zamienię
3 pokoje z kuchnią w

okolicy dworca na 4 po­
koje z kuchnią, Zgłosz,
pod ,,Bydgoszcz" do Dz,
Bydg. (2478.

Poszukuję
2 lub 1 pokój z kuchnią.
Dzierżawa za rok z gó­
ry: Kasztelan, Grun­
waldzka 25. (2429

%lieszfcanie
4-pókojowe i kachnia,
światło i gaz, do wynaję­
cia, Wiadomość Hermana

Frankiego l, Ruszkowski.
(2347

POKOJE J
i.... .... -,. . ’.f i
Hotel Lengning.
Pokoje na miesiące są
do wynajęcia. Ceny u-

miarkowane. Zgłosz. u

oortjera w hotelu, Dłu­
ga 56. (2433

Pokój
z utrzymaniem do wy­
najęcia. Codzienie świe­
że mleko od własnych
krów. Cieszkowskiego 19
II ptr. (2240

Pokój
do wynajęcia. Zduny 6
II ptr. prawo. (2494

Pokój
dobrze umebl. do wyna­
jęcia. Petersona 11 L

(2448

Fofcći
umebł. z utrzymaniem
i fortepjanem od 1. 2.
do wynajęcia. Śniadec­
kich 52 II prawo. (2421

Pokój
umebl. do wynajęcia.
Cieszkowskiego nr. 12-13

ptr. prawo. Lorenz.
(2427

Pokój
ładnie ntnebi. do wyna­
jęcia. Kościuszki 48 ptr.
lewo. (2437

2 pokoje
przyzwoicie umeblowa­
ne dla 2-3 panów, z

dobrem utrzymaniem,
ząraz do wynajęcia.
Wejście oddzielne. Go­

;l ubska, ul. Grodzka 16.
2 schody, I piętro. (2472

Panna
z dobrej rodziny poszu­
kuje zaraz mieszkania

(mały pokoik) za obsłu­
gę domu. Mazowiecka
nr. 14, I p. lewo, (2449

Pykój
umebł. do wynajęcia
Cieszkowskiego 9 ptr.

12459

Pokój
umebl, z osobnem wej­
ściem i gotowaniem dla
nowożeńców do wynaję­
cia. Łokietka 14 w po­
dwórzu lewo. (242?

Pokój
dobrze umebl. dla 1-2

panów do wynajęcia
Wiatrakowa 4 L (2329

Pokój
umebl. dla pana do wy­
najęcia. Artura Grottgc-

(2350ra

Pokój
umebl. dla 2 panów do

wynajęcia, Artura Grott­
gera 1. (2350

Pokój
do wynajęcia. Chrobre-
gą.21 U ptr. 42401

Pokój
z niekrępnjącem wej/
ściem tanio do wynaję-’
cia- Szczecińska 4 H ptr.)
lewo. (241^

Pokój
umebł. do w;
Mazowiecka
prawo.

Pokój
umebl. zaraz do wy:
ęcia. Dworcowa nr. 29 .

(2407

Pokój
ujaebló^aair z niekrępu-;
jącem wejściem do wy’­
najęcia. Pomorska "

I ptr. pr. (2

Pokój
umeblowany z central-y
nym ogrzewaniem przy,
ul. Gdańskiej do wyna­
jęcia. Wiadomość tek
ńjnem 10-79 . (2’

P^ayjmę
dzieci szkolne na stan-

ęję. Sienkiewicza nr.

II ptr. prawo. (22:

Pokój )
umebł. do wynajęcia.
Okolę, Chełmińska 23
II ptr. lewo. (2471-

Pokój
umeN. odnowiony dlas
panów łub zatrudn. pań(
do wynajęcia od 1. 2.1

Jagiellońska 54 I lewo-j
(2463

Pokos
umeblowany do wyna­
jęcia. Kordeckiego W

(2379 j

Pokój
dobrze umebl. z

nem łub bez i ewłl. ą
utrzymaniem do wyna-i
jęcia. Krakowska sgpj

(2308

Pokój ’

umebł. dla 2 panów!
ewtł, 2 oficerów do wy­
najęcia. Dworcowa 49
II ptr. lewo. (2tó7j

UOZMAiTOSCI

Obiady 80 gr.
Bar Angielski, Gdańska
nr. 165. Koncert. (29177;

Obiady
i kolacje, Hotel Bpstonj
Dworcowa 7 a. (1092

Kawaler
aptekarz dypł. lat 30,przy4
stojny, ciemno bknjdyn,
oficer rez., szuka dla braku

znajomości pań, odpowie­
dniej partji w celu póź­
niejszego ożenku. Panie,
którym zależy na szęzęś-
liwem pożyciu małżeń-
skiem raczą swe oferty
z calem zaufaniem wraz

z fotogcafją skierować do
Biura Kojarzenia Mał­
żeństw ,Szczęście”, Byd-(
goszcz, ul. Gdańska 137 in,
telefon 269. (2456

Najdyskretniej
ułatwia znajomość w cehi

matrymonialnym dla pań
i panów z towarzystwa
Biuro Kojarzenia Mał­
żeństw ,Szczęście”, Byd­
goszcz, ul. Gdańaka 137 lit,
telefon 269. (2455
------ -- ------------

Poszukujemy
wspólnika z kapitałem
10-12 tys, z?, do po­
ważnego objektu rolne­
go, gwarancja zapew’­
niona Of- pod ,,P. M.’’
do Dzień Bydg. (2342.

Wypożyczę
500 zł. temu, kto mi odJ
stąpi pokój z kuchnią/
Adres w Dzień. Bydg. -

(2453’

łtozporządzając \
kapitałem 5 do 6000 złJ

przystąpię do spółki
pewnego interesu lub

pojedyńczęj transakcji^
z czło wiekie m uczciw’ym:
Propozycje nadesłacpro-;
szę do Dz. Bydg . pod
,,Pewny zarobek". (2420

Nagrodę

zamieszkałego w marca

1925 przy ul. Jezuic?dej g,
’

Kromczyński, Poznań, AU
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;-zasnął po długich i ciężkich cierpieniach opatrzony
św. Sakranaeijjtami mój najdroższy mąż, nasz uko­
chany nigdy nie zapomniany ojciec, brat, szwagier,
wujek i dziadek

Korol AwlacSt
Przez wyjątkowo korzystny zakup jesteśmy w moż,ności wszelkie

itssai2fi.se

w 69 roku życia,
W głębokim smutku pogrążona

fftołsfeSsaaa.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek o godz. 4 po
południu z kostnicy starego cmentarza. Msza św.
żałobna na zajutrz o godzinie 745 w kościele
Św. Trójcy.

2511

Mo!c iewarf
po bardzo niskich cenach sprzedawać.

Zamianowany zostałem

motfsrliisieiift

na obwód Sądu Apelacyjnego w Poznaniu

z siedzibą w Bydgoszczy.

Br, Misrocli^

BYDGOSZCZ, Jagiellońska 13 (Płac Teatralny).
Telefon 1541.

2600)

Serdeczne ,,Bóg zapłać"4
wszystkim krewnym i znajomym, którzy oddali ostatnią
przysługę i złożyli wieńce ojcu i dziadkowi naszemu

ś, p.

Na dorożki w Bydgoszczy posiadam.
Szukam wsqt4bSBB39cca z gotówką lub t p.
Piśmienne zgłoszenia w Kawiarni Wiejskiej Gdań­

ska 31 pod ,,W. L" od 1-5 godz. (2498

oraz osobnie WXX. Haneltowi i Głuszce i towarzystwu
Urzędników Magistrackich i Gazowni składa

SBosfetao,

W"fi?s EBSaaiS"OT zaraz do wynajęcia
aaV. CXssisbB8o w as Bc fiesto 280.

Wiadomość u port.iera domu. (2484

%raaw^a^tloiBiizsa

I farbiarnia

ssyśsl ifarbuje
w czasie jednego tygo­
dnia po cenach przy-
stę mych. (2536
Z. Nowicka, Bydgoszcz

C-tuga 62.

Podaję Szan. Publiczności do wiadomości, iż mój

Viniejsuty ni

podaję do wiadomości, że
lokal mój przy ul. Ogro­
dowej l, zaniedbany przez
byłego kierownika, wpro­
wadzam w ruch ód 1. 2.

,1926 r. na co jak naj­
uprzejmiej zapraszam

wszystkich znajomych ko­
legów i także świeżą
klijentelę. Z poważaniem
Bronisław Andrzejewski,
gospodarz. (2489

Czci godnemu duchowień,stwu,, Towa­
rzystwu Niższych Urzędników Pocztowych,
oraz Szanownej Publiczności za liczny udział
i okazanie współczucia składamy na tej
drodze

serdeczne ,,Sćs wpłać"
2605 larja Lewandowska i dzietni i rodzina.

poentosłem na u!, Gdańską 35, T?I. 329.

Proszę o łaskawe poparcia
W. MgoSddlPWSSdS

2543) mistrz blacharski.

ŚS,oboty -ręczne

haft wapia i rysowania
oraz nici i jedwab wy
konuje się po cenach
bardzo niskich- Marja
Gigarzewska, Sw. Trój­
cy27T. (2304

Poszukujemy w dobrym stanie
fra!t f?aswtew, loSasiO’

MSs, BwtalBte, paSfiwM

sra wrtHiisłrza

Poleca się uwadze! Poleca się uwadze!
Praczka

pole,ca się do orania.

Dąbrowskiego 11,11 p 1.
i2d85 który może samodzielnie prowadzić tartak Zgłoszę

ma do limy .,lBSe2EŚ5WO,\ Tartaki i Ha.n-
.dcWrzewn. T. Z. o. p . Tel. 1160. ,Bydgoszcz,Gd’ahekal 27.

EtW,eBflSMMMKcm. W(oś,, na!rta BWlcss%. WSowsł-t5. -rs)^-n n .

Otijswanrete w pongedzSaSefc u ScE’!?(ejg(ffij?
Doskonale zaopatrzony w wyborowe potrawy kuchar­
skie, gotowe do spożycia na m’ejscu I zabrania do do­
mu, a mianowicie: Pasztet, p,aszteciki, zając w śmietanie,
bigos myśliwski, flaki z pulpetami, ryby w galarecie, rolmopsy
w musztardzie, śledzie w oliwie, śledzie w tomacje, serdelki
warszawskie, cielęcina, szynka, schab i fc. p . (2682

Portret
30X40 pięknie wykonany
10 zł. ,,Wiol", Sienkiewi­
cza nr. 44. (2560 Tanio

Wykonuje wszelkie
Przemysł Korkowy

Mnndus-Toruń, Bydgoska
nr, J.0, telefon 524, poleca

kor!d butelkowe oraz

gumki do butelek wszel­
kiego rodzaju. (2499

Haiik

przyjmuję na kurs. Sien­
kiewicza T, 1. p . prawo,

(2536

JSk. GroBBOwsleS

Pomorska 24.
Fotografie

do,legitymacji 1 zt BWiol"
Sienkiewicza 44. (2559

BPr. leweimcS,owsSsi
dentysta

sztuczne zęby, plomby, koronki,
mostki etc.

Godziny przyjęć od 9—1 i 3—6,
w niedzielę i święta od godz. 11—12 .

Bydgoszcz, Wełniany fanek nr. 15: :-: Teiefoii nr. 1195.

Szybko)

a, B1.1AS MIO0WI FlĘSSfil
Wykonujemy podług najnowszych fasonów ubrania sportowe, granatowe,

wizytowe, smokingi, palta, spodnie i t d.

Ł
Piece kaflowe

OBra;dBdHMfrSEMB

w różnych kolorach polecani
w wielkim wyborze po cenach

Piece apancerune
najnowszych konstrukcji.

Ifafln w różnych kolorach
__

1101153 stale na składzie.

Stawian!e, przestawianie i reparacja
p!ecy po cenach przystępnych.

BOM MIAitOWW BAMSMI

Wykonujemy podług najnowszych fasonów pałta i kostjumy damskie. — Gotowa konfekcja dam,
ska i męska w wielkim wyborze stale na składzie. — Materjały wełniane na suknie, palta, ko-

stjumy i ubrania w wielkim wyborze i po bajecznie tanich cenach. (aso?

surowej bawełny nie urządzamy białego tygodnia lecz sprzedąjemy po bardzo nizkich cenach

wszelkie bawełniane Hane!k’, bieliźnians towary i t. d. wszelkie trykotaże i bieliznę damską i męską.

OfaWIfiwOlS Telefon 768 Telefon!§? Mmistrz bud. - piecy
Bydgoszcz, ul. Długa nr. 32.

(30392
Tr!ef. 234.

WSW

Kino nowości
t:jtmJtt:nMusśw:sMj:mwrustttJttwtm

PSosmwo 5.
Początek o godz. 650

80 w niedzielę 3^ po południu.

Faf i Maison.
srt. ,,Mnuy z Praiera"

wo farsie tryskającej, huraganami
śmiechu w 10 aktach.

Całość wykwietaago programu 17 akt.

,

.

.

’

-
i

I
Dramat w ?oSctf. Arcydzieło filmowe p. L

W ręli głównej Bil

Czarnowski i Lewandowski
%sl. mfiiagHa 350. shB. OłhragdB

rozpocznie się 3 lutego ftr,

i IIsot KWhb UW

Mowy Rys?ek 8.

Program kursu obęfmule:
1. Racjonalną orgąalżaćję kantorów handlo­

wych. i przemysłowych.
2. Obliczania kupieckie.
3. Naukę języków obcych metodą, Berlitza, umo­

żliwiającą pisanie listów handlow’ych pc
skończeniu lsursu w językach polsk., niem.

franc., angiełsk. i rosyjskim.
4. Korespondencję w powyższych pięciu język
5. Księgowość w zastosowaniu praktycznej)-

(amery k., Ł włpskah.
(k Frakiyęsfte’-p?^oiśŚ!ĘH-|alo towarów.
7. Stenograkę niemiecką.
8. Pisanie na maszynach (od godz. 8-mej ran(

do 9-tej wieczór).
9. Posługiwanie się przyrządami do liczeni}

19, Kaligrafja i pismo ozdobne.

Nauka odbywa się wieczorem cztery razy
w tygodniu.

Gd kandydatów nie wymaga się uprze
dniego- specjalnego przygotowania. (256f


